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s.4

Jeœli planujesz kupiæ dobr¹ pilarkê ³añcuchow¹, 

to musisz wiedzieæ, ¿e nasza oferta mo¿e byæ 

zgodna z Twoim planem. 

W zale¿noœci od 

Twoich potrzeb, 

Proponujemy

Optymalne rozwi¹zania:

Dopiero na drugi dzień był w stanie porozmawiać z policjantami 

Policjanci uratowali 
życie mężczyźnie

      Wystarczyło tylko kilka godzin, a wszystko mogłoby skończyć się tragicznie. Przy zaśnieżonej drodze 
leżał wyziębiony i osłabiony, starszy mężczyzna. Znaleźli go strzelińscy dzielnicowi. Co czują, ratując 
komuś życie?  

s.6

Ceny za 
śmieci idą 
w górę

  Opłaty za śmieci były 
najdłużej omawianą kwestią 
podczas styczniowej sesji 
RMS. Padł nawet wniosek, 
aby nie podejmować uchwały 
w tej sprawie. Jakie były tego 
powody? Dlaczego stawki 
poszły w górę? Spór wywo-

łała też propozycja udzie-

lenia wyższej bonifikaty od 
ceny sprzedaży, niż ustalono 
wcześniej na posiedzeniu 
komisji. 

s.8

Ile pieniędzy 
na sport, 
a ile na 
drogi?

  Obrady ostatniej sesji 
w Przewornie przebiegały 
sprawnie, choć nie brako-

wało pytań nurtujących 
mieszkańców. Poruszono 
m. in. temat zimowego 

utrzymania dróg i zagospo-

darowania budynku po byłej 
szkole w Jegłowej.

Podszedł 
do biskupa 
i przyłożył 
mu pistolet

  Stojący przez cały czas 
obok dziennikarza męż-

czyzna w wieku około 45 
lat ruszył do przodu, minął 
balaski, podszedł do ołtarza 
i przyłożył do boku biskupa 
„pistolet”, krzycząc, „stój, 
teraz ja będę mówił”. Co 
łączy szaleńca z Wiązowa z 
zabójcą Pawła Adamowicza 
z Gdańska?

s.15

s.29

Kulturalna nominacja

Dariusz Stępieńs.25

  Jedną z osób nomino-

wanych do tytułu „Oso-

bowości roku 2018” jest 
Dariusz Stępień, dyrektor 
SOK. - Jestem bardzo mile 
zaskoczony zwłaszcza, że 
o nominacji dowiedziałem 
się przed chwilą od pana.  
Cieszę się, że ktoś zauważył 
moją pracę i że zostałem 
nominowany...

Strzelinianie 
w walce 
o Puchar 
Polski

  Legia, choć szło jej 
ciężko, obroniła dla War-
szawy trofeum. Śląskie 
drużyny przepadły już przed 
ćwierćfinałami. Ale swoje 
pięć minut na warszawskim 
stadionie Gwardii miała też 
strzelińska drużyna. Jak do 
tego doszło? Swoimi wspo-

mnieniami podzielił się 
były napastnik, strzelinianin 
Józef Ślęzak. Natomiast 
rewelacją pucharowych 
rozgrywek w 1955 r. okazali 

się krakowscy oldboje.

Józef Ślęzak, napastnik 
ze Strzelina

s.5

Alarmy 

bombowe 

w Strzelinie
   Ktoś zawiadomił o pod-

łożeniu bomby na stacjach 
paliw i w marketach...

W
jechał w

 cukierenkę
s
. 2

s
. 5

D
rogę napraw

ili, a uskok zostaw
ili

s
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P i zam
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Policjanci odwieźli mężczyznę do domu. Foto: KPP Strzelin
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Dyżury aptek
Strzelin
Od 4 do 10 lutego  dyżur 

pełni „Inter Apteka” przy ul. 
Piłsudskiego 26. Od 11 do 18 
lutego dyżur pełnić będzie 
apteka „Pod Złotym Lwem” 
przy ul. Wolności 1.  

Ziębice
Od 4 do 11 lutego dyżur 

pełni apteka „Aspiryn-
ka” ul. Wąska 15-17.  Od 
11 do 18 lutego dyżur peł-
nić będzie apteka „Pod 
Orłem” ul. Rynek 33. 

Przerwy 
w dostawach 
prądu:

6 lutego, godz. 7.00-16.00, Strzelin: ul. Gałczyńskie-

go, ul. Szymborskiej 6 (Rapackiego)
7 lutego, godz. 7.00-16.00, Strzelin ul. Miłosza 

(Langego) cała, ul. Szymborskiej (Rapackiego)
8 lutego, godz. 7.00-16.00, Strzelin ul. Miłosza 

(Langego) cała, ul. Szymborskiej (Rapackiego)
8 lutego, godz. 8.00-16.00, Lipa, Ziębice, ulice: 

Józefa Lompy, Podmiejska, Polna, Pusta, Wincentego 
Witosa

Dy¿ury redakcji
W piątek na Państwa 
sygnały w godzinach 
od 11.00 do 12.00 pod 
nr tel. 71 796 0 196 
przy  ul. Mickiewicza 
8 czekać będzie 
dziennikarz Krystian 
Krzyżowski. Informujcie 
nas o interesujących 
i nurtujących Was 
sprawach!

KroniKa Policyjna

 We wtorek, 29 stycznia, 
na drodze wojewódzkiej 
nr 395 w okolicach zjazdu 
na Górzec miało miejsce 
dachowanie peugeota 406. 
Auto leżało na jezdni. W 
chwili przyjazdu strażaków 
dwie osoby, podróżujące 
pojazdem, znajdowały się 
poza nim. Jedna z nich od-

daliła się z miejsca. Prawdo-

podobnie poszła w kierunku 
Górca. Służby opatrzy-

ły osobę poszkodowaną, 

wjechał 
w cukierenkę

STRZELIN

GÓRZEC

ROŻNÓW

W piątek, 1 lutego, na 
ul. Kościuszki w Strzelinie 
miało miejsce zdarzenie z 
udziałem dwóch samocho-

dów osobowych. Wskutek 
tego jedno auto uderzyło w 
budynek cukierenki. Spo-

wodowało to naruszenie 
konstrukcji budynku. W 
kolizji wzięli udział jedynie 
kierowcy aut. (Nie było 
żadnych pasażerów). Od-

mówili przyjęcia pierwszej 
pomocy. Strażacy odłączyli 
akumulatory z pojazdów, a 
następnie usunęli płyny eks-

ploatacyjne przy pomocy 
sorbentu. Uszkodzony bu-

dynek zabezpieczono taśmą 
ostrzegawczą i przekazano 
protokołem właścicielowi. 
Potem inspektor nadzoru 
budowlanego zakazał jego 
użytkowania. Straty szacuje 
się na ok. 20 tys. zł.

(MR)

Kierowcy samochodów odmówili przyjęcia pierwszej 
pomocy

Straty szacuje się na ok. 20 tys. zł

W środę, 30 stycznia, 
dyżurny Komendy Powiato-

wej Państwowej Straży Po-

żarnej w Strzelinie otrzymał 
zgłoszenie o psie, który był 
uwięziony przy przepuście 
drogi powiatowej w Roż-

nowie. Strażacy zabezpie-

czyli miejsce, a następnie 
usunęli gałęzie, pod którymi 
znajdował się pies. Potem 
wyciągnięto zwierzę na 
pobocze. Niestety, nie udało 
się ustalić właściciela czwo-

ronoga, zatem przekazano 

Wyciągnęli psa 
z przepustu

go pracownikowi Urzędu 
Gminy Przeworno. W akcji 
wzięli udział strażacy z PSP 
i OSP Przeworno.

(MR)

Zwierzę przekazano pracownikowi Urzędu Gminy 
Przeworno (Foto: Strzelin998)

Dachował na drodze

zakręciły butlę z gazem 
LPG, odłączyły akumula-

tor i kierowały ruchem. Po 
wstępnych badaniach za-

brano uczestnika wypadku 
do szpitala. Jeden z patroli 
policji pojechał do Górca 
w poszukiwaniu osoby, 
która oddaliła się z miejsca 
zdarzenia. Po chwili funk-

cjonariusze przywieźli ją 
z powrotem, ale odmówiła 
przyjęcia pierwszej pomo-

cy. Straty szacuje się na ok. 
5 tys. zł.

(MR)

Peugeotem 406 podróżowały dwie osoby 
(Foto: Strzelin998)
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GMINA PRZEWORNO

Podczas służby funk-

cjonariusze KPP w Strze-

l inie asp. sztab. Jacek 
Waś i asp. sztab. Leszek 
Kos patrolowali  drogi 

powiatu strzelińskiego. 
Na odcinku między Sar-
bami, a Sarbami Górnymi 
w gminie Przeworno ich 
uwagę zwróciła częścio-

wo leżąca na jezdni po-

stać. Mocno zaśnieżona 
droga nie pozwoliła od 
razu dokładnie określić, 
kto leży na jezdni. Zda-

rzenie miało miejsce w 
czwartek, 24 stycznia, 
około godz. 16:00.

Strzelińscy policjanci 
natychmiast wybiegli z 
samochodu. Okazało się, 
że na drodze leżał z twa-

rzą do śniegu mężczyzna. 

Dopiero na drugi dzień był w stanie porozmawiać z policjantami 

Policjanci uratowali życie 
mężczyźnie
Wystarczyło tylko kilka godzin, a wszystko mogłoby skończyć się tragicznie. Przy zaśnieżonej drodze 
leżał wyziębiony i osłabiony, starszy mężczyzna. Znaleźli go strzelińscy dzielnicowi. Co czują, ratując 
komuś życie?  

Funkcjonariusze odwrócili 
go i sprawdzili czynności 
życiowe. Od razu wyczuli 
mocną woń alkoholu. Męż-

czyzna nie mógł poruszać 
się o własnych siłach. Nie 
miał żadnych obrażeń, co 
pozwoliło stwierdzić, że nie 
został wcześniej potrącony 
przez samochód. Policjanci 
pomogli mu wstać i przenie-

śli do radiowozu.

Mogło się 
skończyć 
tragicznie

Następnie przetranspor-
towali starszego, wyzię-

bionego mężczyznę do 
KPP w Strzelinie, gdzie 
zaopatrzyli go w suchą 

odzież. Pozostał tam aż 
do wytrzeźwienia. Dopiero 
na drugi dzień mężczyzna 
był w stanie porozmawiać 
z policjantami.

Jak się okazało,  77-
latek wyruszył z domu, 
bo skończył mu się alko-

hol. Postanowił dotrzeć 
do sklepu w najbliższej 
miejscowości. W pewnym 
momencie jednak upadł. 
Warto podkreślić, że stało 
się to na rzadko uczęsz-

czanej drodze. Gdyby nie 
przejeżdżali tamtędy po-

licjanci, zaledwie kilka 
godzin później, w środku 
zimy, wszystko mogłoby 
się skończyć tragicznie. 

- Oświadczył nam, że 
mieszka sam w dosyć du-
żym domu. Jego rodzina 
mieszka na terenie woje-
wództwa opolskiego. Od 
czasu do czasu odwiedza 
go jedynie siostra. W tej 
samej miejscowości miesz-
ka też kuzynka mężczyzny, 
jednak jest to osoba w 
podeszłym wieku. Odwo-
żąc go, zastaliśmy bardzo 
ubogi dom, mnóstwo bute-
lek, brak ogrzewania czy 
lodówki – opowiedzieli 

policjanci Jacek Waś i 
Leszek Kos.

W związku z tym, poli-
cjanci pojechali do Gmin-

nego Ośrodka Pomocy 
Społecznej w Przewornie 
i powiadomili o całym 
zajściu. Pracownicy wraz 
z dzielnicowym podjęli 
stosowne kroki w tej spra-

wie i będą monitorować 
sytuację samotnie miesz-

kającego mężczyzny. 

Nie czują się 
bohaterami

Jak tłumaczą nasi roz-

mówcy, przez lata pracy w 
policji spotykali się już z 
podobnymi przypadkami. 
- Zawsze czujemy współ-
czucie, bo nikt nie chciałby 
mieszkać w tak urągających 
warunkach. Do niektórych 
osób nawet nie docierają 
słowa. Nie są w stanie zro-
zumieć, w jakich okoliczno-
ściach żyją – powiedzieli.

Okazuje się, że szcze-

gólnie zimą policjanci 

często interweniują wobec 
pijanych osób leżących na 
skwerach czy poboczach. 
Stan upojenia alkoholowe-

go nie pozwala bezpiecznie 
wrócić do domu. Kiedy nie 
ma możliwości przekazania 
takiej osoby rodzinie, jest 
ona transportowana do ko-

mendy, gdzie przebywa do 
wytrzeźwienia. 

- Często słyszy się, że taka 
osoba to pijak. Ale dla nas to 
są po prostu ludzie. Nieważ-
ne, w jakim są stanie. Dla 
nas to jest człowiek i stara-
my się każdemu pomóc. Nie 
czujemy się bohaterami. To 
jest satysfakcja. Szkoda, że 
czasem nie usłyszymy nawet 
żadnego podziękowania, bo 
na drugi dzień niektórzy nie 
pamiętają, że pomogła im 

policja – zaznaczyli Waś 
i Kos.

Nie bądźmy 
obojętni

W ramach prowadzonej 
akcji „Zima”, policjanci 
sprawdzają miejsca, gdzie 
przebywają osoby bezdom-

ne. - Jeździmy do różnych 
miejscowości. Staramy się 
im pomagać. Najczęściej 
jednak oni odmawiają. Nie 
chcą pomocy i wolą pozo-
stać w domach bez ogrze-
wania. Często pojawia się 
problem alkoholowy. Wie-
lokrotnie proponujemy po-
byt w noclegowniach, ale 
trzeba tam spełniać pewne 

- Dla nas to są po prostu ludzie. Nieważne, w jakim są stanie. Staramy się każdemu 
pomóc - powiedzieli policjanci Leszek Kos (z lewej) i Jacek Waś

wymogi. Zawoziliśmy też 
takim osobom ubrania, 
grzałkę, czajnik – mówili 
funkcjonariusze.

Strzelińscy policjanci 
apelują, aby zwracać uwa-

gę na leżące na dworze 
osoby. Nie zawsze są one 
pod wpływem alkoho-

lu. Mogą być po prostu 
chore. Jeśli zauważymy 
bezdomnych w miejscach, 
w których są oni narażeni 
na wyziębienie i zamar-
znięcie, nie pozostańmy 
obojętni. Każdy taki przy-

padek należy zgłosić pod 
numer alarmowy 112. Je-

den telefon może uratować 
ludzkie życie.

(KK)

odpowiedzą 
za marihuanę

POWIAT

POWIAT

W środę, 30 stycznia, po-

licjanci zatrzymali miesz-

kańca powiatu strzelińskie-

go, który miał przy sobie 
marihuanę. Po wykonanych 
czynnościach mężczyznę 
zwolniono. Teraz za to czyn 
odpowie przed sądem.

Do podobnego zdarzenia 
doszło w piątek, 1 lutego, 
podczas kontroli samocho-

du. Funkcjonariusze KPP 
w Strzelinie zatrzymali 20-
letniego mężczyznę. Był 
to mieszkaniec powiatu 
ząbkowickiego, który miał 
przy sobie marihuanę. Po 
wykonaniu czynności męż-

czyznę zwolniono. Teraz 
grozi mu kara pozbawienia 
wolności. 

(IW)

Trafił 
za kratki

W piątek, 1 lutego, poli-
cjanci z Komendy Powia-

towej Policji w Strzelinie 

zatrzymali poszukiwanego 
36-letniego mieszkańca 
powiatu strzelińskiego. 
Mężczyzna był poszuki-
wany przez sąd. Chciał 
uniknąć kary pozbawienia 
wolności. Funkcjonariusze 
doprowadzili go do zakładu 
karnego. 

(IW)

W ramach akcji „Zima” policjanci sprawdzają miejsca, 
gdzie przebywają bezdomni

Gdyby nie pomoc policjantów zdarzenie mogłoby się 
zakończyć tragicznie. Foto: KPP Strzelin
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Od śmierci byłego bur-
mistrza Wiązowa minęły 
już dwa tygodnie,  a le 
okoliczności jego ratowa-

nia ciągle wywołują żywa 
dyskusję. W ostatnim wy-

daniu do tych wydarzeń 
w jednym z artykułów 
odniósł się m.in. prezes 
wiązowskiej OSP Rafał 
Celeszczuk. Powiedział 
wówczas, że na miejscu, 
gdzie doszło do tragedii, 
byli świadkowie i nikomu 
nie przyszło do głowy, 
żeby obudzić  jednego 
ze strażaków. „Przecież 
było to pod jego domem” 
- mówił. 

Te s łowa,  wypowie -

dziane przez prezesa OSP, 
oburzyły Rafała Kłóska, 
k tóry,  wraz  z  dwójką 
znajomych, przybył jako 
p ie rwszy  na  mie j sce , 
gdzie leżał nieprzytom-

ny burmistrz. - Od razu 

przystąpiliśmy do reani-
macji. Wraz z Bartkiem 
naprzemiennie masowali-
śmy serce, a żona Bartka, 
Nadia, która jest leka-

rzem, prowadziła sztucz-

ne oddychanie. W trakcie 
reanimacj i  podała też 
leżącemu zastrzyk z ad-

renaliny. Pracowaliśmy 
ciężko przez cały czas, 
aż do przyjazdu karet-
ki. Nie było ani sekundy 
czasu, by robić cokolwiek 
innego. Udało nam się 
przywrócić burmistrzowi 
s łaby oddech,  dlatego 
ratownicy z pogotowia 
kontynuowali po nas re-

animację. Zgon stwier-

dzono dopiero po godzi-
nie od chwili zgłoszenia. 
Kto miał czas chodzić i 
budzić strażaków? Czy 
strażacy ratowaliby lepiej 
niż lekarz? Owszem, byli 
na miejscu gapie, chyba 

Nie było czasu na 
wzywanie straży

WIĄZÓW STRZELIN

STRZELIN

radny lub jego brat. I to 
oni magli wezwać stra-

żaków, ale nie my, którzy 
walczyliśmy o życie czło-

wieka - powiedział nam, 
wyraźnie podenerwowa-

ny słowami prezesa OSP, 
Rafał Kłósek. - Dopiero 
po tym, jak przegraliśmy 
walkę o życie burmistrza, 
zorientowaliśmy się, że 
przez godzinę na mrozie 
pracowaliśmy w koszul-
kach na krótki rękaw - do-

dał. Rafał Kłósek mówił 
też, że zanim na miej-
sce dotarliby strażacy, 
upłynęłoby wiele minut, 
przynajmniej kilka, jak 
nie kilkanaście. A przy re-

animacji ważna jest każda 
minuta i na tym skupiona 
była trójka ratujących 
osób, a nie na szukaniu i 
budzeniu strażaków.  

Oficer prasowy policji 
w Strzelinie asp. sztab. 
Ireneusz Szałajko potwier-
dził w materiale sprzed 
tygodnia, że do przyjazdu 
pogotowia byli na miejscu 
znajomi zmarłego, którzy 
prowadzili resuscytację na 
leżącym mężczyźnie.

***

Ze słów Rafała Kłóska i 
z informacji przekazanych 
przez policję widać, że ak-

cja ratowania byłego bur-
mistrza Wiązowa prowa-

dzona była bez zarzutów. 
Mają też rację strażacy, że 
jeżeli będzie w przyszłości 
możliwość wezwania ich 
do pomocy, to na pewno 
warto to zrobić, bo strażacy 
w większości są odpowied-

nio przeszkoleni i pomogą 
w ratowaniu człowieka, do 
czasu przyjazdu ratowni-
ków medycznych.

Zawsze najgorsza jest 
bezczynność.

(AK)     

Część drogi wojewódz-

kiej nr 395 była niedawno 
przebudowana. Firma EU-

RAVIA z Bielan Wrocław-

skich pracowała na dwóch 
odcinkach. Pierwszy  w 
rejonie skrzyżowania z dro-

gą powiatową w kierunku 
Górca o długości 600 m, a 
drugi w obrębie miejscowo-

ści Ludów Polski o długości 
560 m. Na czas remontu 
uruchomiono sygnalizację 
świetlną, a ruch ,odbywał 

Drogę naprawili, 
a uskok zostawili

się wahadłowo. Drogowcy 
zeszli jakiś czas temu z 
placu budowy i namalowali 
nawet pasy na jezdni. Wy-

daje się, że inwestycja jest 
skończona, tymczasem przy 
wjeździe na wyremonto-

waną nawierzchnię pojawił 
się niebezpieczny uskok. 
Sprawę tę niejednokrotnie 
zgłaszali nam kierowcy. 
Nie wiemy, czy zarządca 
(Dolnośląska Służba Dróg i 
Kolei) będzie kontynuować 
prace na tym odcinku. Wy-

słaliśmy maila do tamtejsze-

Po remoncie odcinka drogi pozostał niebezpieczny 
uskok

go rzecznika prasowego z 
pytaniem o ten uskok. Przed 
zamknięciem tego wydania 
gazety nie dostaliśmy jednak 

odpowiedzi. O postępach w 
sprawie będziemy informo-

wać na bieżąco.
(MR)

Po około godzinie stacja była już czynna

alarmy bombowe w Strzelinie

dokończenie na str. 25

W poniedziałek, 4 lutego, 
około godz. 11.00 na stacji 
paliw Orlen przy ul. Jana 
Pawła II w Strzelinie otrzy-

mano informację o alarmie 
bombowym. Na miejscu 
pojawili się strzelińscy poli-

cjanci, a stację zamknięto na 
czas ich działań. Po około go-

dzinie stacja była już czynna. 
Wcześniej funkcjonariusze 
pojawili się także na Orlenie 
przy ul. Ząbkowickiej. Warto 
wspomnieć, że w miniony 
piątek policjanci sprawdzali 
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STRZELIN

Obrady V sesji Rady 

Miejskiej Strzelina odby-

ły się w poniedziałek, 28 
stycznia, w Urzędzie Miasta 
i Gminy Strzelin. Przed 

rozpoczęciem posiedzenia 
przewodniczący Ireneusz 
Szałajko przypomniał, że w 
ubiegłym roku komendant 
KPP w Strzelinie zwrócił 
się do burmistrz Strzelina 
z prośbą o dofinansowanie 
zakupu psa służbowego. 
Decyzją RMS udzielono 
pomocy finansowej. 

Dzięki temu, od grudnia 
2018 r. w strzelińskiej ko-

mendzie służy owczarek 
belgijski „Rambo”. Jego 

opiekunem i przewodnikiem 
jest st. sierż. Mateusz Jan-

kowski z KPP w Strzelinie, 
który razem z czworonogiem 
przeszedł pięciomiesięczne 
szkolenie. Psa patrolowo-
tropiącego można już spotkać 
na drogach i ulicach powia-

„będziemy się w tym prześcigać, kto da więcej, a kto mniej”

CeNy Za śMIeCI IDą w górę
opłaty śmieciowe były najdłużej omawianą 

kwestią na styczniowej sesji RMS. Padł nawet 
wniosek, aby nie podejmować uchwały w tej 
sprawie. Jakie były tego powody? Dlaczego stawki 
poszły w górę? Spór wywołała też propozycja 
udzielenia wyższej bonifikaty od ceny sprzedaży, 
niż ustalono wcześniej na posiedzeniu komisji. 

tu strzelińskiego, a przed 
styczniową sesją radni mieli 
okazję zobaczyć go.

W dalszej części minutą 
ciszy uczczono pamięć za-

mordowanego prezydenta 
Gdańska Pawła Adamo-

wicza. 

obciążeni naj-
wyższą opłatą?

Dłuższą dyskusję wy-

wołała uchwała w sprawie 
wyboru metody ustalenia 
opłaty za gospodarowanie 
odpadami komunalnymi, 
ustalenia opłaty i stawki 
opłaty za pojemnik o okre-

ślonej pojemności oraz usta-

lenia rocznej ryczałtowej 
stawki opłaty. 

Magdalena Kaczmarek 

z UMiG wyjaśniła, że w 
przypadku selektywnego 
zbierania odpadów propo-

nuje się stawkę 14,50 zł 

od mieszkańca. Jeśli nie 
są zbierane selektywnie, 
stawka wyniesie 23 zł od 
mieszkańca. W przypadku 
niezamieszkałych nieru-

chomości, zaproponowano 
stawki w zależności od 
wielkości pojemnika. 

W imieniu klubu radnych 

Prawa i Sprawiedliwości 
głos zabrał radny Paweł 
Laszczyński. Stwierdził, że 
uzasadnienie do uchwały 
jest niewystarczające. - 
Dotarliśmy do informacji, 
że opłaty śmieciowe za rok 
2016 bilansowały się. Nato-
miast za rok 2017 wystąpiły 
zaległości w opłacie śmie-
ciowej w kwocie 276 787 
zł, a za rok 2018 zaległość 
wyniosła 331 436 zł. Naj-
wyższa cena za jedną tonę 
wyprodukowanych śmieci 
jest ustalona dla najmniej-
szych ich producentów. 
Np. samotnie mieszkający 
emeryt lub rodzina 2+2 są 
obciążeni najwyższą opłatą 
na jedną tonę śmieci. A 
zakłady produkcyjne, gro-
madzące swoje odpady w 
największych pojemnikach, 
mają cenę za jedną tonę ob-
niżoną do poziomu 38%. Co 
jest przyczyną niedoboru w 
opłacie śmieciowej za lata 
2017 i 2018? - powiedział 
radny.

Jak dodał, klub jest zdania, 
że należy na nowo ustalić 
metodę naliczania opłaty 
śmieciowej dla mieszkań-

ców gminy Strzelin, bio-

rąc pod uwagę wszystkie 
składniki kosztów mających 
wpływ na cenę jednostkową. 
W związku z tym klub PiS 
nie poparł podjęcia uchwa-

ły w tej sprawie. Radny 
Kazimierz Kubisz złożył 
wniosek o odesłanie projektu 
uchwały do wnioskodawcy, 
bez głosowania nad nim w 
porządku obrad. Ostatecznie 
większością głosów wniosek 
został odrzucony.

„Nie chcemy, 
ale jesteśmy 
zmuszeni”

Kwestie zaległości wytłu-

maczyła Magdalena Kacz-

marek. W 2017 r. wpływy 
wynosiły 3 980 000 zł, a 
wydatki 4 300 000 zł. W 
2018 r. wpływy wynosiły 
3 982 000 zł, a wydatki 4 
560 000 zł. - Jeśli chodzi o 
bilansowanie się systemu, to 
mamy niedobór około 600 
000 zł za 2018 r. i 300 000 zł 
za 2017 r. W 2017 r. weszły 

nowe zasady segregowania 
odpadów. Mamy dodatkową 
frakcję do odbioru, co pod-
wyższa koszty. Zmieniliśmy 
też sposób rozliczania się, 
co niewątpliwie ma plusy, 
ale też powoduje, że realnie 
płacimy więcej, z uwagi na 
to, że ton odpadów z gminy 
Strzelin jest tyle, a nie mniej 
– mówiła. 

Wiceburmistrz Mariusz 

Kunysz dodał, że w przy-

padku selektywnej zbiórki 
podwyżka wynosi 30% na 

najmniejsze pojemniki, a 
na największe aż 100%. W 
związku z tym, dystans po-

między pojemnościami jest 
powoli likwidowany. 

- Czy my chcemy podnieść 
stawki? Nie chcemy, ale 
jesteśmy zmuszeni, bo wzro-
sła opłata środowiskowa. 
Decyzje odgórne obciążają 
samorząd – stwierdził radny 
Piotr Litwin. Radny Lasz-

czyński zaznaczył, że celem 
klubu PiS nie jest zupełne 
wstrzymanie podwyżki, ale 
zwrócenie uwagi RMS, aby 
zmienić system naliczania. 
Ostatecznie większością 
głosów uchwała została 
podjęta. 

Kolejna była uchwała w 
sprawie wyboru delegatów 
reprezentujących gminę 
Strzelin w Stowarzyszeniu 
Inicjatyw Społeczno-Go-

spodarczych w Strzelinie. 
Na delegatów wybrano 
radnych: Adama Danilu-

ka, Marka Horodyskiego, 

Tadeusza Jandę i Pawła 
Laszczyńskiego. Uchwała 
została podjęta jednogło-

śnie. 

„Zaczynamy 
rozdawać na 
prawo i lewo”

Następny punkt dotyczył 
uchwały w sprawie wyra-

żenia zgody na udzielenie 
bonifikaty od ceny sprze-

daży nieruchomości grun-

towej, położonej w obrębie 
Strzelina. W imieniu klu-

bu radnych Porozumienie 

Samorządowe głos zabrał 
radny Damian Serwicki, 
który stwierdził, że wszel-
kich bonifikat udzielanych 
na sprzedaż działek gmin-

nych nie można wrzucać 
do jednego worka. Zgłosił 
wniosek, aby 50% zamienić 
na 70% bonifikaty. 

Radny Litwin zwrócił 
uwagę, że wpływy do bu-

dżetu są ważną kwestią, a 
na komisji budżetu długo 
o tym dyskutowano. - Po-
pulizm by powiedział, że 
klub Koalicji Obywatelskiej 
powinien złożyć wniosek o 
90% bonifikaty, a następny 
klub 99%. Albo przemawia 
rozsądek i debata, a jak 
nie, to będziemy się w tym 
prześcigać, kto da więcej 
bonifikaty, a kto mniej. Sami 
zaczynamy na prawo i lewo 
rozdawać bonifikaty – po-

wiedział radny.
- W treści uzasadnie-

nia wnioskodawca prosi o 
udzielenie jak najwyższej 
bonifikaty. Pani burmistrz 
proponuje minimum 50%. 
Staramy się spotkać na 
środku, żeby uszczęśliwić 
obie strony – przekonywał 
radny Serwicki.

Zdaniem radnego Litwi-
na, taki wniosek powinien 
zostać złożony na posiedze-

niu komisji. Radny Tadeusz 

Janda zwrócił uwagę, że 
radni niejednokrotnie decy-

dowali o udzielaniu bonifi-

katy dotyczącej sprzedaży. 
Zapytał, czy ktokolwiek 
nie zgodził się z decyzją i 
wystąpił z pismem o wyższą 
bonifikatę. Magdalena Dzia-

dzio z UMiG wyjaśniła, że 
były takie sytuacje, a więc 

nic nie stoi na przeszkodzie, 
aby wnioskodawca ponowił 
swój wniosek. 

Ostatecznie za wnioskiem 
byli radni klubu Porozumie-

nie Samorządowe, a radni 
klubów Koalicji Obywatel-
skiej oraz Prawa i Sprawie-

dliwości głosowali przeciw. 
Większością głosów uchwa-

łę podjęto. 
Później przedstawiono 

uchwałę w sprawie udzie-

lenia pomocy rzeczowej 
dla województwa dolno-

śląskiego na realizację za-

dania pn. „Przebudowa 
drogi wojewódzkiej nr 395 
w zakresie budowy ciągu 
komunikacyjnego wraz z 
budową zatoki autobusowej 
w Strzegowie”. Radni jed-

nogłośnie byli za podjęciem 
tej uchwały.

W dalszej części podjęto 
również zmiany uchwały 
budżetowej gminy Strzelin 
na 2019 r. i wieloletniej 
prognozy finansowej. 

Krystian Krzyżowski

- Dotarliśmy do informacji, że opłaty śmieciowe za rok 2016 bilansowały się. Co jest 
przyczyną niedoboru w opłacie za śmieci za lata 2017 i 2018? - pytał radny Paweł 
Laszczyński (w środku)

Przewodniczący RMS Ireneusz Szałajko (z lewej) 
przedstawił radnym st. sierż. Mateusza Jankowskiego, 
opiekuna psa patrolowo-tropiącego „Rambo”
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We wtorek, 29 stycz-

nia, w sali obrad Urzędu 
Gminy Przeworno odbyła 
się sesja tamtejszej gmin-

nej rady.  Poprzedziło 
ją wspólne posiedzenie 
komisji stałych, które 
otworzył przewodniczący 
komisji budżetu, rozwoju 
gospodarczego i rolnic-

twa Tomasz Błażejew-

ski. Opiniowano uchwałę 
dotyczącą zatwierdzenia 
planów pracy komisji na 
2019 rok. Jako, że radni 
mieli te plany przed sobą, 
zdecydowano nie odczy-

tywać ich i od razu przy-

stąpiono do głosowania. 
Rada wyraziła pozytywną 
opinię. W dalszej kolej-
ności Krystyna Pochwała 
z urzędu gminy przedsta-

wiła projekt uchwały w 
sprawie przyjęcia Gmin-

nego Programu Profilak-

Policja znajdowała narkotyki...

Ile pieniędzy na sport, a ile na drogi?
PRZEWORNO

obrady ostatniej sesji w Przewornie przebiegały 
sprawnie, choć nie brakowało pytań nurtujących 
mieszkańców. Poruszono m.in. temat zimowego 
utrzymania dróg i zagospodarowania budynku 
po byłej szkole w Jegłowej.

tyki i  Rozwiązywania 
Problemów Alkoholo-

wych i Narkomanii na rok 
2019. Warto wspomnieć, 

że samorząd jest zobli-
gowany przez ustawę do 
przyjęcia takiego progra-

mu. Radna Monika Kon-

sencjusz zapytała, czy 
problem narkomanii jest 
widoczny w gminie. W 
odpowiedzi usłyszała, że 
zdarzały się przypadki, 
iż policja znajdowała u 
kogoś narkotyki. Zazna-

czyła jednak, że nie miało 
to na szczęście miejsca w 
szkole.

Tutaj rada także opinio-

wała pozytywnie. Chwilę 
potem posiedzenie dobie-

gło końca. Następnie roz-

poczęła się sesja, którą 
otworzył przewodniczący 
rady Kamil Kamiński.

Obecnych było 14 na 
15 radnych, tak że ob-

rady były prawomocne. 
Wpierw przyjęto uchwa-

ły, które omawiane były 
na  komis jach.  Potem 
swoje sprawozdanie z 
działalności w okresie 
między sesjami wygłosił 
wójt  Andrzej Łuczak. 
Mówił m. in. o tym, że 
30 listopada zeszłego 
roku złożono wniosek do 
Geodety Województwa 
Dolnośląskiego o udzie-

lenie pomocy finansowej 
na budowę drogi gminnej 
w Stanicy. Szacunkowy 
koszt inwestycji to ok. 

462 tys. zł, a przewi-
dywana dotacja to ok. 
145 tys. zł. Poinformo-

wał również o moder-
nizacji placu zabaw w 
Cierpicach. 20 listopa-

da 2018 r. podpisano 
zlecenie na wykonanie 

ogrodzenia, a wartość 
zadania to ok. 7,7 tys. 
z ł  oraz utwardzono 
podłoże pod świetlicą 
w Karnkowie w grud-

niu zeszłego roku. Jest 
też ważna wiadomość 
dla mieszkańców Roż-

nowa i Królewca, gdyż 
już we wrześniu tam-

tego roku podpisano 
umowę na wykonanie 
dokumentacji przebudo-

wy drogi między tymi 
miejscowościami. Do-

kumentację wykonano i 
przekazano do urzędu w 
grudniu. Jej wartość to 
ok. 15 tys. zł, a środki 
te pochodzą z funduszu 

sołeckiego. Ogłoszono 
też konkurs na zadania z 
zakresu upowszechniania 
kultury fizycznej i sportu. 
Suma przeznaczona na 

ten cel to 101 tys. zł, a 
termin składania ofert 
przez kluby upływa 15 
lutego.

Nie reagują 
natychmiast

Pod koniec obrad radni 

i zaproszeni goście mieli 

możliwość zadawania 
pytań wójtowi. Radna 
Sylwia Bujak-Porębska 
zasygnalizowała wójto-

wi, aby oznakować ul. 

Radna Sylwia Bujak-Porębska (z lewej) poinformowała, że ulice Klonowa i Słoneczna 
w Przewornie nie są oznakowane. Obok radna Anna Bura i radny Michał Pakuła

Wójt Andrzej Łuczak poinformował, że stowarzyszenia 
sportowe mogą składać oferty w konkursie do 15 
lutego. Obok sekretarz Urszula Iżykowska-Mroczko

Radna Monika Konsencjusz 
pytała o problem narkomanii 
w gminie

Krystyna Pochwała przedstawiła założenia programu 
profilaktyki problemów alkoholowych i narkomanii. 
Obok skarbnik Zbigniew Szul

Klonową i Słoneczną w 
Przewornie. Radny Michał 
Pakuła zapytał Łuczaka, 
czy ma jakiś pomysł na za-

gospodarowania budynku 
po szkole w Jegłowej. - Jest 

to ciężki temat i rozmyśla-

my nad nim. W najbliższym 
czasie znajdziemy jakieś 
rozwiązanie - odpowiedział 
wójt.

Radny Krzysztof Hutnik 
zapytał o zimowe utrzyma-

nie dróg. Stwierdził, że nie 
są one odśnieżane na czas. 
Łuczak odparł, że sam nie-

jednokrotnie interweniował 
u zarządców odpowiednich 
odcinków. - Jak mogłem, to 
od razu działałem. Jednak 
nie zawsze służby reagu-

ją natychmiastowo. Tak 
się to po prostu odbywa 
- powiedział szef gminy. 
Hutnik odniósł się do wi-
zyty wójta na zebraniu 
Międzygminnego Związku 
Ślęża-Oława. - Co pan 
tam wywalczył odnośnie 
ceny za wywóz odpadów? 

- pytał. Łuczak odpowie-

dział, iż było to spotka-

nie sprawozdawcze, gdzie 
wybrano nowy zarząd i 

dyrektora, który  zostanie 
zaproszony do urzędu. 

Na tym porządek obrad 
sesji wyczerpał się.

Marek Rychlica
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W ostatnim czasie zro-

biło się głośno, w sprawie 
zarobków pracowników 
Urzędu Gminy Kondrato-

wice. Większość radnych 
zdecydowała, żeby ,,zdjąć” 
90 tys. zł na wynagrodzenia 
dla urzędników. Zwrócili-
śmy się najpierw do radnego 
Artura Bartłomiejczyka, 
który głosował za ,,zdję-

ciem” tych pieniędzy.
- Oczywiście chcemy, aby 

pracownicy więcej zarabia-
li. Należy jednak pamiętać, 
że wójt w porównaniu do 
ubiegłego roku przeznaczył 
i tak o 90 tys. zł więcej na 
administrację - powiedział 
radny z komitetu ,,Nasza 
Gmina, Nasz Dom”. Dodał 
także, że pojawiły się prze-

cież oszczędności ok. 70 

KONDRATOWICE

Wójt nie chce czekać na strajk

Czy radni obniżą 
sobie diety?

Część urzędników w gminie Kondratowice zarabia poniżej 2 tys. zł ,,na rękę” 
miesięcznie. Przy głosowaniu nad budżetem większość radnych postanowiła 
zmniejszyć pieniądze na pensje dla pracowników urzędu. Czy w związku z tym 
szykują się masowe zwolnienia?

Radny Artur 

Bartłomiejczyk stwierdził, 
że gmina zaoszczędziła 
ok. 70 tys. zł rocznie na 
wynagrodzeniu wójta

- Odebranie możliwości 
podwyżek to brak 
motywacji do pracy, a ze 
strony części radnych, 
złośliwość - zaznaczyła 
radna Małgorzata 
Krzesińska

tys. zł rocznie, biorąc pod 
uwagę obecne wynagro-

dzenie wójta. Zwrócił też 
uwagę, iż zarobki sekretarza 
będą również mniejsze. - 

Zostaje 110 tys. zł, które i 
tak można podzielić między 
najmniej zarabiających 
w urzędzie - kontynuował 
Bartłomiejczyk. Zaznaczył, 
że nie głosował przeciwko 
urzędnikom, a nawet jest za 
tym, aby zarabiali więcej.

Głos w sprawie zabrała 
także radna komitetu ,,Na-

sza Gmina Kondratowice” 
Małgorzata Krzesińska, 
która głosowała przeciw 
redukcji środków na wy-

nagrodzenia. - Obniżenie 
kwoty o 90 tys. zł jest moim 
zdaniem lekceważeniem 
pracy wielu osób. Wiem, że 
są pracownicy gminy, którzy 
zarabiają poniżej 2 tys. zł 
na rękę. Trzeba docenić 
człowieka. Za wszystkimi 
inwestycjami w gminie stoją 

właśnie urzędnicy, którzy pi-
szą wnioski o środki unijne. 
Także sołtysi mogą zawsze 
liczyć na pomoc przy skła-
daniu wniosków do funduszu 
sołeckiego. Mam nadzieję, 
że wartościowi pracownicy 
nie odejdą do lepiej płatnej 
pracy. Nie chcielibyśmy 
tego. Odebranie możliwości 
podwyżek to brak motywa-
cji do pracy, a ze strony 
części radnych złośliwość. 
Obcięto już wynagrodzenie 
wójta i pracowników gminy. 

Może by tak obniżyć diety 
radnych? - podsumowała 
Krzesińska.

Swoim zdaniem na te-

mat wynagrodzeń podzielił 

się także wójt gminy To-

masz Gracz. - Uważam, że 
pracownicy samorządowi 
powinni godnie zarabiać. 
Wynagrodzenie ok. 2 tys. zł 
netto po pięcioletnich stu-
diach i zdobytym doświad-
czeniu nie jest żadną moty-
wacją. Strajkowali lekarze, 
pielęgniarki, nauczyciele, 
służby mundurowe, górnicy 
i podwyżki uzyskali. Ja nato-
miast chcę wyjść naprzeciw, 
nie czekając na strajk. Nie 

chcę dopuścić, aby za rok 
znaczna część wykształco-
nej oraz doświadczonej ka-
dry odeszła od nas. Dlatego 
uważam, aby systematycz-
nie doceniać ciężką pracę 
urzędników, podnosząc im 
wynagrodzenie. Tłumaczy-
łem to podczas sesji, ale 
okazało się, niestety, że do 
części radnych te argumen-
ty nie trafiły - powiedział 
Gracz.

Marek Rychlica
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POWIAT

Obrady V sesji Rady Po-

wiatu Strzelińskiego odbyły 
się w poniedziałek, 28 stycz-

nia, w sali konferencyjnej 
Starostwa Powiatowego 

w Strzelinie. Na początku 

prezentację Młodzieżowego 
Raportu Powiatu Strzeliń-

skiego przedstawili Maciej 
Zawistowski i Kacper Matu-

szewski. Więcej na temat ra-

portu pisaliśmy w ubiegłym 
tygodniu, natomiast rozmo-

wę z autorami publikujemy 
na stronie 13.

Radni mieli okazję dowie-

dzieć się szczegółów o po-

wstaniu raportu. Po zadaniu 
kilku pytań przeszli do dys-

kusji. - Problemy, o których 

mówi młodzież, nie znikają. 
Wręcz przeciwnie. W dzisiej-
szych czasach, kiedy mamy 
odpływ uczniów, uważam, 
że plan transportowy to 
jest temat numer jeden. Ze 
wszystkich sił trzeba starać 
się, aby pomóc młodzieży 
dojechać do naszych szkół. 
Nasuwa mi się wniosek do 
kadry pedagogicznej. Widać, 
że młodzież nie jest zado-

wolona z poziomu edukacji. 
Jeżeli mówią, że wyższy 
poziom jest we Wrocławiu, 
to trzeba stuknąć się w piersi 
i zastanowić, co mogliby-

„To tak, jakbyście opowiadali im o prehistorii. Mamy XXI wiek”

Budżet daleki od marzeń i potrzeb

Młodzieżowy Raport Powiatu Strzelińskiego 
pozwolił radnym powiatowym wyciągnąć wiele 
wniosków. Szerzej omawiane kwestie, wymagające 
poprawy, to przede wszystkim edukacja i transport. 
Wicestarosta uznał jednak, że młodzież nie 
ma porównania z latami 80-tymi. Jakie zmiany 
wprowadzono do zaproponowanego budżetu?

śmy zrobić lepiej. Młodzież 
mówi, że nie ma takiego 
programu stypendialnego, 
w którym mogłaby uczest-
niczyć – powiedziała radna 
Anna Horodyska.

„Gdybyście mieli 
porównanie...”

Do różnych kwestii za-

wartych w raporcie odniósł 
się wicestarosta Aleksander 
Ziółkowski. Był zdania, że 
raport ma wiele zalet, ale 
zawiera też wiele słabych 
stron. Jego zdaniem, naj-
słabszą jest to, że zawiera 
jedynie postulaty. - Nie jest 
rzeczą trudną zdefiniowanie 
problemów, ale ich roz-

wiązanie. Moim zdaniem, 
w 80% są to postulaty do 
gmin i innych samorządów. 
Punkt widzenia ludzi cał-
kiem młodych jest zupełnie 
inny. Gdybyście mieli po-

równanie swojej sytuacji z 
sytuacją młodzieży w latach 
80-90-tych, dostrzeglibyście 
zdecydowaną różnicę na 
plus. Są oczywiście rzeczy, 
które się pogorszyły, jak ko-

munikacja publiczna. Nato-

miast dostęp do większości 
rzeczy jest zdecydowanie 

lepszy niż był wówczas – 

mówił.
- Opowiadanie młodym 

ludziom, że w latach 80-tych 
było gorzej i były puste półki, 
to tak, jakbyście opowiadali 
im o prehistorii. Mamy XXI 
wiek. Wyjeżdżamy ze Strze-

lina i wiemy, że można żyć 
na dużo lepszym poziomie. 
O tym jest raport. Powinni-
śmy się nad nim pochylić i 
zobaczyć świat z innej per-
spektywy. Szkoda, żebyśmy 
rezygnowali z możliwości 
korzystania z potencjału tak 

wartościowych osób za dzie-

sięć lat, dlatego, że nie będą 
mieli warunków do dobrej 
jakości życia. Jaką ofertę my 
mamy w kontrze? – pytała 
radna Magdalena Krupa.

Radny Mariusz Majew-

ski stwierdził, że traktuje 
raport jako diagnozę. Trud-

no oczekiwać od twórców 
konkretnych rozwiązań, bez 
odpowiednich możliwości. 
Dodał, że warto czasem po-

słuchać krytycznego głosu, 
wychodzącego z zewnątrz. 
Radni mówili też o proble-

mach związanych z trans-

portem i poziomem edukacji 
w powiecie strzelińskim oraz 
programie stypendialnym.

Dwie propozycje
Następnie projekt uchwa-

ły w sprawie przyjęcia wie-

loletniej prognozy finanso-

wej powiatu strzelińskie-

go przedstawiła skarbnik 
Walentyna Hucał. Radni 
nie mieli pytań, po czym 
uchwała została podjęta.

Kolejny był projekt 
uchwały budżetowej po-

wiatu strzelińskiego na 
2019 r. Wicestarosta Ziół-
kowski zwrócił uwagę, 
że w związku z wybora-

mi samorządowymi pro-

jekt budżetu przygotował 
jeszcze poprzedni zarząd. 
Zaznaczył, że budżet jest 
daleki od marzeń i potrzeb, 
a każdy chciałby, aby było 
w nim więcej zadań inwe-

stycyjnych. Nie pozwala na 
to natomiast obecny sposób 

finansowania powiatu. 
Jak przedstawiła skarb-

nik, projekt zakłada docho-

dy powiatu strzelińskiego 
na 2019 r. w kwocie 55 293 

066 zł. Natomiast wydatki 
zaplanowano w kwocie 
51 705 707 zł. Odczyta-

na została też pozytywna 

opinia Regionalnej Izby 
Obrachunkowej we Wro-

cławiu.
Radny Aleksander Sko-

rupski złożył dwa wnioski. 
Zaproponował, aby kwotę 
180 000 zł, przeznaczoną 
na zakup ciągnika 120 koni 
mechanicznych dla Po-

wiatowego Zarządu Dróg 
w Strzelinie, przenieść do 
rezerwy celowej na realiza-

cję zadań inwestycyjnych 
na drogach powiatowych. 
Argumentował propozy-

cję tym, że w roku 2019 r. 
możliwe będzie pozyska-

nie znacznych pieniędzy na 
realizację zadań powiato-

wych, przy czym potrzeb-

ny będzie 20% udział. 

Następnie zapropono-

wał, aby 60 000 zł na zakup 
samochodu osobowego 
dla Starostwa Powiatowe-

go przenieść na poprawę 

efektywności energetycz-

nej w obiektach powiatu 
strzelińskiego. Wyjaśnił, 
że zakup na pewno będzie 
potrzebny, ale zapropo-

nował przeniesienie do 
czasu wyjaśnienia szansy 
pozyskania pieniędzy na 
termomodernizację bu-

dynku starostwa.
Za rząd  za twie rdz i ł 

wnioski ,  po  czym za 
pierwszą propozycją gło-

sowało 11 radnych, a 3 
wstrzymało się od głosu. 
W przypadku drugiego 
wniosku „za” było 12 
radnych, a 2 wstrzymało 
się od głosu. 

Nie wie, czego 
się spodziewać

Radna Horodyska pod-

kreśliła, że będzie głoso-

wać przeciw uchwale bu-

dżetowej, gdyż ze względu 
na nieobecność starosty 
Marka Czerwińskiego 
nie wie, czego może się 
spodziewać w przypadku 
realizacji budżetu. - Oczy-

wiście, widzimy, że jest to 
budżet na przetrwanie. 
Wszyscy życzylibyśmy so-

bie, aby inwestycji było 
więcej, ale znamy sytuację 
naszego powiatu. Jednak 
brakuje mi tego, abyśmy 
mieli określone działania, 
które będą prowadziły do 
realizacji  celów. Będę 
się domagała od pana 
starosty, aby przedstawił 
cele na najbliższy rok i na 
pięć lat funkcjonowania 
w samorządzie powiato-

wym – powiedziała radna. 
Ostatecznie za przyjęciem 
uchwały budżetowej było 
11 radnych, 1 przeciw, a 2 
wstrzymało się od głosu. 

W dalszej części przed-

stawiono projekt uchwały 
w sprawie przystąpienia 
przez powiat strzeliński 
do realizacji projektu pn. 
„Co nas łączy,  co nas 
dzieli – wymiana kulturo-

wa młodzieży” w ramach 
Programu Operacyjnego 
Wiedza Edukacja Rozwój, 
finansowanego ze środ-

ków Unii Europejskiej. 
Wicestarosta wyjaśnił, 

że celem projektu jest wy-

miana uczniów Centrum 
Kształcenia Zawodowego 
i Ustawicznego w Ludo-

wie Polskim z młodzieżą 
z Hiszpanii. Wartość pro-

jektu to około 136 000 zł, 
a realizację przewidziano 
na lata 2019-2020. Więk-

szością głosów uchwała 
została podjęta. 

W dalszej części przy-

jęto uchwały w sprawie 
zatwierdzenia planu kon-

troli komisji rewizyjnej 
i planów pracy komisji 
s ta łych Rady Powiatu 
Strzelińskiego na 2019 r. 
Wkrótce obrady zakoń-

czono.

Krystian Krzyżowski

Według radnego Mariusza Majewskiego (w środku) warto czasem posłuchać krytycznego głosu

- Problemy, o których mówi młodzież, nie znikają 
- powiedziała radna Anna Horodyska (z lewej). - 
Wyjeżdżamy ze Strzelina i wiemy, że można żyć na 
dużo lepszym poziomie - dodała radna Magdalena 
Krupa
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Posiedzenie komisji bu-

dżetu i rozwoju gospodar-
czego gminy odbyło się w 
czwartek, 24 stycznia w 
Urzędzie Miasta i Gminy 
Strzelin. Pierwszy projekt 
uchwały dotyczył ustalenia 
zaleceń i kierunków działa-

nia dla burmistrz Strzelina w 
sprawie wdrożenia procedur 
rozwoju gminnego budow-

nictwa mieszkaniowego na 
terenie gminy Strzelin. 

W celu zwiększenia dostęp-

ności do nowych mieszkań na 
wynajem dla mieszkańców 
zalecane jest wytypowanie 
nieruchomości na ten cel na 
terenie gminy, określenie 

„Nie jest to żadną atrakcją dla gminy”

Czy „Mieszkanie Plus” znajdzie chętnych?
STRZELIN

Program „Mieszkanie Plus” ma rozwinąć gminne 
budownictwo mieszkaniowe. o kierunkach działania 
w tej sprawie na terenie gminy Strzelin dyskutowano 
podczas styczniowej komisji budżetu. Dlaczego, 
zdaniem niektórych radnych, program nie jest 
atrakcyjny, a koszty i tak poniesie gmina? Co 
ustalono w sprawie udzielenia bonifikaty?

zapotrzebowania na miesz-

kania oraz wykonanie analizy 
efektywności inwestycji. Jej 
udziałowcami byliby gmina 
oraz partner prywatny, które-

go zadaniem będzie sfinanso-

wanie kosztów inwestycji. 
Szeroką prezentację 

przedstawił Jerzy Frydle-

wicz, regionalny dyrektor 
Polskiego Funduszu Roz-

woju Nieruchomości S.A. 
Program „Mieszkanie Plus” 
zakłada budowę dostępnych 
cenowo mieszkań na wy-

najem, z opcją dojścia do 
własności. Wyjaśnił m.in., 
że przez 30 lat mieszkania 
będą wynajmowane przez 
najemców. Jeśli nikt nie 
będzie zainteresowany wy-

kupem na własność, gmi-
na ponosi koszty wartości 
inwestycji. Założenie jest 
takie, aby czynsze wynosiły 
ok. 20% mniej niż na rynku 
komercyjnym. 

Koszty 
poniesie gmina?

Głos w tej sprawie zabrał 
radny Piotr Litwin. - Przez 

całą prezentację ponad 100 
razy wymienił pan „gmina”, 
a ani razu nie wymienił 
„państwo”. Znowu wszystko 
ceduje się na gminę. Koszty 
poniesie gmina. My mamy 

kolejkę, w większości są to 
mieszkania socjalne. Są to 
osoby, które mają bardzo 
niskie dochody. Jeśli przez 
30 lat nie znajdą się najem-

cy na wykup, gmina będzie 
musiała kupić te mieszkania. 
Nie jest to żadną atrakcją 
dla gminy. Myślałem, że bu-

dżet państwa dofinansuje te 
mieszkania, a czynsze będą 

bardzo tanie. My za 2 mln 
zł wybudowaliśmy mieszka-

nia socjalne – powiedział 
radny.

- Tak to jest, że jeżeli ktoś 
chce coś kupić, to musi za 
to zapłacić. Jeżeli gmina 
ma być właścicielem tego 
mieszkania, to dlaczego 
państwo ma mu to miesz-

kanie dać? Program jest 

komercyjny, a nie dotacyjny. 
Poprawa warunków i bu-

downictwa mieszkaniowego 
należy do zadań własnych 
gminy, tak że gmina ma 
swoje obowiązki. Do tej 
pory zajmowała się budo-

wą mieszkań socjalnych i 
komunalnych, do których 
dokładała. Różne zjawiska 
należy zidentyfikować na 

terenie gminy. Kryteria są 
tak sformułowane, żeby 
osiągnąć produkt, który 
znajdzie na rynku chętnych 
– wyjaśniał Frydlewicz.

Dodał, że analiza po-

trzeb pozwoli ustalić, ile 
mieszkań jest potrzebnych. 
Natomiast najemcy, którzy 
korzystają z umowy najmu, 
mogą wypowiedzieć umo-

wę, co gwarantuje ustawa. 
Gmina ma wtedy prawo 
wskazać innego najemcę. 

„To żaden 
luksus”

Radny Paweł Laszczyń-

ski podkreślił, że budynki 
jeszcze nie powstają, a dys-

kusja za bardzo wybiega w 

przyszłość. Przypomniał, że 
radni podejmą decyzję do-

piero po przeprowadzeniu 
pełnej analizy, która powin-

na zostać rozpoczęta.
Natomiast radny Litwin 

zwrócił uwagę, że dopłaty do 
czynszu mają obowiązywać 
tylko przez 15 lat. Radny Woj-
ciech Zieliński zaznaczył, że 
takie mieszkanie będzie kosz-

tować około 540 000 zł. - To 
żaden luksus dla takiej osoby. 
Kiedy nawet nie ma zdolności 
kredytowej, wynajmie miesz-
kanie na rynku wtórnym dużo 
taniej, niż spłacając to. I po 
15 latach, tracąc dotację, nie 
będzie w stanie go spłacić – 

powiedział.
Frydlewicz przestrzegał 

przed stosowaniem tak pro-

stych analogii. Podkreślił, że 
każda miejscowość jest inna 
i nie można ich porównywać. 
- Gmina, poprzez organizację 
tego przetargu, ma prawo 
stymulować maksymalne 
koszty, które chce otrzymać. 
Te analizy do niczego nas nie 
doprowadzą. Przetarg można 
plastycznie ukształtować tak, 
jak chcecie, aby zaplanowane 
kwoty były możliwe do osią-

gnięcia – tłumaczył. Osta-

tecznie większością głosów 
projekt uchwały zaopiniowa-

no pozytywnie. 

budżet 
potrzebuje 
dochodów

Następny był projekt 
uchwały w sprawie wyra-

żenia zgody na udzielenie 
bonifikaty od ceny sprzedaży 
nieruchomości gruntowej, 
położonej w obrębie Strzelina, 
w celu poprawy warunków 
zagospodarowania nierucho-

mości przyległej. Propozycja 
dotyczyła udzielenia mini-
mum 50% bonifikaty. Wła-

ściciel nieruchomości złożył 

wniosek po zapoznaniu się z 
operatem szacunkowym, we-

dług którego działka gminna 
ma wartość 21 840 zł.

W uzasadnieniu wskazał, 
że jest właścicielem nie-

ruchomości zabudowanej, 
która jest w bardzo złym 
stanie technicznym, wsku-

tek czego konieczna jest 
rozbiórka zabudowań, co 
będzie generować znaczne 
koszty. Działka gminna 
może być wykorzystana 
jedynie jako dojazd do jego 
posesji. Wykonanie wjazdu 
również generuje nakłady 
finansowe. - Trzeba się 
zastanowić, jak nie skrzyw-

dzić wnioskodawcy, ale, z 
drugiej strony, budżet gminy 
też potrzebuje dochodów – 

mówił radny Litwin.
Początkowo radny Woj-

ciech Zieliński zapropono-

wał, aby bonifikata wynosiła 
70%. Jednak w wyniku dys-
kusji, postanowił nie składać 
takiego wniosku. Natomiast 
radny Kazimierz Kubisz 
złożył wniosek o udzielenie 
50% bonifikaty. Większością 
głosów wniosek przyjęto, po 
czym projekt uchwały zaopi-
niowano pozytywnie. Więcej 
na ten temat w relacji ze 
styczniowej sesji RMS, którą 
publikujemy na stronie 6.

(KK)

Strzelińscy radni mieli sporo wątpliwości wobec proponowanego programu mieszkaniowego

- Jeżeli gmina ma być 
właścicielem tego 
mieszkania, to dlaczego 
państwo ma mu to 
mieszkanie dać? - mówił 
Jerzy Frydlewicz, 
regionalny dyrektor PFR 
Nieruchomości S.A
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GÓRZEC

GÓRKA SOBOCKA/GRZEGORZÓW

Od dokumentacji, 
po chodnik

Początek roku kalen-

darzowego, to również 
początek realizacji zadań 
przez samorządy. Gmina 
Kondratowice podpisa-

ła już umowę na remont 
ogrodzenia przy świetlicy 
wiejskiej w Górce Soboc-

kiej, który wykona jeden 
z lokalnych przedsiębior-
ców.

Samorząd przygotowuje 
się też do sporządzenia 

dokumentacji, na budowę 
chodników na terenie gmi-
ny. - Opracowanie takiej 

dokumentacji to proces, 

który trwa kilka miesięcy. 
Będziemy omawiać kwestię 
wyceny budowy chodników 

w Górce Sobockiej i w 

Grzegorzowie - powie-

dział wójt gminy Kon-

dratowice Tomasz Gracz. 
Warto wspomnieć, że w 
przypadku Górki, gmina 

przeznaczyła na to zadanie 
14 tys. w swoim budżecie, 
a w przypadku Grzego-

rzowa 6 tys. zł zostało 
przeznaczone z funduszu 
sołeckiego, natomiast 14 
tys. zł znalazło się w gmin-

nym budżecie.
- Zawsze powtarzam, że 

priorytetem jest dla mnie 
bezpieczeństwo mieszkań-

ców gminy. Mamy przed-

szkole, ośrodek zdrowie, 
place zabaw i świetlice. 
Brakuje jednak chodników 
w wielu miejscach. Część 
sołectw przeznaczana ten 
cel środki finansowe w 
ramach swoich zadań so-

łeckich, a pozostałą część 
dokłada gmina. To tzw. 
zadania łączone. Zrobio-

no tak m.in. w przypadku 
Grzegorzowa. Przez miej-
scowość przebiega droga 
powiatowa , która łączy 
gminę Borów z gminą 
Kondratowice. Jeżeli cho-

dzi o Górkę Sobocką, to 
kilka lat temu wykonano 
chodniki do tzw. kolonii. 
Mieszkańcy zabiegają, aby 
wykonano kolejny etap. 
tj. chodnik wzdłuż drogi 
gminnej przebiegającej 
przy świetlicy. Oczywi-
ście, popieramy tę inicja-

tywę - stwierdził wójt.
Marek Rychlica

W tym roku ma powstać dokumentacja na budowę 
chodników w Górce Sobockiej

Cena wywoławcza budynku po domu dziecka w Górcku wynosi obecnie ok. 1,5 mln zł 
z VAT

Już o połowę mniej
Od jakiegoś czasu zarząd 

powiatu próbuje sprzedać 
budynek po byłym domu 
dziecka w Górcu. Poprzed-

nie władze ogłosiły aż sie-

dem przetargów, lecz żaden 
z nich nie wyłonił nabywcy. 
Obecny zarząd również pró-

buje zbyć tę nieruchomość.  
- Trwa ósmy przetarg na 
zbycie nieruchomości w 
Górcu, o  powierzchni 1,44 
ha. Działka jest zabudowana 
budynkiem pałacu wiejskie-

go. Cena wywoławcza wy-

nosi 1 547 500,00 zł brutto 
z VAT i stanowi mniej więcej 
połowę ceny wywoławczej 
z pierwszego postępowania 
(3,1 mln) - poinformował wi-
cestarosta strzeliński Alek-

sander Ziółkowski.
Biorąc pod uwagę trudną 

sytuację finansową powia-

tu, starostwu zależy, aby 
jak najszybciej sprzedać 
budynek. Niedawno tam 
miało miejsce włamanie, a 
złodzieje dokonali szkód, 
które dodatkowo obciążyły 

budżet. Mimo, że jest on 
wyłączony z użytkowania, 
to i tak generuje koszty. - Bu-

dynek, jak wiadomo przestał 
być użytkowany, przez dom 
dziecka, a teraz czeka na 
nowego właściciela. Oczy-

wiście, kreuje pewne kosz-

ty związane z podatkami, 
ochroną, ubezpieczeniami 
oraz ogrzewaniem - dodał 
wicestarosta.

O dalszych losach nieru-

chomości będziemy infor-
mować na bieżąco na łamach 
naszej gazety. 

(MR)
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Zanim znajdzie się skuteczne lekarstwo na bolączki, trzeba postawić diagnozę 

Czy powstanie „dorosły” raport o powiecie?
POWIAT

Młodzież ma to do siebie, że nie kalkuluje i mówi, 
co myśli. W tym przypadku prawda mogła zaboleć, 
ale nikt nie może zarzucić autorom złych intencji.

Maciej Zawistowski wystąpił 
na sesji rady powiatu

Jednym ze współautorów 
raportu był Kacper Matuszewski

W ubiegłym tygodniu 
informowaliśmy, że po-

wstał młodzieżowy raport 
o powiecie strzelińskim. In-

formowaliśmy również, że 
autorzy mieli okazję przed-

stawić swoje opracowanie 
na ostatniej sesji rady po-

wiatu. Po sesji poprosiliśmy 
Macieja Zawistowskiego i 
Kacpra Matuszewskiego o 
krótki wywiad.

Maciej Zawistowski jest 

absolwentem gimnazjum 

dwujęzycznego przy ZSO 
w Strzelinie. Obecnie 
uczy się w XII LO we 
Wrocławiu. Pochodzi 
z Jutrzyny w gminie 
Wiązów. Reprezentuje 
powiat strzeliński w 
Młodzieżowym Sejmi-
ku Województwa Dol-
nośląskiego.

Skąd pomysł, żeby na-
pisać raport?

- Chcieliśmy dowie-

dzieć się, jak nasze kole-

żanki i koledzy postrze-

gają najbliższe otoczenie. 
Panuje przekonanie, że 
młodzież nie chce się 
angażować w życie lo-

kalnych społeczności. Na 
pierwszy rzut oka można 
odnieść wrażenie, że mło-

dzież coraz mniej interesuje 
się tym, co dzieje się w Pol-
sce w sferze polityki i życia 
publicznego. Podobnie jest 
z działalnością społeczną. 
Jako radni MSWD stawia-

my sobie jednak zadanie 
zaktywizowania naszych 
rówieśników. Stąd pomysł 
spotkań, rozmów i warszta-

tów. A efektem tych działań 
jest właśnie Młodzieżowy 
Raport o Powiecie Strze-

lińskim.

Powiedz kilka słów o 
przygotowywaniu raportu.

- Na przełomie listopada i 
grudnia ubiegłego roku za-

prosiliśmy młodzież na dwa 
spotkania. Pierwsze miało 
charakter warsztatów, dru-

gie dyskusyjne z udziałem 
samorządowców i lokalnych 
autorytetów, no. Łukasza 
Krzysztofczyka. Wybór ter-
minów nie był przypadkowy. 
Chcieliśmy radnym, burmi-
strzom i wójtom, rozpoczy-

nającej się właśnie kadencji, 
powiedzieć o naszym pro-

blemach, oczekiwaniach. Po 
to powstał raport.

Przekonaliśmy się, że 
młodzież jednak interesu-

je się sprawami publicz-

nymi i lokalną polityką. 
Pod adresem obecnych 
na sali samorządowców 
padały konkretne pytania. 
Młodzież byłą aktywna. 
Otwarta pozostaje kwe-

stia, czy jest to tzw. sło-

miany zapał? W naszym 
mniemaniu młodzież na 
prawdę chce uczestniczyć 
w życiu publicznym, ale 
czuje się demotywowana 

przez dorosłych, którzy 
nie chcą lub nie potrafią 
nas słuchać. Innym czyn-

nikiem utrudniającym nam 
udział w życiu społecznym, 
kulturalnym i politycznym 
w powiecie strzelińskim 
jest transport publiczny. 
Samo dotarcie do szkół 
w Strzelinie lub Ludowie 
Polskim jest wyzwaniem. 
Bywa, że dojazd do szko-

ły to kilkadziesiąt minut 
straconych w autobusie. Po 
zajęciach trzeba wracać do 
domu, a na zwykłe spotka-

nia ze znajomymi nie ma 
już czasu. Uczęszczając 
do gimnazjum w Strzelinie 
wyjeżdżałem z Jutrzyny 
o godz. 6.40 a wracałem 
o godz. 15.30 i był to je-

dyny autobus, z którego 
mogłem skorzystać. Nie 
mogłem więc w pełni wy-

korzystać ofertę zajęć po-

zalekcyjnych. Nie mogłem 
uczestniczyć w imprezach 
organizowanych np. przez 
SOK. W podobnej sytuacji 
jest bardzo dużo młodych 
ludzi w naszym powiecie. 
Dlatego tyle miejsca w 

naszym raporcie poświę-

ciliśmy komunikacji gmin 
naszego powiatu ze Strzeli-
nem. Gminna komunikacja 
w Strzelinie nie rozwiązuje 
tego problemu. Na spo-

tkaniu z samorządowcami 
burmistrz Dorota Pawnuk 
wyjaśniła nam, że prawo 
zabrania jej poszerzenia 
strzelińskiej komunikacji o 
gminy ościenne. Jest to dla 
nas demotywujące.

A patrząc na prace nad 
raportem od strony mło-
dzieży, co, Twoim zdaniem, 
było najważniejsze?

- Na pierwszym spotka-

niu, tym warsztatowym, 
padały pytania lub propo-

zycje, na które ani my 
ani prowadzący nie mogli 
odpowiedzieć. Chodziło 
np. o kwestie finanso-

wania różnych projek-

tów, przedsięwzięć. Na 
drugim spotkaniu było 
inaczej. Na nasze pyta-

nia odpowiadały między 
innymi radna powiatowa 
Magdalena Krupa i bur-
mistrz Dorota Pawnuk. 
Na tym spotkaniu młodzi 
dowiedzieli się, że nie 
wszystko zależy od de-

cyzji radnego, wójta czy 
burmistrza. Każdy ma 
jakieś kompetencję do 
rozwiązywania proble-

mów i trzeba wiedzieć do 
kogo, z jakim problemem 
się zgłosić. Taka wiedza 

młodzieży jest potrzebna. 
Chcielibyśmy dowiedzieć 
się tego albo w szkole, 
albo wprost od samorzą-

dowców.

Kacper Matuszewski 
jest absolwentem gim-

nazjum dwujęzycznego 
przy ZSO w Strzelinie. 
Obecnie uczy się w XII LO 
we Wrocławiu. Mieszka 
w Szczawinie w gminie 
Strzelin. Reprezentuje 
powiat strzeliński w Mło-

dzieżowym Sejmiku Woje-
wództwa Dolnośląskiego.

Skąd wziął się pomysł 
pytania młodzieży z na-
szego powiatu, co ich 
nurtuje?

- Chcemy zaktywizo-

wania naszych rówieśni-
ków, to nasz najważniej-
szy cel. Widzimy możli-
wości realizacji w naszym 
regionie wielu inicjatyw 
i projektów, z myślą o 
młodych mieszkańcach 
powiatu. Potrzebny jest 
jednak bodziec, żeby 
młodzież zechciała za-

angażować się, powie-

dzieć co na początek. W 
raporcie piszemy o tym i 
wskazujemy dlaczego np. 
komunikacja publiczna i 
szkolnictwo są tak ważne. 
Zdawaliśmy sobie spra-

wę, że nie będzie można 
rzetelnie mówić o proble-

mach młodzieży, pisząc 
bezkrytycznie o edukacji, 
kulturze czy komunikacji. 
Nie było jednak naszym za-

miarem skupienie się na kry-

tyce, wytykaniu błędów czy 
szukaniu winnych. Raport 
pisaliśmy przede wszystkim 
z myślą o naszych rówieśni-
kach. Chcieliśmy pokazać, 
że jednak można i warto 
próbować zmieniać swoje 

najbliższe otoczenie.
A jaki udział w powstaniu 

raportu mieli samorządow-
cy?

- Na jednym ze spotkań 
gościliśmy radnych i przed-

stawicieli organizacji poza-

rządowych, którzy aktyw-

nie uczestniczyli w dysku-

sji. Jednak sam dokument 
jest efektem naszej pracy. 

Natomiast po opubliko-

waniu raportu spotkaliśmy 
się ze stosunkowo dużym 
zainteresowaniem. Mam 
na myśli choćby fakt, że 
zaproszono nas na sesję, 
żeby przedstawić nasze 
opracowanie. Początkowo 
myśleliśmy, że otrzymamy 
zaproszenie na spotkanie 
w gabinecie starosty lub 
wicestarosty i na tym się 
skończy. Stało się inaczej 

i dało to nam dużo satys-

fakcji.
Zgoda, wystąpiliście na 

sesji. A jak odebraliście 
dyskusję i zadawane przez 
radnych pytania?

- Toczona dyskusja była 
bardzo ciekawa. Zadawane 
nam pytania świadczyły, 
że radni przeczytali raport i 
potraktowali nas poważnie. 

Z kilkoma tezami jed-

nak nie mogliśmy się 
zgodzić. Nie mogliśmy 
przecież w pierwszym 
raporcie wskazać roz-

wiązania nurtujących 
nas problemów. Zda-

jemy sobie sprawę, 
że gdyby było to tak 
proste, to już dawno 
wszystkie problemy 
zostały by rozwiązane. 
Chcieliśmy rozpocząć 
od diagnozy.

Jak zachęciłbyś swo-
ich rówieśników, i nie 
tylko, do przeczytania 
raportu?

- Raport liczy 19 
stron i jest stosunko-

wo obszernym doku-

mentem. Warto jednak 
sięgnąć po tę lekturę, 
żeby sprawdzić, czy 

napisaliśmy prawdę. Może 
warto coś dopisać? A później 
zaangażować się w poprawę 
sytuacji powiatu strzeliń-

skiego?
W rozmowie z dwoma 

licealistami poruszyliśmy 
jeszcze inne wątki, do któ-

rych będziemy wracać na 
łamach „Słowa Regionu”. A 
może samorządowcy poku-

szą się o własną analizę stanu 
powiatu strzelińskiego?

Jacek Sobko
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STRZELIN POWIAT

W ubiegły czwartek od-

była się V sesja Rady MiG 
Wiązów. Przed przystą-

pieniem do realizacji po-

rządku obrad radni minutą 
ciszy uczcili niespodzie-

waną śmierć śp. Henry-

ka Ożarowskiego, byłego 
burmistrza, sekretarza, 
wiązowskiego samorzą-

dowca.
Po spełnieniu wymogów 

formalnych, czyli stwier-
dzeniu quorum, przyjęciu 
protokołów z poprzednich 
sesji i porządku obrad, głos 
zabrała Agnieszka Puzy-

niak, sekretarz gminy. Pod 
nieobecność nieobecność 
burmistrza Jerzego Kroch-

malnego przedstawiła in-

formacje o jego z pracy. 
W części uchwałodawczej 
radni przyjęli czternaście 
uchwał. W związku z prze-

prowadzonymi już wybo-

rami sołtysów w Miecho-

wicach i Kucharzowicach 
dokonano dokonali zmian 
w uchwale dotyczącej po-

boru podatków w tych 
sołectwach. Poborcami 
zostali nowi sołtysi. Radni 
ustalili również terminy 
wyborów sołeckich w ko-

lejnych miejscowościach, 
czyli w Gułowie, Jędrzy-

chowicach, Kowalowie, 
Krajnie i Witowicach.

Podobnie porządkowy 
charakter miała uchwała 
zmieniająca regulamin 
dostarczania wody i od-

Radni uczcili pamięć śp. Henryka ożarowskiego, 
wiązowskiego samorządowca

Dodatkowe środki 
na inwestycje

W ubiegłym tygodniu odbyła się kolejna sesja wiązowskiej rady. Porządek 
obrad przewidywał podjęcie 14 uchwał. Najdłużej trwała dyskusja nad 
przystąpieniem gminy do programu poprawy jakości powietrza.

prowadzania ścieków w 
gminie Wiązów. Po inter-
wencji nadzoru prawnego 
wojewody radni usunęli 
zapisy dotyczące termi-
nów składania reklamacji 
dotyczących wysokości ra-

chunków za wodę i ścieki. 
Uchwała regulowała rów-

nież sposób postępowania 
w przypadku niedochowa-

nia terminu przez odbior-
cę. Również te regulacje 
nie należą do kompetencji 
rady. Zmieniona uchwała 
nie pozbawia mieszkań-

ców prawa składania re-

klamacji. Kolejna uchwała 
dotyczyła funkcjonowania 
rady i została przyjęta jed-

nogłośnie
Radni przyjęli zmiany 

w uchwale budżetowej 
na bieżący rok. Po stronie 
dochodów gminy dopisa-

Sesję prowadziła przewodnicząca Ewa Schütterly 
(po prawej). Po lewej wiceprzewodnicząca Elżbieta 
Mossoń 

Obradom przysłuchiwali się sołtysi

no kwotę ok. 445 tys. zł. 
Pieniądze te pochodzą z 
rozliczenia dwóch zadań 
realizowanych w gmi-
nie Wiązów w ubiegłym 
roku. Ponad 245 tys. zł to 
dofinansowanie projektu 
prowadzonego w szkole w 
Jaworowie, a ok. 191 tys. 

zł to dotacja na rozbudowę 
budynku rekreacyjno-spor-
towego w Wiązowie. Cała 
kwota została zapisana po 
stronie wydatków gminy z 
przeznaczeniem na inwe-

stycje i przygotowywanie 
dokumentacji remontów 
dróg gminnych.

Nas tępnie  sekre ta rz 
Agnieszka Puzyniak za-

poznała radnych z projek-

tem uchwały w sprawie 
wyrażenia zgody na przy-

stąpienie do partnerstwa 

powołanego do realizacji 
programu poprawy jakości 
powietrza. Radni przyjęli 
odpowiednią uchwałę, co 
nie znaczy jeszcze, że 
pieniądze na modernizację 
systemów grzewczych tra-

fią do mieszkańców gmi-
ny. Stanie się tak dopiero 
po przyznaniu gminom, 
powołujący partnerstwo, 

środków zewnętrznych. O 
ile taka decyzja zapadnie, 
wrócimy do tematu. Do-

piero wtedy będzie można 
mówić o szczegółach, np. 
o wysokości dotacji.

Z kronikarskiego obo-

wiązku odnotujmy, że rad-

ni przyjęli jeszcze trzy 
uchwały. Zmienili Wielo-

letnią Prognozę Finansową 

Gminy Wiązów na lata 
2019-27, co było konse-

kwencją zmian w budże-

cie, uaktualnili uchwałę 
dotyczącą usuwania azbe-

stu i wsparli powiat w 
remoncie drogi. O plano-

wanym remoncie piszemy 
w artykule pt. „Biskupicka 
do remontu”.

Jacek Sobko

W piątek, 1 lutego, w 
sali konferencyjnej Urzędu 
Miasta i Gminy w Strzelinie 
odbyło się spotkanie spra-

wozdawcze koła Polskiego 
Związku Wędkarskiego 
nr 21 w Strzelinie. Poza 
wędkarzami, w spotkaniu, 
które poprowadził prezes 
koła Stanisław Pychowski, 
uczestniczyli też wicebur-
mistrz Mariusz Kunysz 

Spotkanie 
sprawozdawcze

oraz Grażyna Makowska, 
członek zarządu okręgu 
PZW we Wrocławiu. 

Po przedstawieniu spra-

wozdania z działalności 
strzelińskiego koła za 2018r., 
wędkarze mogli omawiać 
interesujące ich kwestie. Re-

lację ze spotkania opubliku-

jemy w następnym wydaniu 
„Słowa Regionu”. 

(KK)

We wtorek, 29 stycz-

nia, strzelińscy funkcjo-

nariusze zatrzymali 50-
letniego nietrzeźwego 

kierującego samochodem 
osobowym  Pojazd prze-

kazano osobie wskazanej. 
Mieszkańca powiatu strze-

lińskiego po wykonaniu 
odpowiednich czynności 
zwolniono. 

(IW)

Nietrzeźwy 
kierowca
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Niewątpliwie jednym z 
najgłośniejszych i emocjo-

nalnie omawianych wy-

darzeń w ostatnich tygo-

dniach, było dramatyczne 
zajście w Gdańsku, gdzie 
na scenie kryminalista, zabił 
prezydenta miasta Paw-

ła Adamowicza. Niemal 
wszyscy już wiemy, kim jest 
zabójca, jaką ma przeszłość 
i widzieliśmy, w jakich 
okolicznościach dokonał 
zbrodni. Śledczy wyjaśniają 
szczegóły i motywy za-

bójstwa. Zanim poznamy 
najdrobniejsze szczegóły 
tej tragedii, sami możemy 
powiedzieć, że zrobił to 
człowiek nienormalny. Bo 
jaki normalny człowiek 
zabija drugiego i to w taki 
sposób? Kim trzeba być, 
by się do czegoś podob-

nego posunąć. Normalny 
człowiek czegoś takiego nie 
jest w stanie zrobić i nigdy 
by się do podobnego czynu 
nie posunął. Paradoksalne 
jest to, że zabójca z Gdańska 
nie wyglądał na szaleńca, 
któremu „piana leciała z py-

ska”. Wręcz przeciwnie, aż 
do chwili zbrodni wyglądał 
normalnie. 

Podobne wydarzenie, ale 
na szczęście bez jakichkol-
wiek negatywnych kon-

sekwencji, miało miejsce 
w roku 2002 w Wiązowie. 
Dziennikarz naszej redakcji 
uczestniczył wówczas we 
Mszy św. odprawionej 2 li-
stopada w kościele parafial-
nym przez biskupa Edwarda 
Janiaka. Nabożeństwo było 
bezpośrednio transmito-

wane na całą Polskę przez 
Radio Maryja. Zbieg oko-

liczności sprawił, że obok 
naszego dziennikarza stał 
człowiek, o którym chwilę 
później dowiedziała się 
całą Polska.  Stojący przez 
cały czas obok dziennika-

rza mężczyzna w wieku 
około 45 lat naglę, podczas 
kazania  ruszył do przodu, 
minął balaski, podszedł do 
ołtarza i przyłożył do boku 
biskupa „pistolet” krzycząc, 
„stój, teraz ja będę mówił”. 
Natychmiast do mężczyzny 
ruszyli stojący obok księża, 
obezwładnili go i wyprowa-

dzili na zewnątrz.      
Chwilę później stwier-

Co łączy zamach na biskupa w Wiązowie ze śmiercią Pawła Adamowicza?

Podszedł do biskupa 
i przyłożył mu pistolet

WIĄZÓW

GM. STRZELIN

Stojący przez cały czas obok dziennikarza mężczyzna w wieku około 45 lat 
ruszył do przodu, minął balaski, podszedł do ołtarza i przyłożył do boku biskupa 
„pistolet” krzycząc, „stój, teraz ja będę mówił”. Co łączy szaleńca z Wiązowa 
z zabójcą Pawła Adamowicza z Gdańska?

dzono, że nie był to pi-
stolet, tylko przedmiot 
przypominający go. Na 
miejsce szybko przyjechali 
policjanci, którzy zajęli się 
napastnikiem. W trakcie 
wyjaśniania sprawy oka-

zało się, że szaleńcem był 
mieszkaniec Wrocławia, 
który wcześniej był leczony 
psychiatrycznie.

Kiedy dziennikarz, obok 
którego stał napastnik, prze-

analizował jego wcześniej-
sze zachowanie, to widział u 
mężczyzny nerwowość, nie-

spokojne ruchy, brak sku-

pienia na tym, co się akurat 
działo w liturgii. Było to na 
tyle zauważalne, że dzien-

nikarz zwrócił na to uwagę. 
Jednak w żadnym wypadku 
nie przypuszczał, że stojący 
obok człowiek posunie się 
do takiego czynu. 

Czy zatem zwykli ludzie, 
uczestniczący w masowych 
i publicznych wydarze-

niach, jak te w Wiązowie 
lub Gdańsku, są w stanie w 
jakiś sposób zauważyć, że 
obok nich przebywają oso-

by nienormalne, chore psy-

chicznie, jak ten z Wiązowa, 
czy zabójca z Gdańska?

Zapytaliśmy o to psy-

chologa.   

urojenia 
i zaburzony tok 
myślenia

Według Elżbiety Kasprzy-

szak, dyrektor Poradni Psy-

chologiczno-Pedagogicznej 
w Strzelinie, trudno jedno-

znacznie odpowiedzieć, jak 
rozpoznać osobę chorą psy-

chicznie. Jest wiele rodza-

jów takich chorób. To, co 
możemy zobaczyć i to, co 
może się dla nas wydawać 
dziwne, to omamy i urojenia 
oraz zaburzony, nieskładny 
tok myślenia. Charaktery-

styczne mogą być również 
zmiany uczuciowe, tzn. 
doznania emocjonalne nie-

adekwatne do rzeczywisto-

ści – irracjonalny gniew, 
nadmierne pobudzenie lub 
ospałość.

- W chorobie psychicznej 

fałszywy odbiór lub przeży-

wanie świata prowadzi do 
dziwacznych, nieuzasad-

nionych sytuacją zachowań 
i działań. W mniejszym lub 
większym stopniu chory za-

tapia się w świecie będącym 

wytworem jego umysłu. Ob-

jawem choroby psychicznej 
jest to, że fragmenty realno-

ści mieszają się z urojeniami 
albo są przeżywane w trud-

ny do wytłumaczenia sposób 

– powiedziała dyrektor.
Okazuje się, że przyczy-

ny nasilania się choroby 
mogą być różne. Zwykłe 
niepowodzenie, nadmier-
ny lęk, traumatyczne do-

świadczenia, brak lecze-

nia, psychofarmakoterapii, 
kryzysy emocjonalne czy  
zażywanie środków psycho-

aktywnych.

Co dalej?
Co robić, kiedy podejrze-

wamy u kogoś takie zabu-

rzenia? Jak podkreśliła dy-

rektor Kasprzyszak, należy 
pamiętać, że sam fakt cho-

roby psychicznej nie pozba-

wia osoby chorej prawa do 
stanowienia o sobie, swoich 
sprawach życiowych, w tym 
także i wyrażenia zgody na 
leczenie. 

- W większości sytuacji, 
poza wyjątkowymi, ściśle 
określonymi przez ustawę 
o ochronie zdrowia psy-

chicznego, osoba chora 
psychicznie posiada pełnię 
swoich praw. Może nie pod-

jąć leczenia swojej choroby 
albo początek tego leczenia 
odroczyć. Najlepiej, gdy 
decyzja o leczeniu jest pod-

jęta ze zrozumieniem przez 
osobę chorą. Ważne jest 
również to, aby uczestni-
czyły w tym osoby bliskie, 
przyjazne choremu i aby to 
chory podjął taką decyzję 
lub w możliwie największym 
stopniu w niej uczestniczył. 
Wówczas proces leczenia 
będzie mógł przebiegać 

- W mniejszym lub większym stopniu chory zatapia się 
w świecie będącym wytworem jego umysłu. Fragmenty 
realności mieszają się z urojeniami - wyjaśniła dyrektor 
PP-P w Strzelinie Elżbieta Kasprzyszak

efektywniej – wytłumaczyła 
dyrektor.

Czy w uzasadnionych 
przypadkach wskazane jest 
zatrzymanie obywatelskie 
takiej osoby? Tzw. ujęcie 
obywatelskie jest coraz 
bardziej popularne. Jak 
zaznaczyła nasza rozmów-

czyni, często czytamy w 
prasie o wykroczeniach 
i przestępstwach, kiedy 
w pobliżu zajścia nie ma 
policji i obywatel próbuje 
obezwładnić przestępcę. - 

Jeśli podejrzewamy, iż w 
pobliżu nas jest osoba chora 
psychicznie i zachowuje się 
w sposób niebezpieczny i 
zagrażający sobie i innym 
osobom, należy wezwać 
pogotowie i policję. Ujęcie 
obywatelskie powinno być 
traktowane jako ostatecz-

ność – powiedziała.
(AK, KK)

Tradycyjnie po wyborach 
samorządowych odbywają 
się wybory sołtysów i człon-

ków rad sołeckich. Przed-

stawiamy wyniki ostatnich 
zebrań wiejskich w gminie 
Strzelin, przeprowadzonych 
w ubiegłym tygodniu.

W Chociwelu sołtysem 
została Ewelina Serwicka. 
W skład rady sołeckiej we-

szli: Mariola Gołuchowska, 
Krystyna Lejczak, Ewelina 
Cebula i Zbigniew Łepski.

W Górcu mieszkańcy 
zdecydowali, że sołtysem 
zostanie Tomasz Niwierza. 
W skład rady sołeckiej we-

szli: Krystyna Wnuk, Jan 
Skoczyliński, Jacek Rogala, 

Wybrali sołtysów 
i rady sołeckie

Paweł Iljaszczuk i Stanisław 
Swatek.

W Nowolesiu na sołtysa 
wybrano Krystynę Kargul. W 
skład rady sołeckiej weszli: 
Karolina Klusak, Izabela 
Baran, Bogusław Cierniak, 
Anna Grzesiowska  i Anna 
Klaczkowska.

W Strzegowie sołtysem po-

nownie została Dominika Mali-
nowska. W skład rady sołeckiej 
weszli: Małgorzata Szymańska, 
Regina Maunowska, Zbigniew 
Wróciński, Stanisław Jodłowski 
i Zbigniew Kaczmarczyk.

W Mikoszowie sołtysem 
została Monika Głąb. W 
skład rady sołeckiej weszli: 
Hanna Ponichtera, Jan Mróz 
i Dorota Mihułka.

(KK)
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Uczniowie chętnie angażują się w zbiórkę makulatury 

oddziały przedszkolne zebrały łącznie 725,0 kg
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„Zbieram makulaturę, 
chronię lasy”. Pod takim 
hasłem po raz dziesiąty 
w bibliotece szkolnej w 
Przewornie we współpra-
cy z Gminną Biblioteką 
Publiczną zorganizowano 
zbiórkę makulatury. Cała 
społeczność uczniowska 

PRZEWORNO

zaangażowała się w tę ak-
cję. Oddziały przedszkolne, 
edukacja wczesnoszkolna 
oraz klasy IV - VIII z od-
działami gimnazjalnymi 
zgromadziły ponad 7 ton 
tego surowca. Dzięki temu 
za pozyskane pieniądze za-
kupiono lektury dla dzieci i 

młodzieży, powiększając w 
ten sposób  księgozbiór bi-
blioteczny. Bardzo dzięku-
jemy rodzicom i dziadkom 
za pomoc w tak szczytnym 
celu. Gratulujemy! Poniżej 
prezentujemy wyniki zbiór-
ki makulatury. 

Zenona Cal

PRZEWORNO

Zbieram makulaturę, chronię lasy...
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KONDRATOWICE

Zaprezentowali 
umiejętności aktorskie

23 stycznia o godz. 10.00 

w Gminnym Ośrodku Kultury 
w Kondratowicach odbyło 
się spotkanie noworoczne 
połączone z Dniem Babci 
i Dziadka. Przygotowali je 
uczniowie i nauczyciele ze 

Szkoły Podstawowej im. Jana 

Pawła II w Żelowicach. Za-

proszeni dziadkowie licznie 
przybyli, aby podziwiać wy-

stępy swoich wnucząt.
Uroczystość rozpoczęła 

pani Violetta Żygadło, któ-

ra przywitała zaproszonych 
gości. Następnie głos zabrał 
wójt Gminy Kondratowice 
Tomasz Gracz, który złożył 
serdeczne życzenia wszyst-

kim zebranym babciom i 
dziadkom.

Program artystyczny roz-

poczęły najmłodsze dzieci 
z punktu i oddziału przed-

szkolnego, które piosenkami 
i wierszykami wprowadziły 
wszystkich w odświętny na-

strój. Uczniowie klas I-III 
zaprezentowali przedstawie-

nie pt. ,,Rzepka”, wg wiersza 
Juliana Tuwima. Wystąpienie 
to pokazało gościom, że ich 
wnuczęta mają wspaniałe 
zdolności aktorskie i muzycz-

ne. Wszystkie babcie i dziad-

kowie zostali obdarowani 
prezentami, przygotowanymi 
przez dzieci.

W następnej części zebrani 
obejrzeli jasełka pt. ,,Nie było 

Jasełka w wykonaniu uczniów starszych klas. Foto: GOK Kondratowice

Przedstawienie ,,Rzepka” pokazały dzieci z kl. I-III. 
Foto: GOK Kondratowice

Na uroczystość przybyli dziadkowie i babcie. Foto: GOK Kondratowice

miejsca dla Ciebie...” przygo-

towane przez klasy IV-VIII. 
W trakcie przedstawienia, 
publiczność po raz kolejny 
mogła przeżyć historię Marii i 
Józefa szukających miejsca do 
schronienia na noc, połączoną 
z postacią Jagusi z baśni H. 
Ch. Andersena ,,Dziewczynka 
z zapałkami”. Dla wszystkich 
gości przygotowany został 
słodki poczęstunek. Spotkanie 
upłynęło w miłej, serdecznej i 
odświętnej atmosferze.

Opr. Marek Rychlica
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W UMWD podpisano umowę na dofinansowanie 
renowacji ratusza w Wiązowie

W styczniu br. w Urzędzie 
Marszałkowskim Wojewódz-

twa Dolnośląskiego podpisa-

no umowę na dofinansowa-

nie zadania pn.: „Renowacja 
elewacji wraz z wymianą 
pokrycia dachowego ratusza 
w Wiązowie”. Jak poinfor-
mowała sekretarz Agnieszka 
Puzyniak, obecnie trwają 
prace nad przygotowaniem 
ogłoszenia o przetargu na wy-

łonienie wykonawcy zadania. 
Planowanym terminem ogło-

szenia przetargu był koniec 
stycznia 2019 roku.

Warto również przypo-

mnieć, że w związku z re-

alizowaną przebudowy na-

wierzchni rynku w Wiązowie, 
odtwarzana jest studnia mu-

rowana, wykonana z kostki 
granitowej szarej z odzysku. 
Zgodnie z projektem, będzie 
miała około 90 cm wysokości 
i zostanie pokryta ażurową 
stalową pokrywą.

(KK)

WIĄZÓW

będzie nowa 
elewacja

W UMWD podpisano umowę na dofinansowanie 
renowacji ratusza w Wiązowie

Porozumienie o wza-

jemnej współpracy za-

warła niedawno gmina 
Strzelin z Komendą Hufca 
ZHP w Łagiewnikach. 
Najważniejszym celem 
porozumienia, podpisane-

go przez burmistrz Dorotę 
Pawnuk oraz komendanta 
hufca harcmistrza Ryszar-
da Gacka, jest wychowa-

STRZELIN

Harcerskie porozumienie

nie młodego pokolenia i 
wspieranie go we wszech-

stronnym rozwoju. Sygna-

tariuszom porozumienia 
bardzo zależy m.in. na: 
upowszechnianiu i umac-

nianiu przywiązania do 
wartości, działaniach w 
zakresie  pomocy spo -

łecznej, upowszechnianiu 
wiedzy o świecie przyro-

dy, budowaniu społeczeń-

stwa opartego na wiedzy, 
kształtowaniu postaw pa-

triotycznych, działaniach 
na rzecz obrony narodo-

wej i bezpieczeństwa oraz 
promocji zdrowego trybu 
życia.

(IW)

Porozumienie o wzajemnej współpracy podpisali burmistrz Strzelina Dorota Pawnuk 
i komendant hufca ZHP w Łagiewnikach Ryszard Gacek (Foto. UMiG Strzelin)
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Droga Rodzino Pana 

Jana!

Szanowni Mieszkańcy 
miasta i gminy Wiązów. 

Swoje wystąpienie przy 
mogile świętej pamię-

ci Pana Jana chciałbym 
rozpocząć od fragmentu 
wiersza:

„Po kolei odchodzimy 

teraz 

Tam, gdzie cisza i wy-

tchnienie błogie.
Może mnie już też ma-

natki zbierać 
Trzeba będzie w bezpow-

rotną drogę”. 

Te słowa poety przypo-

mniały mi się w chwili, gdy 
otrzymałem smutną wiado-

mość o odejściu pana Jana 
od Jego syna Czesława. 

Pan Janek dwa lata temu 
poprosił mnie, abym Go 
pożegnał przy mogile, kie-

dy przyjdzie Jego Czas.
Ze smutkiem spełniam 

tę prośbę!
Na początku pragnę 

przypomnieć kilka faktów 
z bogatego życia zmarłego, 
znanego Wiązowianina.

Rodzice Pana Jana po-

chodzili z centralnej Polski 
i po zakończeniu wojny 

Wspomnienie o Panu Janie Idzikowskim

osiedlili się w Witowicach. 
Zmarły wojnę spędził w 
Niemczech, jako młody 
chłopak wywieziony na 
przymusowe roboty. Po-

wrócił do Witowic, odbył 
służbę wojskową, rozpo-

czął pracę w Urzędzie Po-

wiatowym w Oławie. A 
od września 1950 r. prze-

niósł się do Miejskiej Rady 
Narodowej w Wiązowie, 
jako referent finansowy. 
Nie pracował tam długo, 
dwa lata później był już 
kierownikiem Zakładu Go-

spodarki Mieszkaniowej, a 
potem awansował i został 
sekretarzem gminy.

Warto wiedzieć, że w 
tym czasie działał społecz-

nie. Najpierw był człon-

kiem Zarządu Klubu Spor-

towego „Świteź”, później 
włączył się do pracy w 
komitecie rodzicielskim w 
szkole podstawowej. 

Przez 7 kolejnych lat 
był wiceprezesem Zarzą-

du Gminnej Spółdzielni 
„Samopomoc Chłopska” 
w Wiązowie ds. handlu, 
zakładał sklepy i placówki 
usługowe. 

W 1972 r. powierzono 
Panu Janowi stanowisko 
dyrektora Banku Spół-
dzielczego w Wiązowie i 
z tą instytucją był potem 
zawsze związany... W ko-

lejnych etapach kariery 
zawodowej i społecznej 
zawsze przywiązywał dużą 
wagę do rzetelnego wypeł-
niania obowiązków zawo-

dowych!
Był niezwykle szanowa-

nym przełożonym, przed 
którym nie czuło się stra-

chu, ale respekt. Potrafił 
mówić prawdę w oczy, a 
jednocześnie umiał doce-

nić swoich pracowników 
i ich bankową rzetelność. 
Można Go było podziwiać 
za to, że potrafił znaleźć 
czas dla interesantów, po-

trafił wczuwać się w ich 
sytuacje życiową, umiał 

dobrze doradzić. A przy 
tym był bardzo uczciwy! 
Dzięki takiej postawie cie-

szył się ogromnym autory-

tetem wśród mieszkańców 
miasta i gminy. 

W tym czasie, w latach 
siedemdziesiątych i osiem-

dziesiątych ubiegłego 
wieku, kilkanaście lat był 
radnym Rady Narodowej 
Miasta i Gminy Wiązów, a 
cztery lata pełnił obowiązki 
przewodniczącego rady.

Miałem przyjemność w 
tym okresie ściśle współ-
pracować z Panem Jankiem 
w prezydium rady i za-

rządzie banku na Dolnym 
Śląsku, bo ma w jego skła-

dzie: I sekretarza, prezesa 
PSL i przewodniczącego 
rady narodowej (sam był 
przewodniczącym). 

Pamiętam, że posiadał 
cenną cechę: umiał spokojnie 
wysłuchiwać racji innych, 
miał też zaufanie do swych 
współpracowników. Cha-

rakteryzował Go rzadki dar: 
nigdy nie zazdrościł innym 
sukcesów, majątku, wręcz 
przeciwnie, cieszył się ze 
szczęścia rodziny, przyjaciół 
znajomych, sąsiadów. 

Trzeba wiedzieć, że lubił, 

gdy wszystko w pracy i w 
domu grało jak w banku!

Największym zawo-

dowym dorobkiem Pana 
Jana było wybudowanie 
nowego Banku Spółdziel-
czego. Wiem, ile czasu, 
sił i zdrowia poświecił do 
osiągnięcia tego celu, aby 
to zadanie zostało zreali-
zowane. 

Po 41 latach pracy w 
1991 r. Pan Jan przeszedł 
na emeryturę, ale nadal 
działał społecznie w Ra-

dzie Nadzorczej BS w Oła-

wie. Można powiedzieć, 
że do końca swych dni żył 
problemami banku i bardzo 
cenił pracę byłego prezesa, 
pana Ryszarda Żurawia. 

Miałem honor być wie-

loletnim młodszym przyja-

cielem Zmarłego i dlatego 
czuję, że żadne słowa nie 
wyrażą bólu po Jego odej-
ściu. Miał 93 lata i może 
dlatego wydawało nam się, 
że Jego życie będzie trwało 
jeszcze wiele, wiele lat.

Cierpiał z powodu wie-

lu chorób, czuł słabość 
fizyczną, ale umysł miał 
młodzieńczy, pełen we-

rwy, potrafił nawet ze swej 
słabości żartować. Teraz 
wszyscy czujemy się bez 
Niego BIEDNIEJSI!

Jakim był człowiekiem?

Wielu będzie go wspo-

minało za stonowany 
uśmiech, dobrą radę i po-

godę ducha. Takim był dla 
RODZINY i znajomych. 
Był człowiekiem wielkiej 
szlachetności, gorącego 
serca i stałości charakte-

ru..., potrafił być duszą to-

warzystwa, dawał przyjaźń 
i czerpał z niej siłę. 

Swoim ciepłem, ojcow-

skim gestem koił smutki, 
wspierał i niewiele dla 
siebie oczekiwał. Wiem, 
że był bardzo wdzięczny za 
opiekę nad Nim ze strony 
synów, synowych, choć do-

brze zdawał sobie sprawę z 
tego, że czasami sprawiał 
im kłopot. Pragnę na ko-

niec zacytować poetę: 
„Wiem, że tam nie za-

kwitną gaje, 
To dlatego w bólu się 

rozstaję, 
Z tymi, co wraz ze mną 

żyli”. 
Odszedł od nas jeden z 

ostatnich Wielkich Oby-

wateli naszego miasta i 

gminy. 
Rodzinie Pana Jana pra-

gnę w imieniu tych, którzy 
z Nim współpracowali, 
złożyć słowa największego 
współczucia.

Cześć Jego pamięci!
Franciszek Koziarski
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Najmłodsi 
wśród nas

Liliana Lis to córeczka Moniki i Rafała z Wrocławia. 
Urodziła się 24 stycznia o godz. 9:54. W chwili 
narodzin ważyła 3500 g i mierzyła 54 cm. W domu na 
siostrzyczkę czekają Dominik i Julia.

Szymon Tomaszewski to synek Małgorzaty i Dariusza z 
Wrocławia. Urodził się 19 stycznia o godz. 6:30. W chwili 
narodzin ważył 3880 g i mierzył 53 cm. 

Kacper Bartłomiej Kubiak to synek Katarzyny i 
Bartłomieja z Borka Strzelińskiego. Urodził się 23 
stycznia o godz. 12:05. W chwili narodzin ważył 4160 g, 
i mierzył 57 cm. W domu na braciszka czeka Lenka.

Wiktoria Mikus to córeczka Magdaleny i Marcina z 
Wrocławia. Urodziła się 24 stycznia o godz. 2:40. W chwili 
narodzin ważyła 3460 g i mierzyła 55 cm.

Blanka Antonina Jabłońska to córeczka Oli i Łukasza z Borka 
Strzelińskiego. Urodziła się 24 stycznia o godz. 8:55. 
W chwili narodzin ważyła 2420 g i mierzyła 51 cm. W domu 
na siostrzyczkę czekają Pola i Iga.

Zuzanna Gajda to córeczka Pauliny i Arkadiusza 
z Wrocławia. Urodziła się 1 lutego o godz. 15:45. 
W chwili narodzin ważyła 3520 g i mierzyła 54 cm. 

Emilia Krzemińska to córeczka Eweliny i Mateusza z 
Wrocławia. Urodziła się 30 stycznia o godz. 4:05. W chwili 
narodzin ważyła 3090 g i mierzyła 56 cm.

Marek Nazarski to synek Malwiny i Patryka z Białego 
Kościoła. Urodził się 31 stycznia o godz. 9:55. W chwili 
narodzin ważył 3950 g, i mierzył 55 cm. W domu na 
braciszka czeka Pola.

Karol Fediuk to synek Karoliny i Adama z Krępic. Urodził 
się 31 stycznia o godz. 11:10. W chwili narodzin ważył 
3570 g i mierzył 57 cm. 

 Franio to synek Magdaleny i Krystiana z Oławy. Urodził się 
29 stycznia o godz. 8:20. W chwili narodzin ważył 3420 g,
mierzył 50 cm. W domu na braciszka czeka Zuzia.

 Tymek to synek Katarzyny i Przemysława. Urodził się 
31 stycznia. W chwili narodzin ważył 3860 g. W domu 
na braciszka czeka Hubert. (HM)
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Jak nakazuje szlachetny 

obyczaj, na sto dni przed 

egzaminem maturalnym 

uczniowie ostatnich klas 

technikum w Centrum 

Kształcenia Zawodowego 
i Ustawicznego w Ludowie 

Polskim zaprosili gości, 
aby wspólnie z nimi świę-
tować zbliżający się koniec 
szkoły oraz egzaminy. 

Tegoroczny bal, który 

odbył się w sobotę, 26 
stycznia, zgromadził licz-
ną grupę uczniów klas w 
zawodach: technik orga-

nizacji reklamy, technik 

architektury krajobrazu 

(wychowawca Marcin Jan-

kowiak), technik żywienia 
i usług gastronomicznych 
(wychowawca  Jolanta 

Warcholińska), technik 
hotelarstwa (wychowawca 

Mariusz Błachaniec) i tech-

Bawili się 
do białego rana
LUDÓW POLSKI nik rolnik (wychowawca 

Katarzyna Werda). 
Wśród zaproszonych 

gości byli przedstawiciele 
lokalnych władz samorzą-
dowych, na czele z wice-

starostą powiatu strzeliń-
skiego Aleksandrem Ziół-
kowskim oraz inspektorem 

oświaty Małgorzatą Sta-
chowiak, nauczyciele oraz 

pracownicy szkoły. Bal 
otworzyła dyrektor szkoły 
Anna Banaś. Po oficjalnym 
otwarciu uczniowie odtań-
czyli poloneza, do którego 

zaprosili dyrekcję szkoły. 
Wzorowe, pełne powagi i 
wdzięku wykonanie tańca 
z dużym zainteresowaniem 
śledzili rodzice. 

Potem przyszedł czas na 
podziękowania ze strony 
uczniów dla nauczycieli za 

cztery lata wspólnej pracy. 
Nie mogło także zabrak-
nąć części artystycznej 

Parafi a pod wezwaniem 
Narodzenia Najświętszej 
Maryi Panny w Kuropat-

niku kultywuje ciekawą 
tradycję. Od 1966 roku 
parafi anie pracują rokrocz-
nie przy przygotowywaniu 

szopki bożonarodzeniowej 
w kościele w Kuropatniku. 
- Prace zaczynamy około 
1 grudnia i zajmują nam 
one 5-6 godzin dziennie. 

Zwykle do pomocy przy-

chodzi 10 osób. Są to m.in. 
elektrycy, dekoratorzy i 
stolarze - powiedział ks. 
rezydent parafi i pw. NNMP 
w Kuropatniku Norbert Łu-
kaszczyk. Kapłan dodał, że 
pomysły czerpie z różnych 
kart świątecznych. - Cie-

szy fakt, iż   naszą szopkę 
oglądają osoby z różnych 
parafi i. Staramy się, aby co 
roku miała inną szatę. Sam 

Ponad pół wieku tradycji

Szopka w kościele w Kuropatniku co roku ma inną szatę

KUROPATNIK

widziałem rejestracje samo-
chodowe z Dzierżoniowa, 
Grodkowa lub Ząbkowic 
Śląskich - tłumaczył ksiądz 
Norbert. 

Szopkę zdemontowano w 
poniedziałek, 4 lutego. Przy 
pracach rozbiórkowych, 

u parafi an pojawia się już 
koncepcja na Boży Grób. 

Życzymy zatem, aby ta tra-
dycja została podtrzymana 
przynajmniej przez kolejne 

50 lat.
Marek Rychlica

w wykonaniu przyszłych 
absolwentów. Zaprezen-
towali zabawne skecze 

oraz prezentację zdjęć z 
ich pobytu w szkole. Po 
tak dobrej dawce humoru 

wszyscy zebrani dali się 
porwać w wir tańców i 
świetnej zabawy, która 
trwała w miłej atmosferze 
aż do rana.

(KK)
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Ku końcowi zmierza prze-

budowa wiązowskiego Ryn-

ku. - Na początku stycznia 
została podpisana umowa 
o dofinansowaniu remontu 
Ratusza. Gmina pozyskała na 
ten cel 500 tys. zł z Programu 
Rozwoju Obszarów Wiejskich 
na lata 2014-2020 (PROW 
2014-2020) – powiedziała 
Agnieszka Puzyniak, sekre-

tarz gminy. Umowę podpisa-

no 11 stycznia, a 24 stycznia 

został ogłoszony przetarg 
nieograniczony na wykona-

nie prac. - Termin składania 
ofert mija 12 lutego br. (…),  
a realizacja nastąpi do 30 
września tego roku. Zakres 
prac obejmuje: wykonanie 
izolacji ścian piwnicznych z 
odcięciem poziomym i coko-
łu z płyt kamiennych, będzie 
to piaskowiec. Wykonana 
zostanie renowacja drzwi 
przejściowych do ratusza. 
Wymienione zostanie pokry-
cie dachowe z istniejącego 
na płyty tytanowo-cynkowe 
niemalowane. Odtworzone 
zostaną zniszczone elemen-
ty więźby dachowej, jednak 
bryła dachu pozostanie w 

W lutym mijają terminy składania ofert na prace 
remontowe i budowlane

Kiedy wiązowski ratusz 
dostanie nową elewację?

Jednym z punków porządku obrad ostatniej sesji wiązowskiej rady było 
sprawozdanie burmistrza z działalności między sesjami. Pod nieobecność, 
przebywającego na urlopie, burmistrza Jerzego Krochmalnego sprawozdanie 
odczytała Agnieszka Puzyniak, sekretarz gminy.

WIĄZÓW

Sprawozdanie z pracy burmistrza przedstawiła Agnieszka 
Puzyniak, z prawej. Obok Wiesława Kaczmarczyk, skarbnik 
gminy

takim kształcie, jak obecnie 
– poinformowała radnych. 
Dodatkowo wykonany zo-

stanie właz kominowy, ławy 
kominowe i przebudowane 
zostaną kominy. Taras na ra-

tuszu zyska nową funkcję. Po 
remoncie będzie mógł służyć 
mieszkańcom i turystom jako 
punkt widokowy. Podobnie 
jak odrestaurowana wieża 
ratuszowa. Budynek zostanie 
oświetlony, co również pod-

niesie atrakcyjność estetyczna 
i turystyczną wiązowskiego 
Rynku.

Na upowszechnianie kul-
tury fizycznej i sportu gmina 
Wiązów przeznaczyła w tym 
roku 90 tys. zł. O środki mogą 
ubiegać się kluby sportowe z 
terenu gminy Wiązów. Szcze-

gółowe informacje, wraz z 
wnioskiem, znajdują się na 
oficjalnej stronie interneto-

wej gminy. Termin składania 
wniosków mija 11 lutego o 
godz. 15.30. Do końca kwiet-
nia mają czas parafie, żeby 
złożyć wniosek na dofinan-

sowanie remontów, prac bu-

dowlanych i restauratorskich 
w obiektach wpisanych do 

rejestru zabytków. Na ten cel 
radni przeznaczyli 40 tys. zł.

Ogłoszony został również 
przetarg na prace budowla-

ne związane z rewitalizacją 
Rynku w części byłego Klubu 
„Kuźnia”. - Termin składnia 
ofert mija 15 lutego br. Zakres 
prac obejmuje termomoderni-
zację, prace rozbiórkowe, po-
łożenie tynków wewnętrznych, 
wymianaę stolarki okiennej 
i drzwiowej – powiedziała 
sekretarz. Wykonana zostanie 
również instalacja wodno-
kanalizacyjna i elektrycz-

na. Przed klubem powstanie 
nowy chodnik, a wejście, 
wraz ze schodami, zostanie 
gruntownie przebudowane. 
Po zakończeniu prac klub 
będzie miejscem spotkań 
młodzieży i seniorów.

Ponadto Agnieszka Pu-

zyniak poinformowała, że 
trwa remont ulicy w Starym 
Wiązowie. Za ok. 300 tys. 
zł zostanie wyremontowa-

ny odcinek ok. 170 m ulicy 
przy kościele. Zakończenie 
prac nastąpi w  w maju br. 
Rozstrzygnięto również prze-

targ na operatora gminnej 
komunikacji zbiorowej. Do 
końca sierpnia komunikacja 
będzie funkcjonowała na 
dotychczasowych zasadach, z 
dotychczasowym rozkładem 
jazdy. Koszt wprowadzenia 
gminnej komunikacji to ok. 
22 tys. zł.

To nie wszystkie remon-

ty, jakie trwają lub zakoń-

czyły się na przełomie roku 
w gminie Wiązów. Pełne 
sprawozdanie z działalności 
burmistrza można znaleźć w 
relacji wideo z ostatniej sesji 
wiązowskiej rady.

Jacek Sobko

Pod koniec ubiegłego 
tygodnia zadzwonił do 
naszej redakcji Czytelnik 
ze skargą na zamkniętą 
poczekalnię na strzeliń-

skiej stacji kolejowej.
- Przyszedłem, żeby ku-

pić bilet na następny dzień 
i nie udało się – powie-

dział  - Na drzwiach wej-
ściowych wisiała kartka z 
informacją, ze ze względu 
na brak ochrony stacja 
jest zamknięta. Było to 
w czwartek (31 stycznia 
br. - red.) przed godziną 
siódmą rano. Na peronie, 
zamiast w poczekalni, sta-
ło kilkadziesiąt zmarznię-
tych osób czekających na 
pociąg. Skoro zamknięta 
była poczekalnia, to rów-
nież kasa biletowa była 

Firma ochroniarska poniosła konsekwencje za 
nieczynną kasę

Wyremontowali 
i zamknęli?

STRZELIN

Zaledwie od kilku tygodni pasażerowie mogą korzystać z poczekalni na 
stacji PKP, a tu taka wpadka. Na dworze mróz a poczekalnia zamknięta. Czy 
na stałe?

niedostępna. Co miałem 
zrobić? Wróciłem do domu 
w poczuciu zmarnowane-
go czasu – z rezygnacja 
dodał nasz Czytelnik.

Skontaktowaliśmy się 
z centralą PKP Nieru-

chomości, żeby wyjaśnić 
przyczyny zamknięcia.  
Czyżby adminis t ra tor 
obiektu postanowił za-

mknąć dopiero co wyre-

montowaną stację? - Sy-
tuacja z brakiem otwarcia 
dworca była przejściowa. 
Zdaje sobie z tego spra-
wę, że pasażerowie byli 
zirytowani tą sytuacją i 
mogła ona wpłynąć na 
negatywne postrzeganie 
spółki PKP S.A. W dniu 
31.01  wystąpiłem o sto-
sowne ukaranie  f i rmy 

ochroniarskiej, zgodnie 
z obowiązującą umową. 
Dołożę wszelkich starań, 
aby taka sytuacja nigdy 
więcej się nie powtórzyła 

– wyjaśnił Damian Ban-

dura, administrator sta-

cji. Zarządcą obiektu jest 
Rejon Administrowania i 
Utrzymania Nieruchomo-

ści we Wrocławiu.
Kamień z serca, szcze-

gólnie dla mieszkańców 
naszego powiatu korzy-

stających z usług kolei. 
Poczekalnia i  kasa na 
stacji w Strzelinie będą 
czynne. Oby sytuacja z 
ubiegłego czwartku nie 
powtarzała się.

Jacek Sobko

W ubiegły czwartek, w godzinach porannych, stacja PKP w Strzelinie była zamknięta
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W Kondratowicach i 

Edwardowie nowym soł-
tysem został Paweł Rogaliń-
ski. W skład rady sołeckiej 
weszli: Krystyna Bazal, 
Zbigniew Sowiński, Kata-
rzyna Fuławka i Mariusz 
Twaróg.
W Czerwieńcu miesz-

kańcy zdecydowali, że 
sołtysem będzie Ludwik 
Białkowski. W skład rady 
sołeckiej weszli: Katarzyna 
Ryba, Paweł Kępczyński, 
Marzena Król i Marcin 
Różycki.

W Maleszowie na sołtysa 
wybrano Katarzynę Olędz-
ką. W skład rady sołeckiej 
weszli: Agnieszka Plasz-
czyk, Izabela Terechowicz, 
Paweł Karbownik i Tadeusz 
Terechowicz.

W Janowiczkach sołty-
sem został Marcin Pogubi-
ło. W skład rady sołeckiej 
weszli: Sławomir Kuriata, 
Paulina Kozłowska, Patry-
cja Kozłowska i Katarzyna 
Czil.

KONDRATOWICE

Są już nowe władze
Sołtysów i członków nowych rad sołeckich wybrano także w gminie 

Kondratowice. Przedstawiamy wyniki przeprowadzonych dotychczas zebrań 
wiejskich.

W sołectwie Błotnica-
Wójcin na sołtysa wybra-
no Stanisławę Butyńską. 
W skład rady sołeckiej 
weszl i :  Maciej  Góral , 
Lilla Lechowicz, Mar-
ta Famulska i Bolesław 
Szmul.
W Żelowicach miesz-

kańcy zdecydowali, że 
sołtysem zostanie Andże-
lika Brusiło. W skład rady 
sołeckiej weszli: Grzegorz 
Zawiślan, Zbigniew Prze-
pióra, Piotr Szymczyk i 
Aneta Pacek.
W Księginicach Wiel-

kich  soł tysem została 
Małgorzata Gaj. W skład 
rady sołeckiej  weszli : 
Elżbieta Kędzior, Rafał 
Sikora, Daniel Matthaus i 
Urszula Kramek.

W Karczynie na soł-
tysa ponownie wybrano 
Mariusza Nikorowskiego. 
W skład rady sołeckiej 
weszl i :  Dorota  Smak, 
Piotr Majewski, Tomasz 
Ossowski i Ewa Sujka.

W Górce Sobockiej zde-
cydowano, że sołtysem bę-
dzie Krzysztof Derwich. W 
skład rady sołeckiej weszli: 
Bronisław Czech, Zbigniew 
Kawończyk, Rajmund Przy-
bylski i Jakub Derwich.
W sołectwie Gołostowi-

ce-Skała sołtysem została 
Agata Giemza. W skład rady 
sołeckiej weszli: Tomasz 
Matła, Agnieszka Szczepa-
nowska, Anna Pietrusiak i 
Zbigniew Matła.
W sołectwie Grzego-

rzów-Brochocinek miesz-
kańcy zdecydowali, że soł-
tysem zostanie Artur Bar-
tłomiejczyk. W skład rady 
sołeckiej weszli: Patryk 
Klunder, Grzegorz Bartło-
miejczyk, Ryszard Dębicki 
i Kamil Dębicki.
W Prusach na sołtysa 

wybrano Monikę Janow-
ską. W skład rady sołeckiej 
weszli: Dorota Matusiak, 
Anna Jędrzejewska, Gabrie-
la Wołodźko i Arkadiusz 
Matthaus.

(KK)

Uczniowie młodszych 
klas Publicznej Szkoły 
Podstawowej w Białym 
Kościele, pod okiem na-
uczycielek Aliny Kę-
dzierskiej, Zofii Papież 
i  Aleksandry Żygadło 
oraz panów Henryka i 
Roberta Mańkowskich, 
przygotowali występ dla 

Dla babć i dziadków
BIAŁY KOŚCIÓŁ

babć i dziadków z okazji 
ich święta. W programie 
znalazła się inscenizacja 
baśni „O dwunastu mie-
siącach”, skoczny rock 
and roll oraz piosenki. 
Salę gimnastyczną licz-
nie wypełnili dziadko-
wie, rodzice i uczniowie. 
Po  występie wszystkich 
obecnych zaproszono 
na kawę, herbatę i pysz-
ne ciasto przygotowane 

przez rodziców. Wzru-
szeni seniorzy oklaski-
wali młodych artystów, 
a uściskom i uśmiechom 
nie było końca. Do ży-
czeń dla wszystkich babć 
i dziadków dołącza się 
całe grono pedagogicz-
ne.

(AK)
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Istotne dla Ciebie jest to, ¿e na rynku dostêpne s¹ 2 

rodzaje ³añcuchów. Pe³ne d³uto (tzw. kanciak), oraz 

pó³ d³uto. £añcuch tn¹cy z no¿ami typu “pó³ d³uto” 

ma zaokr¹glone krawêdzie, jest zminiaturyzowany, 

przez co efekt ciêcia jest ³agodniejszy kosztem 

mniejszej wydajnoœci. Wymaga czêstego ostrzenia. 

£añcuch z pe³nym d³utem ma ostre krawêdzie, nó¿ 

tn¹cy jest d³u¿szy i szerszy, a co za tym idzie: jest 

bardziej agresywny, ale wydajniejszy i ¿ywotniejszy 

od pó³ d³uta. Wymaga idealnego ostrzenia.

Do pilarek specjalistycznych zalecamy pó³ d³uto. Do 

wszystkich pozosta³ych pe³ne d³uto.

Cena, obecnie najlepszych ³añcuchów do pilarek 

przydomowych, uniwersalnych i specjalistycznych 

m-ki STIHL, wynosi u nas konkurencyjne 35,00 z³.

Widiowy: 126 z³.

PRACUJ JAKO OPIEKUN 

SENIORÓW W NIEMCZECH

ATRAKCYJNE WYNAGRODZENIE

BEZPŁATNE KURSY JĘZYKOWE

LEGALNA PRACA

WSPARCIE OPIEKUNA 

KONTRAKTU

ZADZWOŃ:

TEL. 666 096 762

Ferie wprawdzie w peł-
ni, a ja na przekór napiszę 
o nauce. To tylko takie 

moje refleksje, które zro-

dziły się po lekturze wpi-
sów na fb, komentujących 
rankingi Perspektyw od-

nośnie najlepszych liceów 
i techników w Polsce i na 
Dolnym Śląsku no i oczy-

wiście pozycji naszych 
lokalnych szkół średnich 
na tle województwa czy 

kraju. Zauważyłam, że 
zazwyczaj w takich sy-

tuacjach najwięcej nega-

tywnych opinii pojawia 
się pod adresem władz 
samorządowych i oczywi-
ście pedagogów.

 Czy 

zasłużenie? 
Może warto zadać so-

bie pytania: Kiedy moje 

dziecko wyrabia w sobie 

nawyk uczenia się? Co 
to jest nauka?  Czy wie-

dzę zdobywa się tylko w 
szkolnych murach? Czy 
takie rankingi są ważne?

Proszę  n ie  odbierać 
tego, jako mądrzenia się 
na temat…

Nauka
Naukę można definio-

wać na wiele sposobów, 
ale  najbardziej przema-

wiają do mnie dwa stwier-
dzenia, o których gdzieś 
przeczytałam.

Nauka to:

1. Część kultury.
2. Ciekawość. 

Po co nam nauka? 
To z ciekawości 
stawiamy sobie 
pytania: Jak? 
Dlaczego?  

 Wszyscy, bez względu 
na wiek, pamiętamy, jak 
rodzice, czy nauczyciele 

mówili nam, że mamy się 
uczyć. Dorośli dodawali: 
„Ja w twoim wieku też 
chciałem/ chciałam się 
uczyć, ale rodziców nie 
było stać, nie było pod-

ręczników. Trzeba było 
pracować, bo pieniędzy 
stale brakowało. I tak do 
dziś – człowiek haruje za  
marne grosze.”

Czasy się zmieniły, ow-

szem. Internet, nowocze-

sne technologie…, ale 
teksty pozostały takie 
same. 

   Wciąż powtarzamy 
dzieciom, że powinny się 
uczyć, a nie marnować 
czas na głupoty. Mówiąc 
o głupotach, mamy oczy-

wiście na myśli spędza-

nie czasu przy kompute-

rze – na grach, portalach 
społecznościowych, czy 
innych „zbędnych” roz-

rywkach. Nie potrafimy 
jednak sami odpowiedzieć 
dzieciom na pytania: Jak 

się uczyć? Dlaczego nale-

ży się uczyć? Za to próbu-

jemy odpowiedzialność za 
ten element życia zrzucić 
na innych. A tymczasem 
te dwa pytania powinny 

skłonić do myślenia za-

równo nas, jak  młodego 
człowieka, który często 

s łyszy i  w szkole i  w 
domu, że powinien się 
uczyć. Nowoczesne tech-

nologie to ogromne źródło 
wiedzy, jeżeli dzieci wie-

dzą, jak umiejętnie z niego 
korzystać. A czy wiedzą? 
Ilu rodziców ma kontrolę 
nad tym, jakie treści w 
Internecie przeglądają ich 
pociechy?

  Kiedy dorośli wycho-

wują swoje dzieci, a nie 
„chowają”, to mają świa-

domość, iż każde z nich 
ma jakieś swoje marzenia, 
fascynacje. Warto na ten 

temat z dorastającą córką 
czy synem porozmawiać. 
Dlaczego? Bo my również 
mamy swoje plany w sto-

sunku do nich. 
Syn chce zostać straża-

kiem, a mamusia widzi w 

nim lekarza. Córka osiąga 
świetne wyniki z historii i 
języka polskiego, z kolei 
tatuś chciałby, by z fizy-

ki i chemii. I awantura 
gotowa. W konsekwencji 

dzieci  real izują swoje 
plany i marzenia, a ro-

dzice pozostają niezado-

woleni lub pod wpływem 
nacisku rodziców nasze 

pociechy wybierają szko-

ły, do których nie mają 
predyspozycji i wówczas 

rodzice są zadowoleni, a 
młodzi ludzie się po pro-

stu męczą. 
Dobrze jest, kiedy nasze 

dzieci chcą coś osiągnąć 
i wytrwale do tego dążą. 
Jeżeli nie jest to zgodne 
z naszymi marzeniami i 

oczekiwaniami, warto o 

tym z dzieckiem poroz-

mawiać. Wysłuchać jego 
racji, a następnie dojść do 
jakiegoś konsensusu. W 
innym wypadku możemy 
stracić to, na co każdy ro-

dzic pracuje przez długie 
lata- zaufanie dziecka.

Bywa, niestety i tak, 
że młodzi ludzie żyją za-

mknięci w swoich bań-

kach mydlanych i  nie 
potrafią rozmawiać o tym, 
co dla nich jest ważne oraz 
o uczuciach. Nie są też w 
stanie wskazać żadnych 
wzorców czy porozma-

wiać o planach na przy-

szłość. Chłopcy, naga-

bywani przez dorosłych, 
często przebąkują coś o 
ulubionym piłkarzu, który 
osiągnął sukces, ale nie za 
bardzo są zainteresowani 
drogą, którą ich idol prze-

był, by swoje marzenia 
zrealizować. Nawet jeżeli 
przejawiają jakiś talent w 
tej dziedzinie, to brakuje 

im samozaparcia, aby sys-

tematycznie uczestniczyć 
w treningach. Pierwsze 
lepsze  niepowodzenie 

sprawia, że rezygnują ze 
swoich planów  przy apro-

bacie rodziców. Czego w 
takiej sytuacji uczymy 

swoje dzieci?
Dziewczyny z kolei ma-

rzą o karierze piosenkarki, 
malarki czy modelki. Wie-

le przejawia nawet talent 

w danej dziedzinie. Kiedy 

jednak przychodzi czas 
decyzji co do dalszego 

kształcenia, idą po prostu 
na łatwiznę. Rezygnują ze 
swoich marzeń. Wybierają 
łatwiejszą drogę lub po 
prostu inną. Taką „bliżej 
domu”.  

I tu ogromna rola ro-

dziców. 

Warto  podjąć  próbę 

przekonania dziecka do 

walki o to, co jest dla 

niego ważne. Jeżeli zwy-

cięży, jak wielka będzie 
obopólna radość z naj-
drobniejszych sukcesów. 
Dobrze też uświadomić 
młodemu człowiekowi, 
że każda „dezercja” z 
obranej drogi może spra-

wić, iż kiedyś w życiu 
będzie czegoś żałować. To 
ważna lekcja. Może ona 
okazać się najważniejszą 
w życiu. Tym bardziej, że 
błędy młodości są nie do 
naprawienia. 

Po co się 
uczyć?

Dzień nastolatka prze-

ważnie wygląda tak samo: 
szkoła, koledzy, rozmowy 
o wszystkim, zajęcia do-

datkowe, komórka, muzy-

ka, wygłupy na przerwie, 
itp. Każda z tych rzeczy, 
każde z zajęć daje mło-

demu człowiekowi jakąś 
wiedzę, która przyda się w 
życiu w najmniej oczeki-
wanym momencie. Każde 
spotkanie, każda rozmo-

wa, każdy wyjazd i każde 
nowe doświadczenie jest 
dla dzieci lekcją. Trzeba 
tylko to dostrzec i zrozu-

mieć. 

Zatem po co się uczyć? 
No na przykład po to:
Żeby wiedzieć, jak zro-

bić jajecznicę.
Żeby wiedzieć, że nie 

grzebie się łapą np. w aku-

mulatorze.

Żeby wiedzieć, ile minut 
ma godzina.

Żeby umieć się zachować 
w różnych miejscach i sy-

tuacjach.
Żeby wiedzieć, co znaczy 

np. przysłowie „w marcu 
jak w garncu”.

Żeby wiedzieć, które 
miasto jest stolicą Polski. 

 

Dlaczego się 
uczyć?

Na pewno nie po to, żeby 
obnosić się ze swoją wie-

dzą. Nie po to, by pochwa-

lić się przed znajomymi, że 
moja szkoła/szkoła mojego 
dziecka stoi wysoko w 

rankingu Perspektyw czy 

innym. Co nam właściwie 
mówią takie rankingi?

 Tylko głupcowi wydaje 
się, że zjadł wszystkie ro-

zumy, zaś osoba, która wie 
dużo, jest świadoma, że nie 
wie wszystkiego. Uczymy 

się dla siebie i nigdy nie 
wiadomo, gdzie przyjdzie 

nam grzebać, jak ktoś kie-

dyś powiedział.
Katarzyna Olędzka

eprasa.pl b65b4afa37
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Piłkarze UKS-u Karnków 
już wznowili treningi i szlifują 
formę przed rundą wiosenną. 
Zespół trenuje dwa razy w 
tygodniu na obiektach sporto-

wych w Przewornie. Niestety, 
podopieczni trenera Miłosza 
Bandury nie mogą zaliczyć 
pierwszej części sezonu do 
udanych i wiosną czeka ich 
walka o pozostanie na wyż-

szym szczeblu rozgrywko-

wym. Karnków przystąpił 
do sezonu 2018/2019 w roli 
beniaminka opolskiej klasy 
okręgowej. UKS rozpoczął 
sezon od dwóch porażek, 
by 25 sierpnia wywalczyć 

Klasa okręgowa ich przerosła? 
KARNKÓW

STRZELIN

POWIAT

pierwszy punkt w starciu z 
LZS-em Racławiczki. Po 
rundzie jesiennej klub z gminy 
Przeworno znajduje się tuż 
nad strefą spadkową, na czter-
nastym miejscu w tabeli, z 8 
punktami. Tyle samo oczek 
na swoim koncie mają ekipy 
z Paczkowa i Racławic Ślą-

skich, które zamykają ligową 
stawkę. To właśnie pomiędzy 
tymi ekipami wiosną powinna 
rozegrać się batalia o pozosta-

nie w opolskiej „okręgówce”. 
- Rundę jesienną zaczęliśmy 
od porażek i wtedy było wia-
domo, że klasa okręgowa 
trochę nas przerosła. Dalekie 

wyjazdy nie wszystkim paso-
wały, kadra była wąska,a to 
przełożyło się na końcowy 
wynik. Trudno jest mi oceniać 
siebie i drużynę po pierwszej 
części sezonu, bo w kilku 
meczach zagraliśmy dobre 
spotkania, ale zabrakło nam 
szczęścia. Mamy fajny zespół 
i na pewno będziemy walczyć 
o utrzymanie w lidze, dlatego 
do końca sezonu zostaję w 
Karnkowie – mówi o rundzie 
jesiennej bramkarz UKS-u 
Karnków Paweł Kubat. Zimą 
w zespole z gminy Przewor-
no nie dojdzie do rewolucji 
kadrowej. Karnków w lutym 

rozegra cztery gry kontrolne i 
dodatkowo 2 marca sparing z 
Olimpią Podgaj. Sparingpartne-

rami UKS-u będą także: Ludów 
Śląski, LKS Brożec, Korona 
Pęcz i Strzelinianka Strzelin. – 
W Karnkowie gram od trzech 
lat. Koledzy z drużyny oczekują 
ode mnie dobrej postawy i za-
angażowania w każdym meczu. 
Gram w piłkę już 25 lat i wiem, 
że na wynik pracuje cały zespół. 
Jeden za wszystkich, wszyscy 
za jednego! Wierzę, że stać nas 
na utrzymanie klasy okręgowej 
w Karnkowie – dodaje Paweł 
Kubat. 

Radosław Kwiatkowski
Zawodnicy UKS-u jesienią nie mieli zbyt wielu powodów 
do radości 

Plebiscyt Gazety Wrocław-

skiej obejmuje wszystkie 
powiaty Dolnego Śląska. 
Mieszkańcy naszego woje-

wództwa wybiorą osoby, któ-

re ich zdaniem zasługują na 
honorowy tytuł „Osobowości 
roku 2018”. Wyboru nomina-

cji dokonała redakcyjna kapi-
tuła organizatora plebiscytu, 
„która wzięła pod uwagę 
także propozycje nomina-

cji zgłoszone przez naszych 
Czytelników”. Mieszkańcy 
Dolnego Śląska będą wy-

bierać laureatów w czterech 
kategoriach: działalność spo-

łeczna i charytatywna, kultura, 
samorządność i społeczność 
lokalna, biznes. 

Aby oddać głos na wybraną 
osobę należy wysłać SMS na 
nr 72355 o treści x, gdzie „x” 
oznacza numer kandydata na 
liście. Koszt SMS-a, to 2,46 zł 
+ VAT. Głosować można rów-

nież przez stronę internetową 
www.gazetawroclawska.pl/
osobowość. Pierwszy etap 

Dolnoślązacy wybierają 
„osobowości roku 
2018”

plebiscytu potrwa do 13 lute-

go, do godz. 21.00. 
Oto lista nominowanych z 

powiatu strzelińskiego w po-

szczególnych kategoriach.
I. Działalność Społecz-

na i Charytatywna - Aneta 
Ratajek (WRD.213), Anna 
Kobel (WRD.154), Daniela 
Symonowicz (WRD.1), Łu-

kasz „Luca” Krzysztofczyk 
(WRD.93), Maria Cmikie-

wicz (WRD.214), Marzena 
Kowal (WRD.79)
II. Kultura - Wojciech Bał-

wako (WRK.105), Dariusz 
Stepień (WRK.196), Elżbieta 
Sucharska (WRK.197), To-

masz Duszyński, Monika Łu-

kasik-Duszyńska (WRK.86), 
Agata Bartlica (WRK.93)
III. Samorządność i Spo-

łeczność Lokalna - Jacek 
Waś (WDS.41) i Waldemar 
Grochowski (WDS.97).
IV. Biznes - Agata Bartulica 

(WRB.51)
(JS)

„Słowo Regionu” jest czę-

stym gościem w Strzelińskim 
Ośrodku Kultury. Wszystko 
za sprawą koncertów, spek-

takli teatralnych, seansów 
filmowych, wystaw, werni-
saży itp. Jedną z osób nomi-
nowanych do tytułu „Oso-

bowości roku 2018” jest 
Dariusz Stępień, dyrektor 
SOK. - Jestem bardzo mile 
zaskoczony zwłaszcza, że o 
nominacji dowiedziałem się 
przed chwilą od Pana. Cieszę 
się, że ktoś zauważył moją 
pracę, i że zostałem nomino-

wany. Dziękuję wszystkim, 
którzy przyczynili się do 

Kulturalna nominacja
tego – powiedział dyrektor 
SOK. - Od dziesięciu lat 
jestem dyrektorem ośrodka 
kultury i przez cały czas 
starałem się, żeby Strzelin 
zaistniał na kulturalnej ma-

pie powiatu, a może nawet 
Dolnego Śląska. Nominację 
traktuję, jako zachętę do 
dalszej pracy. Dziękowanie 
wszystkim muzykom, akto-

rom, plastykom, pisarzom, 
poetom, słowem wszystkim 
artystom, którzy odwiedzali 
przez te lata Strzelin. Dzię-

kuję pracownikom naszego 
SOK. Nominowano mnie, 
ale uważam, że jest to nomi-

nacja dla wszystkich uczest-
ników imprez kulturalnych 
organizowanych w SOK. 

Artystów, widzów, słucha-

czy i organizatorów – dodał 
nasz rozmówca.

Lista nominowanych w 
plebiscycie osób z powiatu 
strzelińskiego publikujemy 
obok.

(JS)

Dariusz Stępień został nominowany w plebiscycie 
na dolnośląską osobowość roku

dokończenie ze str. 5

pod względem zagrożenia 
bombowego market Tesco 
w Strzelinie. 

O szczegóły sprawy zapy-

taliśmy rzecznika prasowego 
Komendanta Wojewódzkie-

go Policji we Wrocławiu asp. 
sztab. Pawła Petrykowskiego. 
Poinformował nas, że były to 
fałszywe zgłoszenia. Obecnie 
trwa ustalanie tożsamości 
osoby, która zawiadomiła 
o rzekomym podłożeniu 
bomby. 

- Fałszywe powiadomie-
nie o zagrożeniu, które nie 

istnieje, niesie za sobą kon-
sekwencje karne nawet do 
8 lat pozbawienia wolności 
- wyjaśniał rzecznik. Dodał 
także, że w ostatnim czasie 
w różnych miejscach w wo-

jewództwie i kraju pojawiały 
się informacje o fałszywych 
alarmach bombowych. - Od-
powiednie postępowania pro-
wadzą jednostki, na terenie 
których te zdarzenia zaistnia-
ły - uzupełnił Petrykowski.

Informacje o alarmach 
bombowych przesyłane były  
zazwyczaj drogą mailową.

(MR)

Alarmy bombowe w Strzelinie
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MoToRyZACJA
SAMoCHoDy 

MoToRy

CZĘŚCI
SAMoCHoDoWE

SPRZĘT RoLNICZy
MASZyNy, CIĄGNIKI, 

PRZyCZEPy, 
uRZĄDZENIA ITP.

NIERuCHoMoŚCI
MIESZKANIA

MIESZKANIA

buDyNKI - DoMy

Uwaga – cyfra w nawia-

sie, po ogłoszeniu, oznacza 
numer gazety w roku 2018, 
w której po raz pierwszy 
opublikowano jego treść. 
Każde ogłoszenie publiku-

jemy w dwóch numerach 
gazety.

sprzedam, kupię:
*Sprzedam Opla Astrę 

kombi, silnik 1.9, 88 KW, 
diesel, 2006 r., 9 500 zł, tel. 
721 052 815 (5)

*Sprzedam Opla Corsę, 
1997 r., centralny zamek, 
szyby elektryczne, koła zi-
mowe + letnie, stan dobry, 1 
100 zł, tel. 502 911 295 (4)

*Sprzedam Mercedesa W 
210, E 250, sedan, granato-

wy, nawigacja Comand + 
zmieniarka na 6 CD, elek-

tryczne szyby, elektrycz-

nie regulowane i składane 
lusterka, elektryczna roleta 
tylnej szyby, 5-drzwiowy, 
diesel, rok prod. 1996, stan 
techniczny i wizualny bar-
dzo dobry, bez korozji, 11 
900 zł, tel. 692 763 739 (4)

*Sprzedam samochód 
osobowy Mondeo, rok 2005, 
stan dobry, elektronika, ko-

lor srebrny, silnik 2000, tel. 
735 231 405 (4)

*Sprzedam Forda Mon-

deo, 1.8., TD Combi, rok 
prod. 1994, OC ważne do 
18.02.2019 r., przegląd 
do kwietnia 2019 r., auto 
sprawne, po wymianie ole-

ju, 1 000 zł, tel. 535 467 
465 (4)

*Sprzedam Opla Astrę 
kombi, silnik 1.9, 88 KW, 
diesel, 2006 r., 9 500 zł, tel. 
721 052 815 (4)

*Sprzedam Mitsubishi 
Carismo, rok prod. 2000, 
sprowadzony w 2010 r., 
kolor srebrny, sedan, zareje-

strowany, w ciągłej eksplo-

atacji, silnik 1.9, diesel, 102 
km, przejechane 263 000 
km, auto posiada centralny 
zamek, elektryczne szyby, 
przód i tył, elektrycznie 
ustawiane lusterka, regu-

lacja świateł, opony letnie 
na alufelgach, zimówki na 
stalowych, auto do jazdy, 
wymieniony kompletny 
rozrząd przy przebiegu 215 
000 km, Strzelin, 5 200 zł, 

tel. 694 075 810 (34-43) 
*Sprzedam Volkswage-

na Golfa II, Turbo Diesel, 
rocznik 91, stan techniczny 
bardzo dobry, samochód w 
ciągłej eksploatacji, kolor 
biały, oryginalny lakier (bez 
rdzy), cena do negocjacji, 
tel. 504 829 161 (*)

*Sprzedam Mercedesa 
W124, rok 1993, E-2 000 
cm³, benzyna, kolor po-

pielaty, stan bardzo dobry, 
21 900 zł, tel. 783 697 801 
(23-39)

*Sprzedam Volkswagena 
Golfa IV Pacific Kombi, 
czerwony, 1.9 TDI, 130 
km, 2003 rok, ABS, ESP, 
tempomat, hak, 2 komplety 
opon, radio CD z nawigacją, 
immobilizer, alarm, tel. 510 
171 705 (*)

*Sprzedam skutery 2T i 
4T z papierami i bez papie-

rów. Skutery sprawne do 
jazdy. Strzelin, tel. 695 574 
423 (*) 

*Sprzedam Kawasaki 
ZXR 600, rok 1999, do re-

jestracji, stan bardzo dobry, 
po lekkim szlifie, cena 4000 
zł, tel. 535 270 827 (11*)

*Sprzedam samochód 
osobowy Skoda Felicja, 1,3, 
1999 r. stan dobry, aktualne 
OC, przegląd, więcej infor-
macji tel. 730 855 983 (*)

*Sprzedam Forda Mon-

deo Kombi 1,8 diesel, rok 
1995, granat, metal, opłaco-

ny, cena 2450 zł do uzgod-

nienia, tel. 668 424 541 (*)
*Sprzedam Peugeota 307 

SW, 1,6 16 V, 2003/2004 
rok, benzyna, 110 km, 180 
tys. przebiegu, klimatronik, 
pełna elektryka, park tronik 
tył, alarm, panoramiczny 
dach, kolor piaskowy meta-

lik, ABS, fotochromatyczne 
lusterko, 2 kpl. opon, o 
wym. rozrządu, zadbany, 
cena: 10500 zł, tel. 609 594 
034 lub 667 937 632 (2*)

*Sprzedam Forda Mon-

deo Kombi, 1.8 TDI 1999 r, 
cena 2500 zł do negocjacji, 
tel. 609 166 476 (*)

*Kupię stare motocykle 
oraz części, koła, ramy 
silniki itp. tel. 604 217 764 
(26*)

*Sprzedam Nissana Pa-

trol 2800 Turbo. 1992 rok. 
Cena 8500 zł. Przeworno, 
tel. 604 794 881 (39*)

*Sprzedam Forda Transit 
2000 rok. Blaszak 6000 zł. 
Silnik 2000 Turbo. Prze-

worno, tel. 604 796 881 
(39*)

*Sprzedam Przyczepę 
KOEGEL ZK18 1992 rok 
cena 19000 zł. Przeworno, 
tel. 604 796 881 (39*)

*Sprzedam motorower 
Junak 901, rok 2012 Strze-

lin, tel. 695 574 423 proszę 
dzwonić od 14 do 22 (19*)

sprzedam, kupię: 
*Sprzedam tanio opony 

zimowe z felgami 185/80 
R 14, komplet, 4 sztuki, 
używane, stan dobry, 200 

zł, do negocjacji, okazja, tel. 
608 627 817 (5)

*Sprzedam do Mercedesa 
lub BMW hak holowniczy, 
atestowany, 180 zł, opony 
185xR, zimowe, z felgami, 
mało używane, 4 sztuki, 400 
zł, tel. 774 312 141 (5)

*Sprzedam Mercedesa 
W 120, „Okular” kombi, 
uszkodzony, silnik 2 500 , 
diesel, wyrejestrowany, na 
części, 1 100 zł, tel. 692 
763 739 (4)

*Sprzedam części do 
Mercedesa W 210, 202, róż-

ne, mechaniczne, elementy 

wnętrza, drzwi i inne, tel. 
692 763 739 (4)

*Kupię części do Fia-

ta 125p, Poloneza, Łady, 
Nysy, Żuka, Syreny, War-
szawy, elementy blacharki, 
mechaniczne, tel. 692 763 
739 (4)

*Sprzedam felgi alumi-
niowe AMG, 17’’, do Mer-
cedesa, 1 200 zł, tel. 692 
763 739 (4)

*Sprzedam nowe tarcze 
hamulcowe do Golfa IV, 
tylne, 110 zł, tel. 602 283 
407 (4)

*Sprzedam wtryski do 
sil. 1.3 D, Merivia 2006, po 
kontroli, wyniki w załącze-

niu nr 0445110183, 850 zł, 
tel. 602 283 407 (4)

*Sprzedam części do Po-

loneza, 1980 r., tylny pas, 
50 zł, tylny błotnik poszycia 
drzwi, 25 zł, lampy, uszczel-
ki pod głowicę, części do 
Audi 80, 1980 r., drzwi 
kompletne, 50 zł, szyby, 
dzwonić po godz. 20:00, tel. 
774 312 141 (4)

*Sprzedam 4 sztuki opon 
z felgami, 175/65 R 14, z 
Fiata Palio Weekend, stan 

bardzo dobry, 200 zł, tel. 
734 836 631 (*)

*Nowa płytę podłogową 
do Fiata 126p (malucha), 
tel. 748 103 530 (48*)

sprzedam, kupię, 
wynajmę:
*Sprzedam agregat upra-

wowy, 240 m, podwójne 
wałki, przyczepa D-50 + 
części, DT-75 + części, 
pług Fortschritt + części, 
przyczepa Brandys 12 T + 
części, tel. 665 799 856 (5)

*Sprzedam nowe siedzenie 
do ciągnika Ursus C4011, 
czterdziestki lub sześćdzie-

siątki, tel. 603 912 987 (5)

*Sprzedam do C-328 
lub C-330 pług 2 skibowy, 
250zł, Szklary, tel. 774 312 
141 (5)

*Sprzedam przyczepę 
rolniczą BSS „Brandys” 
P-93, ład. 9 ton, sprowa-

dzona, zarejestrowana, bur-
ty drewniane, stan ramy, 
podłogi bardzo dobry, koło 
zapasowe, 11 500 zł, tel. 
692 763 739 (4)

*Sprzedam ciągnik Ursus 
55, przyczepa na niskich 
kołach, pług 3 skiby, brony 
ciężkie, trójki, kultywator, 
obsypnik do ziemniaków, 
kosiarka do trawy, ładowacz 
czeski, siewnik, opryski-
wacz 400 l, ciągnik ogrod-

niczy, kopaczka konna, tel. 
735 231 405 (4)

*Kupię ciągniki, przy-

czepy, maszyny rolnicze, 
tel. 602 811 423, 71 39 26 
264 (1-18)

*Kupię ciągniki, przy-

czepy i maszyny rolnicze, 
tel. 602 811 423, 71 39 26 
264 (28-58)

*Sprzedam maszyny rol-
nicze: ciągnik Ursus C355, 
przyczepę, pług, brony, 
siewnik zbożowy, cyklop, 
kombajn do ziemniaków, 
Wiązów tel. 504 242 032 
(*) 

sprzedam:
*Sprzedam mieszkanie w 

Strzelinie, naprzeciw Tesco, 
I piętro, 80 m², 3 pokoje, 

kuchnia, łazienka, ogrze-

wanie gazowe, piec dwu 
funkcyjny, cena do uzgod-

nienia, można oglądać, tel. 
515 820 132 (4)

*Sprzedam mieszkanie, 
51,5 m², 2 pokoje, kuchnia, 
łazienka, przedpokój, I pię-

tro, ogródek przydomowy, 
5,5 ar, garaż, 2 komórki, we 
wsi Skoroszowice 18, 57-
100 Strzelin, 80 000 zł, tel. 
881 867 024 (41-50)

*Sprzedam lokal miesz-

kalny w Dzierzkowej 1B/2, 
własnościowy, o pow. 70 
m², dwa pokoje, kuchnia, 
łazienka, korytarz, słonecz-

ne, komórka gospodarcza o 
pow. 40 m², ogródek 4 ary, 
cena do uzgodnienia, tel. 
728 557 675 (20-47)

*Sprzedam lub wynajmę 
mieszkanie w Wiązowie 2 
pokoje, bezczynszowe, tel. 
603 366 880 (*) 

*Sprzedam lokal miesz-

kalny nr 1B/2 własnościo-

wy w Dzierzkowej, gmina 
Przeworno, o pow 70 m², 
komórka gospodarcza pow 
40 m², ogródek 4 ary cena 
40 tys. zł, tel. 728 557 675 
(37*)

*Sprzedam nowe miesz-

kanie z balkonem i roletami 
zewnętrznymi w Wiązowie, 
bez czynszowe, niezależne 
ogrzewanie na Eko groszek, 
w stanie deweloperskim, o 
powierzchni 61 m², bez pro-

wizyjna pomoc w sprawie 
kredytu, cena 3000 zł/m², 
tel. 607 033 436 (49*)

wynajem, kupno, 

zamiana:
*Poszukuję do wynajęcia 

małego mieszkania w Strze-

linie, tel. 883 295 552 (5)
*Wynajmę mieszkanie 

w Strzelinie, osiedle „Na 
tartaku”, pokój + aneks ku-

chenny z salonem, umeblo-

wane i z dużym balkonem, 
1 150 zł + opłaty, tel. 509 
582 259 (*)

*Wynajmę mieszkanie 
dla studentów lub osób 
pracujących tel. 071 795 
17, 79h, o pow. 47 m² we 
Wrocławiu, tel. 727 400 
690 (35*)

*Kupię każde mieszka-

nie lub dom z dowolnym 
stanem prawnym. Szybka 
wypłata gotówki, tel. 669 
505 054 (52*)

*Zamienię mieszkanie w 
miejscowości Dobrogoszcz 
5 km od Strzelina, 80 m², I 
piętro, piwnica, pomiesz-

czenie gospodarcze, ogród, 
na mniejsze w Strzelinie, 
tel. 662 348 233 (14*)

*Mieszkania do wynaję-

cia, hala 135 m² i 350 m², 
tel. 722 295 099 (8*)

*Wynajmę mieszkanie 
we Wrocławiu, prefero-

wani studenci, najlepiej 
dwie osoby, pow. 47 m², ul. 
Wesoła przy Aqua Parku 
na Borowskiej, tel. 727 400 
690 (24*)

*Sprzedam dom miesz-

kalny do remontu wraz z 
budynkiem gospodarczym, 
stodoła, położone na dział-
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buDyNKI - LoKALE 
NIEMIEWSZKALNE

GARAŻE

GRuNTy, DZIAłKI

ce 4 ar w Przewornie, ul. 

Pocztowa 26, tel. 669 923 

946 (5)

*Sprzedam mały, muro-

wany domek, wyposażony 
w wodę z sieci, CO, pięk-

na działka, 6 ar, zalesiona 
choinkami i ogrodzona, 
130 000 zł, bez pośrednika, 
dzwonić po godz. 18:00, tel. 
793 563 326 (5)

*Sprzedam dom pię-

trowy, Borek Strzeliński, 
prawie 300 m², działka 
ok. 1 600 m², na 150 m² 
(dół salon z kominkiem, 
kuchnia, łazienka, pralnia, 
spiżarnia, kotłownia, góra 
4 sypialnie, łazienka, gar-
deroba), alarm, druga część 

do wykończenia, możliwość 
zamieszkania 2 rodzin, jak 
w bliźniaku, wolnostojący 
garaż na 2 auta, brama wjaz-

dowa na posesję na pilota, 
tel. 601 060 150 (5)

*Sprzedam lub zamienię 
dom we wsi Kondratowi-
ce, nowe okna plastikowe, 
nowy dach, garaż, 8 a dział-
ki, nowe CO, chlewik, garaż 
blaszak, tel. 71 32 69 825, 
726 451 894 (5)

*Sprzedam domek muro-

wany, okolice Otmuchowa, 
11 a działki, nowe CO, elek-

tryka, 8 km do Otmuchowa, 
5 km do Kamiennika, 8 km 
do Ziębic, okna plastikowe, 
nowe drzwi, pomieszczenia 
gospodarcze, tel. 71 32 69 
825, 726 451 894 (5)

*Sprzedam dom jedno-

rodzinny, wolnostojący, 
z garażem, z 2013 r., 5 
pokoi, 2 łazienki, kuchnia, 
garderoba, podpiwniczony, 
posesja ogrodzona, działka 

800 m², dom umeblowany, 
wykończony, do zamiesz-

kania, Strzelin, tel. 506 955 
104 (4)

*Sprzedam dom jednoro-

dzinny z garażem, 156 m², 

na działce 1 320 m², w ci-
chej, urokliwej lokalizacji, 5 
km od Strzelina, budynek z 
2009 r., częściowo umeblo-

wany, wykończony, gotowy 
do zamieszkania, idealny 
dla rodziny z dziećmi, tel. 

506 955 104 (4)

*Sprzedam dom jednoro-

dzinny z garażem i użytko-

wym poddaszem, Strzelin, 
nowy, 160 m², działka 870 
m², 4 sypialnie, salon, kuch-

nia, jadalnia, dwie łazienki, 
spiżarnia, kotłownia, garaż, 
funkcjonalny projekt, atrak-

cyjna lokalizacja, tel. 792 
663 999 (4)

*Sprzedam dom jednoro-

dzinny, wolnostojący, na no-

wym osiedlu, w atrakcyjnej 
lokalizacji, budynek nowy, 
dojazd drogą asfaltową, 6 
pokoi, otwarta kuchnia, ja-

dalnia, 2 łazienki, gardero-

ba, kominek, funkcjonalny 
rozkład pomieszczeń, tel. 
792 663 999 (4)

*Sprzedam nieruchomość 
w zabudowie bliźniaczej 
o pow. 80 m² i budynkami 
gospodarczymi na obsza-

rze 220 m², Komorowice, 
powiat strzeliński, tel. 889 
078 012 (4)

*Małżeństwo zootech-

ników poszukuje domu do 
wynajęcia, najlepiej na wsi, 
do ok. 20 km od Strzelina, 
dom może być stary, ale 
do zamieszkania, chętnie 
z możliwością kupna w 
przyszłości, tel. 664 319 
587 (2-5)

*Sprzedam dom, ogród, 

budynki gospodarcze, cena 
do uzgodnienia, tanio, tel. 

607 187 053 (48-61)
*Sprzedam dom z zabu-

dowaniami gospodarczy-

mi, na działce 21 ar, tanio, 
Strzelin, tel. 516 994 625 

(44-57)

*Sprzedam dom ponie-

miecki-Skrzypnik powiat 
Oława do remontu, wszyst-
kie media działają + za-

budowania gospodarcze, 
garaż, stodoła za domem, 
działka 4 ary do uprawy, 
cena do negocjacji 130 tys. 
zł, tel. 724 653 054 (*) 

*Sprzedam dom z bu-

dynkami gospodarczymi w 
Bartoszowie gmina Borów 
cena do uzgodnienia, tel. 

724 606 444 (49-15)

*Sprzedam dom jedno-

rodzinny wraz z garażem 
i zabudowaniami gospo-

darczymi o pow. 9 arów. 
Wszystkie media. Gęsiniec 
ul. Stawowa. Cena do nego-

cjacji, tel. 71 39 24 574 lub 
661 594 131 (*)

*Sprzedam część budyn-

ku mieszkalnego w centrum 
Przeworna, ok. 160 m² + 
zabudowania gospodarcze 
i garaż, woda, C.O, nowa 
inst. elektryczna, atrakcyj-
na niska cena, tel. 668 780 
953 (*)

*Sprzedam część domu, 
parter w Łojowicach (na 
trasie Grodków – Strzelin), 
pow. mieszkania 79,20 m², 

w tym dwa pokoje o pow. 
24,42 m² i 21,64 m², kuch-

nia 21,53 m² oraz łazienka 
11,60 m², część niemiesz-

kalna to dwie piwnice 38 
m², ½ części strychu nad bu-

dynkiem, ½ części podwór-
ka, możliwością zamiany na 
małe mieszkanie do 40 m², 
tel. 536 896 453 (29*)

*Sprzedam nowy dom 
jednorodzinny w miejsco-

wości Wiązów, składający 
się z 3 pokoi, salonu, kuch-

ni, WC, łazienki, garaż i 
spiżarnia, działka własno-

ściowa 800 m², możliwością 
załatwienia taniego kredytu, 
cena 259 tys. zł, tel. 605 681 
070 (19*)

*Sprzedam dom jednoro-

dzinny z działkę i garażem 
– Osiedle domków jedno-

rodzinnych w Wiązowie 
(kuchnia, salon, 3 pokoje, 

kotłownia, spiżarnia), cena 
259 tys. zł, tel. 605 681 070 
lub 605 682 080 (7*)

kupno, sprzedaż, 
wynajem:

*Kupię lokal usługowy, 
tel. 669 505 054 (47*)

*Do wynajęcia lokal 300 
m² przy placu targowym. 
Lokal odremontowany, tel. 
509 582 259 (*)

*Sprzedam garaże przy 
ul. Grota Roweckiego w 
Strzelinie i przy ul. Krzy-

woustego w Strzelinie, tel. 
606 609 649 (5-10)

*Szybko sprzedam garaż, 
ul. Kopernika, tel. 785 077 
587 (35-50)

*Wyna jmę  ga raż  w 
Strzelinie, tel. 530 765 370 

(10*)

sprzedam, wydzierża-
wię, kupię:

*Sprzedam atrakcyjnie 
położoną działkę budow-

laną w Gęsińcu, 12 ar, ak-

tualnie gmina zrobiła nową 
drogę asfaltową, 87 000 zł, 
tel. 609 900 260 (5)

*Sprzedam działkę bu-

dowlaną o pow. 15 ar, 
woda, prąd, na miejscu 
droga asfaltowa, w środku 
wioski, 35 000 zł, Jegło-

wa, tel. 748 101 063 (5)
*Sprzedam działki bu-

dowlane o pow. 12 ar, ładnie 
położone, 50 000 zł działka, 
Jegłowa, tel. 748 101 063 
(5)

*Sprzedam ziemię orną, 
2 ha, Trześnia 13, tel. 735 
231 405 (4)

*Sprzedam działkę bu-

dowlaną, 11 ar, uzbrojona, 
prąd, woda, kanalizacja, 
ogrodzona, Gęsiniec, ul. 
Brzozowa, cena do uzgod-

nienia, tel. 604 420 460 (4)

*Sprzedam działkę blisko 
Strzelina, Szczawin, 900 

m², działka budowlana, tel. 
512 111 909 (4)

*Sprzedam działki bu-

dowlane o pow. od 10 do 

13 ar, ładnie położone, Je-

głowa, ul. Ludowa, działki 
od 40 000 zł, tel. 883 736 
984 (3-6)

*Sprzedam działkę bu-

dowlaną w Strzelinie, o 
pow. 12,37 ar, tanio, tel. 516 

994 625 (44-57)

*Sprzedam pole orne, 11 

hektarów, Kowalów, tel. 
603 366 880 (*)

*Sprzedam grunt orny o 
pow. 1,54 ha, Biedrzychów, 
cena do negocjacji, dzwonić 
po godz. 18:00, działki w 
dwóch kawałkach, tel. 667 
198 901 (*)

*Sprzedam działkę bu-

dowlaną 30 ar Kuropatnik-
Kaczerki, cena 120 tys. zł za 
całość. Cena do negocjacji, 
tel. 669 335 504 (10*)

*Sprzedam działkę bu-

dowlaną 15 ar Kuropatnik-
Kaczerki, cena 55 tys. zł za 
całość. Cena do negocjacji, 
tel. 669 335 504 (10*)

*Sprzedam działkę w 

eprasa.pl b65b4afa37



6 - 12 lutego 2019 nr 5

28 oGłoSZENIA DRobNE

Kondratowicach z możli-
wość budowy, o pow. 6 ar, 
11 km od Strzelina, 40 km 
od Wrocławia, cena 14 000 
zł do negocjacji, tel. 669 
404 251 lub 725 127 122 
(19*)

*Sprzedam działkę bu-

dowlaną w Kuropatniku, 
pod lasem na nowo po-

wstającym osiedlu domków 
jednorodzinnych, pow. 60 
arów, atrakcyjna okolica + 
media, cena do uzgodnienia, 
tel. 609 269 082 - po godz. 
17.00 (*)

*Sprzedam działkę bu-

dowlaną w Przewornie 0,65 
hektara w dobrym punkcie, 
cena do uzgodnienia tel. 
71 36 96 741 lub 507 367 
799 (17*)

*Działka budowlana w 
Kuropatniku, 27 arów, me-

dia przy działce, cena 33 zł/
m², tel. 604 217 764 (5*)

*Kupię grunty, tel. 692 
471 877 (4*)

*Działki budowlane w 
Wiązowie, powierzchnia 
10-24 ar, ważny plan, przy-

łącza energetyczne na dział-
kach, cena od 35 zł/m², tel. 
692 471 877 (47*)

*Sprzedam działki bu-

dowlane w Wiązowie, pow. 
od 10 ar do 24 ar. Przyłącza 
energetyczne na działkach, 
ważny plan, cena od 35 zł/
m² tel. 692 471 877, infor-
macje dodatkowe na www.
dzialkiwiazow.pl (*)

sprzedam

*Sprzedam tanio orbitrek, 
100 zł, te. 882 805 490 (5)

*Sprzedam spawarkę Mi-
gomat 350, produkcji nie-

mieckiej „Kima”, przekrój 
drutu 0,8 do 1,6, 2 200 zł, 
stan idealny, sprawna, Brzo-

za, tel. 781 719 620 (5)
*Sprzedam drewno roz-

pałkowe, drobno porąbane, 
workowane, po 8 kg, czyste, 
10 zł za worek, Strzelin, tel. 
695 341 503 (5)

*Sprzedam 13 książek, 
wydanie z lat 50-, 60- i 80-
tych, Lema, Dąbrowskiej, 
Mrówczyńskiej i innych, 
100 zł, tel. 516 946 487 (5)

*Sprzedam orzechy wło-

skie, około 70 kg, tel. 516 
946 487 (5)

*Sprzedam kożuch dam-

ski, bardzo ładny, rozm. 
44-46, beż, oraz futro z 
rudych lisów, ładny, modny 
fason, rozm. 48, tel. 71 39 
24 659 (5)

*Sprzedam klocki Lego 
i figurki: City, Star Wars, 
Technic, Ninjago, Creator, 
wszystko w stanie bardzo 
dobrym, wraz z instruk-

cjami, ceny do negocjacji, 
tel. 600 968 952, 600 944 
549 (48)

*Sprzedam pompkę (CO) 

Grunfus UPS 2540180, 60 
zł, tel. 71 39 50 053 (5)

*Sprzedam prosiaki, 
Grzegorzów, tel. 71 39 35 
908, 609 272 527 (5)

*Sprzedam dorosłe pawie 
szmaragdowe, paw – 700 
zł, pawica - 500 zł, tel. 748 
101 063 (5)

*Sprzedam piłę stołową, 
brak silnika, stan dobry, 200 
zł, do negocjacji, tel. 690 
009 410 (5)

*Sprzedam 2 telewizory, 
29 cali, po 200 zł za sztukę, 
do negocjacji oraz Samsung 
LED 3-letni, 40 cali, stan 
bardzo dobry, 1 050 zł, do 
negocjacji, tel. 690 009 
410 (5)

*Sprzedam okna i drzwi 
PCV oraz grzejniki pane-

lowe z demontażu, Bryłów, 
tel. 600 284 809 (5)

*Sprzedam nowy wózek 
inwalidzki, tel. 71 32 69 
825 (5)

*Sprzedam telewizorek  
kol. 21’’, z pilotem, stan 
bardzo dobry, starego typu, 
150 zł, można negocjować, 
tel. 724 113 340 (5)

*Sprzedam lodówkę Ami-
ca, biała, używana, stan bar-
dzo dobry, dwudrzwiowa, z 
zamrażarką, wymiary wys. 
145 cm, szer. 55 cm, tanio, 
200 zł, można negocjować, 
tel. 724 113 340 (5)

*Sprzedam garnitur mę-

ski, ciemny, w delikatne 
prążki, czarny, 3 częściowy, 
nowy, rozm. 46-176 cm lub 
52-182 cm wzrostu, 120 zł/
sztuka, Strzelin, tel. 694 354 
680 (5)

*Sprzedam okno plasti-
kowe, koloru białego, z de-

montażu, o wym. 108x185 
cm, jedna podwójna tafla, 
150 zł, tel. 694 354 680 (5)

*Sprzedam karmnik dla 
trzody chlewnej, pojedyn-

czy, 5 sztuk, i podwójny, 
1 sztuka, mieszalnik pasz 
suchych, 1 000 kg, tel. 792 
429 054 (4)

*Sprzedam kurtkę nar-
ciarską Blizard, rozm. L 
+ spodnie, rozm. L, stan 
bardzo dobry, 130 zł, tel. 
668 162 885 (4)

*Sprzedam rowery gór-
skie i turystyczne, tel. 731 
516 859 (4)

*Sprzedam gry i puzzle, 
tel. 731 516 859 (4)

*Sprzedam końcówkę 
mocy P3200, Yamaha, 

2x500 W, w idealnym sta-

nie, 450 zł, tel. 535 467 
465 (4)

*Sprzedam starocie, 
waga 100 kg, poniemiecka, 
100 zł, rower z lat 80-tych, 
ZSRR, 100 zł, piła ręczna 
do drewna, 50 zł, kilof od 
Wilhelma, 25 zł, kampa do 
powozu, 25 zł, koła drew-

niane do powozu konnego, 
100 zł, Szklary, dzwonić po 
godz. 20:00, tel. 774 312 
141 (4-7)

*Sprzedam rower damka 
na kołach 27 cali, stan do-

bry, 250 zł, do negocjacji, 
tel. 690 009 410 (4)

*Sprzedam króliki rasy 
olbrzym belgijski tel. 513 
381 981 (*) 

*Sprzedam rowery gór-
skie, BMX, kłady, gokarty 2 
osobowe na pedały Strzelin 
tel. 695 574 423 (19*)

*Sprzedam rowery gór-
skie – rowery od 100 do 
390 zł Strzelin, tel. 695 574 
423 proszę dzwonić od 14 
do 22 (19*)

*Sprzedam sprzęt nar-
ciarski, narty, buty, gogle, 
kijki, pokrowiec na narty, 
buty rozmiar 44 i 45, tel. 
721 980 387 (*)

*Nowy szor dla konia, tel. 
748 103 530 (48*)

*Sprzedam Пip-Boy’a dla 
fan post-apo i gry Fallout 
Idealny na prezent świątecz-

ny. Podświetlany 3 diodami. 
Szerokość w nadgarstku ok. 
22 cm, na przedramieniu 
ok. 26 cm. Wysyłka lub od-

biór osobisty w Strzelinie. 
Możliwość przesłania zdjęć. 
Cena 250 zł, tel. 518 231 
101 (1-20*)

*Transpiotr poszukuje 
kierowcy c+e, atrakcyjne 
wynagrodzenie, praca kra-

j+zagranica, cementona-

czepa, ruchoma podłoga, 
więcej informacji, tel. 506 
095 276 (5)

*Zatrudnię kierowcę, 
kampania buraczana, wy-

magane prawo jazdy kat. C, 
E, tel. 509 582 259 (*)

*Zatrudnię MAGAZY-

NIERA, praca w Strzeli-
nie. Do zadań zatrudnionej 
osoby należeć będzie: ob-

sługa wózka widłowego, 

przygotowywanie towaru 
do wysyłek, prowadzenie 
dokumentacji magazyno-

wej, załadunek i rozładunek 
towaru, rozmieszczanie to-

warów na magazynie we-

dług przyjętych zasad itp. 
Wybranym kandydatom 
oferujemy: zatrudnienie na 
umowę o pracę, atrakcyjne 
wynagrodzenie, możliwość 
rozwoju zawodowego, szko-

lenia. Zgłoszenia można 
składać telefonicznie: 728 
970 824, 600 494 532 (*)

*OPIEKUNKI do Niemiec, 
tel. 535 340 311, www.am-

bercare24.pl, dzisiaj jest 70 
ofert! Zarobki do 1500 euro + 
bonusy do 400 euro (*) 
Powiatowy Urząd Pracy 

w Strzelinie, ul. Kamienna 

10, tel. 71 3921981 wew. 

33 informuje o ofertach 
pracy:

szwaczka (mile widziane 
doświadczenie zawodowe, 
szycie worków typu BIG-
BAG, praca w Strzelinie);

sprzedawca w stacji paliw 
(praca na stacji paliw LO-

TOS MOP Witowice);
sprzątaczka (wykształcenie 

podstawowe, zawodowe lub 
średnie, prawo jazdy kat. B);

nauczyciel języka an-

gielskiego (wykształcenie 
wyższe pedagogiczne, zna-

jomość języka angielskiego, 
praca na 2/25 etatu);

wychowawca (wykształ-
cenie wyższe pedagogiczne, 
prawo jazdy kat. B);

magazynier (wykształce-

nie zawodowe, mile widzia-

ne uprawnienie na wózek 
widłowy, praca w Często-

cicach);
pracownik ochrony fizycz-

nej (mile widziane doświad-

czenie zawodowe, praca                    
w Strzelinie);

psycholog (wykształcenie 
wyższe z przygotowaniem 
pedagogicznym, doświad-

czenie na stanowisku, umie-

jętność pracy z dziećmi);
kierowca pojazdów tech-

nologicznych (prawo jazdy 
kat. C, transport krajowy 
kruszywa);

oraz wolnych miejscach 
pracy:

operator produkcji ( mile 
widziana umiejętność obsłu-

gi komputera,);
pracownik obsługi klienta 

(wykształcenie średnie, pra-

ca w Oleśnica Mała);
brukarz (doświadczenie 

zawodowe 1 rok, umiejęt-
ność układania kostki bru-

kowej wraz          z robotami 
towarzyszącymi);

elektromonter instalacji 
elektrycznych (wykształce-

nie zasadnicze zawodowe, 
staż pracy    3 miesiące, 
doświadczenie w pracy na 
budowie, sep do 1kv, praca 
we Wrocławiu);

elektromonter instalacji 
elektrycznych (wykształce-

nie zasadnicze zawodowe, 
staż pracy  2 lata, doświad-

czenie w pracy na budowie, 
praca we Wrocławiu);

mechanik maszyn rol-
niczych (umiejętność na-

prawy i serwisu maszyn 
rolniczych);

Spo tkan ie  in fo rma -

c y j n o - r e k r u t a c y j n e 
15.02.2019 r. o godz. 10.00                                                                 
Klub Pracy pokój nr 9 I piętro 
firma:  NESTLE PURINA                                                                               
stanowisko: pakowacz ręcz-

ny 
Kandydaci powinni zabrać 

na spotkanie:
CV, aktualne uprawnie-

nia

Pracodawca organizuje  
dojazd z miejscowości :

1.Sarby Średnie, Cierpice, 
Przeworno, Jegłowa, Strze-

lin, Górzec, Ludów Polski-
,Borek Strzeliński,

 2.Strzelin, Prusy, Kondra-

towice, Białobrzezie 

RÓŻNE

PRACA

eprasa.pl b65b4afa37
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- Puchar Polski to taki 

piłkarski poker. Gra w nie-

go wielu i każdy ma szansę 
na zwycięstwo, ale pulę 
zgarnia zawsze tylko jeden – 

powiedział przed laty trener 
Kazimierz Górski. I jak to 

w pokerze bywa, emocji w 
tych rozgrywkach moc. Już 
od tych pierwszych spotkań, 
na samym dole.

W 1954 roku swoją pu-

charową szansę starała się 
wykorzystać B-klasowa 
Spójnia z podwrocławskie-

go Strzelina. Oczywiście, 
nikt w tym mieście nie 
zakładał, że zespół z tamtej-
szej Cukrowni za rok będzie 
grał w finale. Może poza 
dziesięciolatkiem, który 
wcześniej na wrocławskim 
Stadionie Olimpijskim po-

dziwiał popisy Gruzinów 
z Dynama i emocjonował 
się grą reprezentacji Polski 
z Czechosłowacją. Jeździł 
też z ojcem na pucharowe 
spotkania. Stał przy bramce 
Spójni na małym stadionie 
w Strzelinie, który nie mógł 
pomieścić wszystkich ki-
biców i wielu miejsca do 
obserwacji szukało na ra-

mach i siodełkach rowerów, 
ustawionych za betonowym 
ogrodzeniem.

Piłkarze ze Strzelina bili 
rywala za rywalem, ale 
nie szło im to łatwo. W 
Wojcieszowie gospodarze 
próbowali porażkę ze Spój-
nią odreagować atakiem 
na sędziów. W następnej 
rundzie też był horror. Mecz 
z Kolejarzem (Piastem) 
Żmigród w regulamino-

wym czasie zakończył się 
wynikiem 4:4, ale wobec 
zapadających ciemności 
arbiter postanowił wyłonić 
zwycięzcę poprzez loso-

wanie. Było ono szczęśliwe 
dla zespołu ze Strzelina. 
Spójnia awansowała do wo-

jewódzkiego finału. To już 
był wielki sukces, bo do tej 
pory żadna z drużyn kilku 
klubów działających w tym 
10-tysięcznym mieście nie 
mogła poszczycić się takim 
osiągnięciem ( i tak jest do 
dzisiaj, choć w Strzelinie 
wyrósł Henryk Kowalczyk, 
mistrz Polski ze Śląskiem 
Wrocław,, trzykrotny repre-

zentant Michał Masłowski 

Strzelinianie w walce 

o Puchar Polski
STRZELIN/WARSZAWA

Legia, choć szło jej ciężko, obroniła dla Warszawy trofeum. Śląskie drużyny 
przepadły już przed ćwierćfinałami. Ale swoje pięć minut na warszawskim 
stadionie Gwardii miała też strzelińska drużyna. Jak do tego doszło? Swoimi 
wspomnieniami podzielił się były napastnik, strzelinianin Józef Ślęzak. 
Natomiast rewelacją pucharowych rozgrywek 1955 r. okazali się krakowscy 
oldboje.

oraz solidny internacjonał 
Błażej Augustyn).

Walczyli w 
stolicy

W finale na Spójnię cze-

kała A-klasowa Stal Pil-
czyce i ona była niemal 
pewnym kandydatem do 
zwycięstwa. Nie dała rady. 
Piłkarze ze Strzelina wygra-

li spotkanie 4:0 i trafili do 
ogólnopolskich rozgrywek. 
Tam czekała na nich Spój-
nia (Marymont) Warszawa, 
świeżo upieczony drugoli-
gowiec.

- To było szaleństwo – 

wspomina Józef Ślęzak, 
napastnik ze Strzelina. – My 
mamy jechać do stolicy 
i walczyć o prawo gry z 
drużynami I i II ligi? Prze-

cież dla wielu z nas była to 
pierwsza podróż do Warsza-

wy. A tu jeszcze trzeba grać 
i to z teoretycznie lepszymi 
rywalami. W klubie zasta-

nawiano się nad tym, co 
zrobić, aby zwiększyć szanse 
na pokonanie stołecznej 
przeszkody. Postanowiono 
wzmocnić się piłkarzami z 
klubów tego samego zjed-

noczenia. Padło na druży-

ny z Ząbkowic Śląskich i 
Bielawy. Na mecze zazwy-

czaj jeździliśmy tzw. ston-

ką, starem 20, ciężarówką 
przerobioną na autobus. 
Tym razem pojechaliśmy 
pociągiem, ale nie zdoła-

liśmy porządnie odpocząć 
po długiej podróży, choć za-

mieszkaliśmy w hotelu Po-

lonia. Wyszliśmy na boisko 
zmęczeni i nie mieliśmy nic 
do powiedzenia w walce z 
doświadczonymi rywalami. 
Udało nam się strzelić ho-

norowego gola, ale dopiero 
kiedy przegrywaliśmy 0:3 
i potem pod koniec meczu 
straciliśmy jeszcze jedną 
bramkę. Tak się skończyła 
nasza największa piłkarska 
przygoda – dodaje Ślęzak.

Największy 
sukces

Jak wspomina, wyjazd do 
Warszawy był dla wszyst-
kich wielkim zaskoczeniem 

i nikt ani przez chwilę, się 
tego nie spodziewał. Strze-

linianie byli przekonani, że 
zagrają z zespołem z Dolne-

go Śląska. Drużynę utwo-

rzyło dziewięciu strzelinian 
oraz po jednym zawodniku 
z Ząbkowic Śląskich i Bie-

lawy. - Nastawialiśmy się 
przede wszystkim na to, 
żeby dużo nie przegrać. 
Nie wiedzieliśmy też, kogo 
wylosujemy. Rozegraliśmy 
bardzo dużo sparingów. Ale 
cały Strzelin cieszył się, że 
graliśmy w Warszawie. To 
był nasz największy sukces, 
że tak daleko zaszliśmy w 
niskiej klasie. Nasz klub 
działał wtedy przy Cukrow-

ni. Dyrektor kupił nam „ny-

lonowe” płaszcze i jadąc 
na mecz, wszyscy byliśmy 
jednakowo ubrani. Dostali-
śmy też nowe stroje, prosto 
z PZGS-u. Były to biało-
czerwone koszulki w paski i 
czerwone spodenki. Tak po 
raz pierwszy wystąpiliśmy 
na stadionie Gwardii w 
Warszawie. Mecz był bardzo 
ciężki – mówi pan Józef.

– Może nie byłoby tak źle, 
gdyby nie to, że większość 
meczu graliśmy w osła-

bieniu. Sędzia w pierwszej 
połowie wyrzucił z boiska 
naszego zawodnika. Uznał, 
że Dionizy Lewandowski 
brutalnie sfaulował jednego 
z rywali. Trzeba jednak przy-

znać, że zespół z Warszawy 
był lepszy. Występowało w 
nim kilku dobrych piłkarzy – 

wspomina Adam Maceluch, 
wówczas 17-letni piłkarz w 
drużynie strzelinian.

Czarny koń 
rozgrywek

Ciekawe były pucha-

rowe losy Stali Pilczyce. 
Do wojewódzkiego finału 
awansowała dzięki temu, 
że na mecz nie przyjechał 
III-ligowy Włókniarz Choj-
nów. Po porażce ze Spójnią 
Strzelin los w I rundzie 

wyznaczył wrocławianom 
Kolejarza Łódź. Mecz trwał 
150 minut ( 90 plus dwie 

dogrywki po 30), ale za-

kończył się remisem 1:1. O 
awansie miało zadecydować 
cztery dni później dodatko-

we spotkanie. W Łodzi. Stal 
tam jednak nie pojechała. 
We wrocławskich mediach 
nie było żadnej wzmianki o 
powodach. Trudno dziś zro-

zumieć, dlaczego piłkarze z 
Pilczyc się poddali. Może w 
klubie uznano, że decyzja 
o rozegraniu dodatkowe-

go meczu na wyjeździe 
pozbawiała ich szans na 
zwycięstwo? Może to, że 
musieli jechać do Łodzi, 
było niesprawiedliwe, bo 
zwiększało szanse rywali?

Strzelińska Spójnia nie 
stała się czarnym koniem 
rozgrywek. Na to miano 
zapracowali natomiast old-

boje z Krakowa. Dawne 

gwiazdy polskiego futbolu 
zebrały się w zespole Star-
tu i odprawiały z kwitkiem 
drużynę za drużyną. Messu 
Gracz, bracia Różankow-

scy i Parpanowie pokazy-

wali młodszym rywalom, 
że nie zawsze o zwycię-

stwie decyduje wiek. Naj-
pierw przekonali się o 
tym piłkarze z lubelskiego 
Sygnału, potem Glinnika 
Gorlice i Sparty (Ślęzy) 
Wrocław.

Oldboje spod Wawelu 

doszli aż do 1/8 finału i w 
nim ulegli pierwszoligowej 

bydgoskiej Polonii. Skóry 
tanio jednak nie sprzedali. 

Pierwszy mecz, choć grano 
aż 150 minut, zakończył 
się remisem 2:2. O wyniku 
zadecydował sędzia, który 
nie uznał gola Józefa Ko-

huta, pozbawiając oldbojów 
awansu. W drugim na dwie 

bramki Henryka Norkow-

skiego jednym golem od-

powiedział Gracz i to spo-

wodowało, że pucharowa 
przygoda starszych panów 
dobiegła końca.

Mecz z 
podtekstem

W tej samej rundzie, po-

dobnie jak krakowianie, 

z marzeniami o zdobyciu 
trofeum pożegnały się trzy 
ostatnie zespoły ze Ślą-

ska. W poprzedniej odpadł 
występujący w osłabio-

nym składzie mistrz Polski 
Polonia Bytom, który nie 
sprostał Błękitnym Kielce, a 
także Górnik Zabrze, Ruch 
Radzionków, Górnik Ra-

dlin i Zagłębie Sosnowiec. 
Po nich przyszła kolej na 
AKS Chorzów, Szombierki 
i Ruch. Najwięcej emocji 
wzbudziło spotkanie tego 
pierwszego zespołu z Polo-

nią Warszawa. 8 lat wcze-

śniej obie drużyny walczyły 
o mistrzostwo kraju, teraz 
tylko nazwy przypomina-

ły, że grały dawne potęgi. 
Piłkarze z Konwiktorskiej 
występowali w III lidze, zaś 
chorzowianie jesienią 1954 
spadli z I ligi. Lepsi okazali 

się poloniści, na których w 
ćwierćfinale czekała Legia. 
To też był mecz z podtek-

stem. Nie tylko chodziło 
o to, kto będzie królował 
w stolicy. Wojskowi mieli 
przecież niewyrównane 
z Kolejarzami rachunki. 
Przed dwoma laty Polonia 
pozbawiła ich pucharu, 
wygrywając 1:0. I tego przy 
Łazienkowskiej nie mogli 
jej darować.

Faworytem była oczywi-
ście Legia, która w swych 
szeregach miała chyba z 
pół reprezentacji, a Polonia 
cienko przędła w rywaliza-

cji z prowincjonalnymi ze-

społami. „To będą derby tra-

dycji i nierównych szans”– 
napisano w „Przeglądzie 
Sportowym”. Przy Kon-

wiktorskiej swojej szansy 
na zwycięstwo upatrywano 
w słabej grze legionistów. 
Odkąd weszli do gry mieli 
kłopoty z wywalczeniem 
awansu. Zarówno Granat 

Skarżysko-Kamienna, jak 
Cracovię pokonali 3:2. Pu-

charowe derby Warszawy 
zapowiadały się więc nie-

zwykle interesująco. „Przyj-
dziemy na stadion w kom-

plecie i pomożemy naszym 
piłkarzom” – zapowiadali 
kibice KSP. „ Wygrało się 
z CWKS przed laty, wygra 
się i teraz” – dodawali. W 
klubie ogłoszono pełną mo-

bilizację. Montowano skład 
najsilniejszy, jaki można 
było. Z Maniusiem Łączem, 
Jerzym Szularzem, Henry-

kiem Jaźnickim, Leonardem 
Szczawińskim. Myślano też 
o Tadeuszu Świcarzu.

Dwa gole w 
osiem minut

Spotkanie rozpoczęło się 
zgodnie z życzeniami go-

spodarzy, bo już w 1. mi-
nucie Ryszard Szaliński po-

konał Edwarda Szymkowia-

ka. Dziesięć minut później 
Polonia mogła prowadzić 
2:0, jednak strzał Mieczy-

sława Kruka zablokował 
Jerzy Orłowski. Ta akcja 
podrażniła Wojskowych i 
wkrótce Ernest Pol wyrów-

nał strzałem z 16 metrów. 
Krótko przed zejściem na 
przerwę Andrzej Cechelik 
podał na głowę Henryka 
Kempnego i ten pokonał 
bramkarza KSP i zapewnił 
Legii grę w półfinale. Przy 
Łazienkowskiej zapanowała 
radość, smutek w Polonii 
i... warszawskiej Gwardii. 

120 minut nie wystarczyło 
obrońcy trofeum, by po-

konać Lechię i zapewnić 
sobie awans. Gdańszczanie 
podbudowani tym zwycię-

stwem w następnym meczu 
odprawili opolską Odrę i w 
kolejnym, tym najważniej-
szym, mieli się zmierzyć z 
Legią, która w półfinale nie 
dała szans wałbrzyskiemu 
Górnikowi.

Pierwotnie finał miał 
zostać rozegrany w lip-

cu, ale w piłkarskiej bra-

ci zapomniano chyba o 
tym, że w Polsce w tym 
miesiącu wszystkie siły 
zostały rzucone do organi-
zacji igrzysk sportowych 
młodzieży i Światowego 
Festiwalu Młodzieży i 
Studentów. Nikt nie miał 
głowy, by zajmować się 
jakimś tam Pucharem Pol-
ski, zwłaszcza. Legia i 
Lechia naprzeciwko sie-

bie stanęły dopiero 29 
września. Obu drużynom 
dawano równe szanse. W 

ligowych spotkaniach był 
remis.  Lechia wygrała 
1:0 w Warszawie, CWKS 
triumfował w Gdańsku. 
W finale przewaga Woj-
skowych była nie pod-

ważalna.  Trener Legii 
Janos Steiner przechytrzył 
Tadeusza Forysia. Węgier 
główną rolę powierzył 
Kempnemu. Przesunął 
go ze skrzydła na środek 
ataku. Legionista był dla 
gdańszczan nie do upilno-

wania. Skutecznie wykań-

czał akcje Pola i Lucjana 
Brychczego. Osiem minut 
potrzebował na to, aby 
strzelić dwa gole. Trze-

cią bramkę zdobył w 52 
minucie. Za najlepszego 
piłkarza meczu uznano 
jednak Brychczego, który 
choć nie zdobył bramki to 
wypracowywał strzeleckie 
pozycje Kempnemu, Polo-

wi i Kowolowi, zbierając 
oklaski za udane zwody i 
przeboje. Po Konwiktor-
skiej, Racławickiej puchar 
trafi ł  więc na Łazien-

kowską i był to pierwszy 
znaczący sukces w historii 
klubu.

Kazimierz Marcinek,

Krystian Krzyżowski

- To było szaleństwo - 
wspomina Józef Ślęzak, 
napastnik ze Strzelina. 
- My mamy jechać do 
stolicy i walczyć o prawo 
gry z drużynami I i II ligi? 
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28 stycznia młodzi piłkarze 
klubu UKS Feniks Strzelin 
wyjechali na tygodniowy 
obóz przygotowawczy do 

Feniks szlifuje formę w górach
STRZELIN

Międzybrodzia Żywieckie-
go. Zawodnicy nie tylko 
trenowali, ale mieli także 
czas na relaks i zwiedzanie. 

Zajęcia odbywały się w hali 
sportowej. Feniks rozegrał 
także mecze towarzyskie z 
Akademią Piłkarską Zone 

Football oraz z rywalami 
z Rekordu Bielsko-Biała. 
Piłkarze sprawdzili się także 
na stoku, gdzie udowodnili, 

że doskonale radzą sobie 
z zimowymi dyscyplinami 
sportowymi. Po takim obozie 
przygotowawczym kibice 

Feniksa mogą być spokojni o 
formę młodych zawodników 
w rundzie wiosennej.

Radosław Kwiatkowski

Drużyny ze Strzelina i Bielska-Białej po sparingu

Młodzi piłkarze spróbowali także swoich sił na stoku Wszystkim dopisywał humor podczas obozu 

s p o r t
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W najbliższą sobotę, 9 lu-

tego w Strzelińskim Ośrodku 
Kultury odbędą się zawody 
Bag Brothers Cup 2. Za-

Bag Brothers Cup 

już w sobotę!
STRZELIN wodnicy rywalizować będą 

w footbagu, czyli grze w 
popularną „zośkę”. Będzie 
to spotkanie najlepszych 
zawodników z naszego 
kraju. - To druga edycja tej 

imprezy, którą organizuję 
wraz z Arkadiuszem Stan-

kiem (mistrz Europy 2018) 

z zespołu Bag Brothers, 
który wspólnie tworzymy 

– opowiada mieszkaniec 
gminy Strzelin Rafał Kale-

ta. Udział w strzelińskich 
zawodach potwierdzili, 
m.in.:  Paweł Nowak z 
Jaworzna (mistrz świata 
w rutynach z 2017r.) oraz 
gość specjalny z Czech 
Dominik Simku (wice-

mistrz świata z 2018r). 
Nie zabraknie także repre-

zentantów strzelińskiego 
klubu. W programie prze-

widziano cztery konkuren-

cje footbag freestyle dla 
zawodników oraz konkur-
sy dla publiczności, gdzie 
do wygrania będą między 
innymi „zośki”. Początek 
rywalizacji o godz. 15. Sło-

wo Regionu Strzelińskiego 
objęło patronat medialny 
nad tym wydarzeniem. W 
kolejnym wydaniu gazety 
znajdą Państwo relację z 
imprezy. Serdecznie za-

chęcamy do dopingowania 
zawodników!

Radosław Kwiatkowski
Organizatorami zawodów są Rafał Kaleta (po lewej) 
i Arkadiusz Stanek, którzy tworzą zespół Bag Brothers 

STRZELIN

Wychowankowie Strze-

linianki występują także 
w wyższych klasach roz-

grywkowych. Po rundzie 
jesiennej najwięcej po-

wodów do radości  ma 
obrońca Błażej Augustyn, 
który jest liderem defen-

sywy zajmującej pierwsze 
miejsce w Ekstraklasie 
Lechii Gdańsk. Strzeliński 
obrońca zaliczył w sezo-

nie 2018/2019 piętnaście 
występów, a na murawie 
spędził łącznie 1305 mi-
nut. W tym czasie zdobył 
jedną bramkę i pięć razy 
indywidualnie był karany 
przez sędziów. Jego dobre 
występy docenione zostały 
przez ekspertów, którzy 
nominowali go do „jede-

nastek” kolejki. Obecnie 
razem z Lechią przygoto-

wuje się do rundy rewan-

żowej, która wystartuje 
już w lutym. Zespół Augu-

styna ma ogromną szansę 
na mistrzostwo. Niestety, 

Jak jesienią radzili 
sobie wychowankowie 
Strzelinianki?

rundę jesienną z powodu 
kontuzji stracił inny wy-

chowanek Strzelinianki, 
Michał Masłowski, który 
reprezentuje występujący 
w chorwackiej ekstraklasie 
klub HNK Gorica. Popular-
ny Masło wraca do formy 
i wiosną powinniśmy już 
go oglądać na murawie. 
Jesienią komplet meczów w 
trzecioligowej Lechii Dzier-
żoniów rozegrał Damian 

Szydziak, który w przeszło-

ści zaliczył epizod w Śląsku 
Wrocław. Wszystko wskazu-

je na to, że Szydziu zostanie 
w Dzierżoniowie na kolejną 
rundę. Jego zespół zajmuje 
przedostatnie miejsce w ta-

beli. Damian jesienią zagrał 
w siedemnastu meczach. 
Podczas 1395 minut strzelił 
pięć goli i dwa razy karany 
był żółtą kartką. 

Radosław Kwiatkowski

Błażej Augustyn rundę jesienną może zaliczyć 
do udanych

Damian Szydziak wystąpił we wszystkich meczach Lechii

s p o r t
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W niedzielę, 3 lutego, w 
hali sportowej przy Szkole 
Podstawowej nr 3 w Strze-

linie odbył się Otwarty Tur-
niej Dwójek Siatkarskich o 
Puchar Prezesa Klubu UKS 
Tygrysy. Po raz pierwszy w 
naszym powiecie odbyły się 
zawody siatkarskie, w któ-

rych rywalizowały dwuoso-

bowe zespoły. Turniej cieszył 
się dużym zainteresowaniem 
i ostatecznie na parkiecie 
zmierzyły się aż 32 ekipy. O 
puchar rywalizowali obecni 
zawodnicy i zawodniczki 
klubu Tygrysy, byli reprezen-

tanci strzelińskiej drużyny, 
amatorzy, a także goście z 
całego województwa. Im-

Siatkarze rywalizowali w parach 
STRZELIN preza rozpoczęła się o godz. 

13 i potrwała kilka godzin. 
-  Przerwę w rozgrywkach 
trzeciej ligi postanowiliśmy 
wykorzystać do organiza-
cji takiego, towarzyskiego 
turnieju. Na pomysł wpa-
dliśmy razem z Grzegorzem 
Świrskim – opowiada trener 
Tygrysów oraz główny or-
ganizator turnieju dwójek. 
– Byliśmy zaskoczeni, że tak 
wiele osób chciało spędzić z 
nami niedzielne popołudnie. 
Stworzyliśmy taki system 

gry, żeby każdy zespół mógł 
jak najwięcej przebywać na 
parkiecie. Najważniejsze, że 
wszyscy byli zadowoleni i z 
uśmiechem opuszczali halę 
– dodaje Mateusz Synówka. 
Zespoły rywalizowały w 
dwóch kategoriach. W pierw-

szej znaleźli się mężczyźni 
oraz miksty, czyli pary mie-

szane, a w drugiej znalazły 
się ekipy żeńskie i młodzie-

żowe. W pierwszej kategorii 
najlepsi okazali się Dominik 
Chmielowiec i Maciej By-

czek, którzy w finale poko-

nali strzelińską parę, którą 
tworzyli Adrian i Kamil Pora-

da. Puchar za trzecie miejsce 
odebrali goście ze Środy 
Śląskiej Mariusz Orczyk i 

Norbert Kindel. W turnieju 
żeńsko-młodzieżowym zwy-

ciężyły siatkarki klubu UKS 
Tygrysy Strzelin Julianna 
Rokita i Magdalena Sojka. 
Kolejne zawody dwójek 

Teresa Rogan przed laty 

reprezentowała Tygrysy

Strzelińskie siatkarki także wzięły udział w zawodach

Kamil Porada i Adrian Porada ze Strzelina zajęli drugie miejsce 

siatkarskich planowane są na 
kwiecień. – Chcemy zorga-
nizować podobny turniej po 
zakończeniu rozgrywek trze-
ciej ligi. Mamy nadzieję, że 
podczas takich zawodów uda 
się także zebrać pieniądze na 
jakiś, szczytny cel – mówi 
trener Tygrysów Mateusz 
Synówka.

Radosław Kwiatkowski

Głównym organizatorem 
imprezy był trener 
Tygrysów Mateusz 
SynówkaDo rywalizacji przystąpiło kilkadziesiąt osób

Wynik był sprawą drugorzędną, a liczyła się przede 
wszystkim dobra zabawaPiotr Charęza stworzył drużynę razem ze swoim synem
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Piłkarze występującego 
w gr. VII klasy B Ludowa 
Śląskiego jako pierwsi z 
powiatu strzelińskiego ro-

zegrali mecz kontrolny w 
2019 roku. W niedzielę, 
3 lutego, w Siechnicach 
podopieczni trenera Arka-

diusza Półchłopka zmierzyli 
się z drugą ekipą Sokoła 
Marcinkowice. Pierwotnie 
rywalem Ludowa Śląskiego 
miał być UKS Karnków. 
Mecz z Sokołem zakończył 
się zwycięstwem rywali 5:3. 

Pierwszy zimowy sparing 
LUDÓW ŚLĄSKI/POWIAT

Dwie bramki dla ekipy z 
gminy Borów strzelił Ma-

riusz Denes, a raz na listę 
strzelców wpisał się nomi-
nalny bramkarz, który tym 
razem wystąpił w polu gry, 
Dawid Woźniak. W zespole 
z Ludowa Śląskiego wystą-

pili testowani zawodnicy, 
golkiper Strzelinianki Piotr 
Szczegielniak oraz dwaj 
zawodnicy Olimpii Podgaj, 
Dawid Woźniak i Patryk 
Kwiatkowski. Piłkarze klu-

bu z gminy Kondratowice 

zagrali towarzysko i raczej 
tej zimy nie zmienią barw 
klubowych. Okienko trans-

ferowe jest jednak otwarte, 
więc nie można wykluczyć 
takich ruchów. W poko-

nanym zespole zabrakło 
jednego z liderów – Marka 
Tabora. W niedzielę towa-

rzyski mecz rozegrać mieli 
także seniorzy z Kowalowa, 
ale ich starcie z juniorami 
Stali Brzeg zostało odwo-

łane ze względu na stan 
boiska. 

Snajper Olimpii Podgaj 
Radosław Grzywniak prze-

rwał treningi z trzecioligową 
Foto-Higieną Gać. Kluby 
nie doszły do porozumienia 
w sprawie wypożyczenia. 
Do startu rundy wiosennej 
pozostało jeszcze kilka ty-

godni i liczymy, że uda się 
osiągnąć kompromis. A co 
jeśli nie dojdzie do poro-

zumienia? W najgorszym 
przypadku Grzywniak może 
stracić rundę wiosenną. 
Radosław może też nadal 
grać w Olimpii. W lecie 
nie powinien mieć takich 
problemów z transferem. 
W lokalnym środowisku 
piłkarskim spekuluje się 
o ruchach transferowych. 
Podobno napastnik LKS-u 
Brożec Tomasz Bartosz 
przymierzany jest do Świ-
tezi Wiązów. Taki snajper 
z pewnością przydałby się 
trenerowi Markowi Budne-

mu. Blisko miesiąc przygo-

towań za piłkarzami Strze-

linianki, ale na treningach 
nie pojawiło się zbyt dużo 
nowych twarzy. Bramka-

rzem ekipy ze Strzelina ma 
być Eryk Put, a defensy-

wie pomóc ma Krzysztof 
Rogan. Działacze nadal 
muszą rozglądać się za ko-

lejnymi transferami. Prezes 
Grzegorz Bulak mówił w 
grudniu, że konieczne jest 
pozyskanie bramkostrzel-
nego snajpera. 

Radosław Kwiatkowski

Bramkarz Strzelinianki Piotr Szczegielniak przymierzany 

jest do ekipy z Ludowa Śląskiego 

Mariusz Denes zdobył dwie bramki w sparingu

Poznaliśmy wyniki otwar-
tego konkursu ofert na reali-
zację zadania „Wsparcie re-

alizacji zadań publicznych 
na terenie Miasta i Gminy 
Strzelin w zakresie kultury 
fizycznej, sportu, rekreacji 
i turystyki w 2019 roku”. 
Oceny złożonych ofert i 
podziału środków finan-

sowych dokonała komisja 
powołana przez burmistrz 
Dorotę Pawnuk w składzie: 
Kazimierz Nahajło – prze-

wodniczący, Mariusz Ku-

nysz, Jacek Wlazło, Aneta 
Balcer (wszyscy UMiG 
Strzelin) i Damian Serwicki 
(Rada Miejska Strzelina). 

Łącznie dofinansowanie 
wyniosło 400 tysięcy zł. 
Ponad jedna czwarta tych 
środków (120 tys. zł) tra-

fiła do klubu Strzelinianka. 
To jedyny zespół piłkarski 
z naszej gminy, którego 
seniorzy występują w pił-
karskiej klasie okręgowej. 
Dodatkowo w klubie trenuje 
ponad dwieście dzieci w kil-
ku kategoriach wiekowych. 
65 tys. zł dotacji przyznano 

400 tysięcy dla 
klubów z gminy 
Strzelin

STRZELIN
Miejsko Gminnemu Zrze-

szeniu LZS, a 43 tys. zł 
otrzymał klub siatkarski 
Tygrysy Strzelin (sukcesy 
w siatkówce plażowej, mę-

ski zespół z powodzeniem 
rywalizuje w trzeciej lidze). 
Po 30 tys. otrzymały kluby 
piłkarskie z gminy Strzelin 
występujące w klasie A, 
LKS Brożec i Gromnik 
Kuropatnik, a także tenisiści 
stołowi Granitu Strzelin. 
Oto kwoty pozostałych do-

tacji: Strzelińskie Towarzy-

stwo Sportowe „Extreme” 
– 3 tys. zł, UKS Butterfly 
– 10 tys. zł, KS Karszów 
– 14 tys. zł, Polskie To-

warzystwo Turystyczno-
Krajoznawcze – 4,5 tys. zł, 
Ognisko Jastrząb TKKF – 4 
tys. zł, PZW okoń – 1,5 tys. 
zł, Stowarzyszenie Sporto-

we Hałas Team – 6,5 tys. zł, 
Strzeliński Klub Biegacza 
Granit – 2,5 tys. zł, Klub 
Sportowy Boi Team JiuJit-
su – 4 tys. zł, Boxing Klub 
Strzelin – 4 tys. zł, UKS 
Feniks Strzelin – 28 tys. zł. 

Radosław Kwiatkowski

 Strzelinianka otrzymała najwięcej pieniędzy w konkursie 

Transfer Krzysztofa Ro-

gana do Strzelinianki jesz-

cze tej zimy staje się coraz 
bardziej prawdopodobny. 
Wychowanek strzelińskiej 
drużyny pojawił się na tre-

ningach ekipy prowadzonej 
przez Piotra Hałasa, a także 
jest trenerem Akademii 
Piłkarskiej Strzelinianki. 
Rundę jesienną spędził w 
występującej w klasie A 
Ślęży Ciepłowody. Wiele 
wskazuje na to, że zespół, 
który miał walczyć o awans 
do klasy okręgowej, nie 
przystąpi do rundy wiosen-

nej.Pojawiły się informacje, 
że władze klubu zamierzają 
wycofać zespół, a zawod-

Rogan z „kartą na ręku”
STRZELIN nicy mogą zgłaszać się po 

swoje karty. Oznacza to, 
że Krzysztof Rogan bez 
żadnych przeszkód może 
jeszcze tej zimy zmienić 
barwy klubowe i dołączyć 
np. do Strzelinianki. 

Radosław Kwiatkowski

Krzysztof Rogan znów 
może trafić 
do Strzelinianki 
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Tradycyjnie na trybunach licznie pojawili się kibice

POWIAT

Pierwsze potknięcie Strzelca
W sobotę, 2 lutego, rozegrano mecze 8. kolejki Halowej Ligi Piłki Nożnej organizowanej przez Strzelińskie 
Centrum Sportowo Edukacyjne. Tym razem pauzowali gracze Jubilera, którzy przed rokiem byli 
bezkonkurencyjni. Jak na razie najbliżej mistrzowskiej korony jest Strzelec, który podejmował ekipę 
Green Install złożoną z graczy Strzelinianki. W innym, ciekawym pojedynku toczyła się walka dwóch 
ekip z ligowego podium. Stara Gwardia broniła pozycji wicelidera w starciu z zawsze groźną Koroną Pęcz. 
Serię meczów bez zwycięstwa bardzo chciały przełamać drużyny Zrywu i FC. 

Halowa Ligi Piłki Nożnej SCS-E, kolejka 8., 2 II:
(hala sportowa przy SP nr 3 w Strzelinie)

Feniks Pławna – Zryw Chociwel 2:6 (0:1)
Strzelcy: Marek Piskorz, Tomasz Kamińśki (Feniks), 

Tobiasz Kurowski 4, Adrian Kupski, Michał Serwicki 
(Zryw).

Zryw w końcu przełamał serię sześciu porażek z rzędu i 
wywalczył swoje pierwsze punkty w tegorocznej edycji ligi. 
Pierwsza połowa starcia była bardzo wyrównana, a kibice 
obejrzeli zaledwie jedną bramkę. Po przerwie koncertowo 
zagrał szybki napastnik Tobiasz Kurowski, który strzelił 
cztery gole i jego Zryw wygrał 10:4. Była to starcie dwóch 
ekip, które na co dzień rywalizują razem w rozgrywkach 
gr. VII klasy B. 

M&A Granit – LKS Brożec 4:10 (3:4)
Strzelcy: Mateusz Ratkun, Martin Ratkun, Bartek Tomaś, 

Sławomir Buraczyński (Granit), Jakub Paczko 3, Miłosz 
Koterba 2, Krystian Słowik 2, Jakub Karoń, Mateusz Ken-

dzierski, Mateusz Grzywiński (Brożec).
Po 20 minutach gry nie zanosiło się na wysokie zwycię-

stwo Brożca. W pierwszej połowie gra toczyła się rytmem 
gol za gol. Po przerwie więcej sił zachowali zawodnicy 
LKS-u. Granit zaczął popełniać błędy w defensywie, co 
bezwzględnie wykorzystali przeciwnicy. Na wyróżnienie 
zasłużył Jakub Paczko, który skompletował hat-tricka. 

Tabela Halowej Ligi Piłki Nożnej SCS-E:
    (mecze, punkty, bramki)
1. Strzelec   8  21  85-36
2. Stara Gwardia  8  18  66-59
3. Korona Pęcz   8  16  75:32
4. Green Install   7  16  51:24
5. RS Bruk   7  13  49-32
6. FMS Jubiler   7  12  43-36
7. LKS Brożec   7  10  40-40
8. M&A Granit   7  4  34-54
9. Feniks Pławna  7  4  21-51
10. Zryw Chociwel  7  3  34-67
11. FC Walkielona  7  0  13-80

Ranking strzelców:
37 goli – Radosław Grzywniak (Strzelec)
27  – Arkadiusz Półchłopek (Stara Gwardia)
18 – Jacek Dubaniowski (Korona)
16 – Tobiasz Kurowski (Zryw), Stanisław Sikora (RS)
14 – Mariusz Denes (Strzelec), Piotr Dubaniowski (Korona)

Tradycyjnie na trybunach pojawili się liczni kibice

Strzelec – Green Install 4:8 (4:3)
Strzelcy: Radosław Grzywniak 3, Daniel Kożuchowski 

(Strzelec), Marek Robak 3, Hubert Wróblewski 2, Sławo-

mir Źrebiec, Krzysztof Burtan, Krzysztof Rogan (Green 
Install).

Strzelec doznał pierwszej porażki w lidze, ale zachował 
fotel lidera. Po pierwszej części ekipa Green Install przegry-

wała 3:4. W tym starciu było wiele emocji i dużo pracy miał 
arbiter Tomasz Masłowski. Sędzia ukarał czerwoną kartką 
strzelca trzech goli Radosława Grzywniaka, a dodatkowo 
dwóch graczy Strzelca obejrzało „żółtko”. Mecz często 
przerywany był faulami. Po zejściu Grzywniaka z boiska, 
lider nie potrafił zagrozić ekipie złożonej głównie z graczy 
Strzelinianki. Po przerwie bramkarz Green Install zachował 
czyste konto, a jego koledzy zanotowali pięć trafień. Hat-
tricka skompletował Marek Robak, który przymierzany jest 
do Zachodu Sobótka. Przegrana Strzelca była największą 
niespodzianką minionej kolejki. 

Przy piłce doświadczony Paweł Chrobak 

FC Walkielona – RS Bruk 4:17 (2:5)
Strzelcy: Sebastian Majzner 2, Patryk Rogowski (FC), 

Andrzej Leśniak 7, Stanisław Sikora 6, Rafał Sikora 3, 
Marcin Szczurowski (RS Bruk).

Tradycyjnie graczom FC sił wystarczyło jedynie na 
pierwszą połowę. Po przerwie zawodnicy RS Bruk urządzili 
sobie trening strzelecki i wygrali efektownie 17:4. Drużynę 
do zwycięstwa poprowadził ofensywny duet Andrzej Le-

śniak – Stanisław Sikora, który zdobył aż 13 goli! Zespół 
FC zamyka tabelę z kompletem porażek. 

Miłosz Korzyński rozegrał dobre zawody, ale jego Stara 
Gwardia przegrała 

Stara Gwardia – Korona Pęcz 4:13 (1:4)
Strzelcy: Rafał Tymczyszyn 2, Sławomir Kuśnierz 

(Gwardia), Jacek Dubaniowski 5, Paweł Chałubek 3, Jakub 
Skorupski 3, Błażej Kurdyś, Damian Makuch (Korona).

Ten mecz zapowiadany był jako jeden z hitów kolejki. 
Niestety Stara Gwardia wystąpiła bez swoich liderów, m.in.: 
Arkadiusza Półchłopka oraz Marka Tabora. Zmiennicy nie 
byli wstanie przeciwstawić się konsekwentnie grającym 
rywalom z Pęcza. Korona po pierwszej połowie prowadziła 
4:1, by ostatecznie zwyciężyć 13:4. Pomimo porażki, Stara  
Gwardia zachowała drugie miejsce w tabeli. Niestety pod-

czas pojedynku kontuzji doznał jeden z graczy Korony i 
prosto z parkietu został zabrany przez zespół ratownictwa 
medycznego. 

FMS Jubiler Goldmax– pauza

Radosław Kwiatkowski

Jacek Dubaniowski zdobył pięć goli dla Korony
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W dniach 26-27 stycznia 

w hali sportowej w Dzier-
żoniowie odbył się dwu-
dniowy, ogólnopolski turniej 
piłki nożnej halowej XVI 
Memoriał im. Sławomira 
Harafa. W turnieju wzięło 
udział 16 drużyn, m.in.: Śląsk 
Wrocław, Zagłębie Lubin, 
Chrobry Głogów, Lechia 
Dzierżoniów, Polonia Stal 
Świdnica, Gryf Świdnica 
oraz reprezentacja rocznika 
2008 Südzucker Orlik Strze-

linianka. W sobotę odbyły się 
rozgrywki grupowe, a w nich 
strzelińska ekipa trafi ła na, 
Zagłębie Lubin, Polonię Stal 
Świdnica oraz Lechię Dzier-
żoniów. Zespół ze Strzelina 
zajął trzecie miejsce.Na-

Grali ze zmiennym szczęściem
STRZELIN

stępnego dnia Strzelinianka 
mierzyła się z Bielawianką 
Bielawa, Chrobrym Gło-

gów oraz ponownie z Le-
chią Dzierżoniów. Łącznie 
nasza drużyna zanotowała 

trzy zwycięstwa i tyle samo 
razy przegrywała. - Pierw-
szy raz nasi młodzi piłkarze 
mierzyli się z tak mocnymi 
i renomowanymi zespołami. 

Liczymy, że w najbliższym 
czasie weźmiemy udział w 
podobnym turnieju i znowu 
pokażemy się z dobrej stro-
ny. Doświadczenie zdobyte 
na tego typu turniejach jest 
bezcenne – mówili trenerzy 

Strzelinianki. W Dzierżo-
niowie świetnie zaprezen-
tował się Brajan Zieliński, 
który strzelił sześć goli i 
trafi ł do wojewódzkiej kadry. 
Strzeliński zespół wystąpił w 
składzie: Mateusz Kasiewicz, 
Marta Rozwadowska, Kata-

rzyna Musiałowska, Brajan 
Zieliński, Denis Gałązka, 
Oskar Dolech, Mikołaj Po-
nichtera, Mateusz Walków. 
Śląsk Wrocław, prowadzony 
przez trenera Stasiuka, okazał 
się bezkonkurencyjny i w 

dobrym stylu zajął pierwsze 
miejsce. W fi nale Trójkoloro-
wi wygrali 7:1 z Marcinkami 
Kępno. Dodatkowo królem 
strzelców został zawodnik 
akademii Śląska Michał Fa-
liński.

Radosław Kwiatkowski

Drużyna ze Strzelina otrzymała pamiątkowy puchar

W szatni uczestnikom zawodów nie schodził uśmiech 
z twarzy

Towarzyski turniej rozegrano w hali sportowej 
w Dzierżoniowie
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Co? Gdzie? Kiedy?
III liga piłki siatkowej mężczyzn, kolejka 17., 16 II:

(hala sportowa przy SP nr 3 w Strzelinie)

Tygrysy Strzelin – Siatkarz Bierutów (godz. 17)

Halowa Ligi Piłki Nożnej SCS-E, kolejka 9., 10 II:
(hala sportowa przy SP nr 3 w Strzelinie)

Feniks Pławna – LKS Brożec (godz. 12)
FMS Jubiler – M&A Granit (godz. 12:50)

Strzelec – RS Bruk (godz. 13:40)
FC Walkielona – Zryw Chociwel (godz. 14:30)
Stara Gwardia – Green Install (godz. 15:20)

Korona Pęcz - pauza

Halowe turnieje piłki nożnej (ferie na sportowo):
(sala sportowa przy ul. Staromiejskiej w Strzelinie)

6 II, godz. 11 – rocznik 2006 i młodsi
8 II, godz. 11 – rocznik 2000 i młodsi 

Ferie na sportowo:
(sala sportowa przy ul. Staromiejskiej w Strzelinie)

7 II, godz. 11: III Zimowa Spartakiada Rekreacyjna Sołectw dla Dzieci  

Radosław Kwiatkowski

W niedzielę, 27 stycznia 
odbył się III Wojewódz-

ki Turniej Klasyfikacyjny 
Młodzików w Tenisie Sto-

łowym. Duży sukces osią-

gnęli pingpongiści Granitu 
Strzelin. 9-letni Krzysztof 
Wnęk zajął trzecie miej-
sce, a Szymon Jurek wy-

grał „turniej pocieszenia” 
i uplasował się na dobrej, 
dziewiątej lokacie. Po tym 
turnieju, który odbył się  w 
Brzegu Dolnym, Krzysztof 
Wnęk i Kacper Głazow-

ski rozpoczęli tygodniowe 

Tenisiści na zgrupowaniu kadry
STRZELIN

JEGŁOWA

zgrupowanie kadry woje-

wódzkiej tenisa stołowego. 
- Mamy za sobą połowę 
sezonu - relacjonuje tre-

nerka Anna Wnęk. - Przed 

nami najważniejsze starty w 
mistrzostwach Polski. Teraz 
wykonujemy ciężką pracę 
treningową. Zawodnicy tre-

nują po 6 lub siedem godzin 
dziennie. Chcemy, żeby ta 
praca zaowocowała sukce-

sami podczas zbliżających 
się zawodów – dodaje

Radosław Kwiatkowski Krzysztof Wnęk na trzecim stopniu podium
Tenisiści ze Strzelina wzięli udział w zawodach 
w Brzegu Dolnym

W niedzielę, 27 stycznia 
odbyło się zebranie człon-

ków i sympatyków klubu 

Kwarcyt Jegłowa. Celem 
spotkania był wybór no-

wych władz. Kwarcyt jest 
ważny dla mieszkańców z 
Jegłowej, o czym świad-

czy wysoka frekwencja na 
zebraniu. 24 osoby dysku-

towały o przyszłości klubu. 
Po ośmiu latach z funkcji 
prezesa zrezygnował Sła-

womir Mikła. Swoją decy-

zję argumentował brakiem 
odpowiedniej ilości czasu 
na zarządzanie klubem. 
Decyzją zebranych jedno-

głośnie nowym prezesem 
został Wojciech Kozioł, 
wieloletni piłkarz, dzia-

łacz i sympatyk Kwarcytu. 
Wiceprezesem został inny 

Kwarcyt ma nowego prezesa
zawodnik z Jegłowej Paweł 
Seretny. Do sześcioosobo-

wego składu zarządu dołą-

czyli: Bartłomiej Barczyk 
(sekretarz), Łukasz Pietru-

niak (skarbnik), Sławomir 
Mikła i Paweł Jasiński.
Oprócz zarządu, została 
wybrana także komisja 
rewizyjna, którą tworzą: 

Grzegorz Iwanowicz, Ma-

teusz Abrahamowicz oraz 
Damian Olenkiewicz(prze-

wodniczący). - Nowe wła-

dze Kwarcytu to mieszanka 
dojrzałości, odpowiedzial-
ności i wieloletniego do-

świadczenia ze spojrzeniem 
młodości i nowych rozwią-

zań. W tym składzie chcemy 
powalczyć o przywrócenie 
blasku sprzed awansu do A 
klasy. W naszym powiecie 
na mapie piłkarskiej nie ma 
zbyt wielu klubów z siedem-

dziesięcioletnią historią, 
więc nie możemy pozwolić 
na to by Kwarcyt zniknął z 
tej mapy – zakomunikował 
nowy zarząd tuż po wybo-

rach. – Chcemy pozyskać 
kilku zawodników i prezen-

tować się zdecydowanie le-

piej niż w rundzie jesiennej. 
Trenerem drużyny będzie 
nadal Robert Malinowski. 
Wszystkich chętnych zapra-

szamy do wspólnych trenin-

gów – mówił wiceprezes 
Kwarcytu Paweł Seretny. 
Treningi odbywają się trzy 
razy w tygodniu: wtorki 

(sala w Jegłowej, godz. 
18:30), środy (orlik w Prze-

wornie, godz. 18:15) oraz 

soboty (stadion w Jegłowej, 
godz. 16). Pierwszy sparing 

Kwarcyt rozegra pod koniec 
lutego,  a rywalem będzie 
Feniks Pławna.

Radosław Kwiatkowski

Paweł Seretny jest 
graczem Kwarcytu
i wiceprezesem klubu

Sławomir Mikła przestał 
pełnić funkcję prezesa 
Kwarcytu 

Wojciech Kozioł został 
nowym prezesem klubu 
z Jegłowej
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